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dnia „ yohodzi codziennie a godzinie 5 po połu- | 


wyjątkiem dni poświątecznych. 


Numer pojedyńcz 
y kosztuje w miejseu 5 een- 
Pył Pocztą 8 centów. — Biuro GARE i Admini- 
rak ulica Czarnieckiego 1. 8. — Ekspedycya 
Jsc0wa w Agencji dzienników St. Sokośowskie- 


RE ; Pasaż Hausmanpa |. 9. — Listy należy fran- || 


owąć, 


Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakeyi nr. 8. 
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CARS URZĘDOWA 


A C. k. krajowa Dyrekcya skarbu zamia- 
owała adjunktami podatkowymi w XI. kla- 
Sie rangi: 
ukwalifikowanego podoficera żandarme- 
ryi Aloizego Trznadla, 
m p tania podatkowego Wincentego 
el lnera; 
prowizor cznego adjunkta podatkowego 
Fryderyka ia. i i 
praktykantów podatkowych : Tadeusza 
ado mskiego, Bolesława Wasowicza, 
ana Nowaka, Zygmunta Babińskie- 
eta Mak iowitza, Józefa Ma- 
ch 2, Adama Grossa, Michała Pieli- 
owskiego, Karola Bievla, Józefa 
ierze chałę, Stanisława Sołtysa; 
à prowizorycznych adjunktów podatko- 
Jch: Aloizego Bryndzę i Jana Sukna- 
Towski ego; 
r. dalej praktykantów podatkowych: Ka- 
R erza Soleckiego, Jana Kielara; 
anisławą Pańczakiewicza, Józefa 
zanberga, Józefa Smoczyń skiegć, 
<= Mazurą, | 
8, Władysława Borowezyka, Teodora 
go erica, Eugeniusza Kamińskie- 
4 Emila Podlaszeckiego, Maryana 
Zona, Karola Huczyńskiego, Ana- 


tola ayjekiogo, 


Konstantego Mali- 
Ro wskiego, F 


Cyryla Piotrowskiego, 


o Tóca Dancewieza, Ignacego Po- 
| loco, Aleksandra ÓĆwiertnię, 
P Marego Gulewieza, Ignacego Ka- 


p een, Marcina Pawlińskiego;» 
i ańczakiewicza, Wacława Wal- 
aa mom Ulrycha, Jana Knapińskie- 

> ETManna Atlassa, Karola Veltze- 


NN DE | 


Tadeusza Malchar 


„Przewodnik naukowy i lteracki', 


TE 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 16 zł., półrocznie 8 zł., 
zł., miesięcznie 1 zł. 35 et. W miejscu: rocznie 12 zł, półroeznie 6 zł., 
zł., miesięcznie 1 zł. Prenumerata zagraniezna: W Niemezech 1 zł. 60 et. 
e wszystkieh innych państwach 1 zł. 90 et. miesięcznie. 
dodatek miesięczny do 
mają cało- i półroezni abonenei bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do 
| końca czerwca lub od 1 lipca do końca grudnia, ćwieróroezni i miesięczni za dopłatą pierwsi 75 ct. 


kwartalnie | 
kwartalnie | 
miesięcznie. | 


„Gazety Lwowskiej“, otrzy- 


Jednorazowe inseraty obliozają się po 7 cen- 
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza 


Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie Agencya dzienników Stanisława So- 
kołowskiego Pasaż Hausmanna l. 9; we Francyi 
w Paryżu wyłącznie agencya pana Adama Boule- 


drudzy 30 et. — Przewodnik prenumerowany osobno kosztuje 4 zł. vard Raspail Nr. 105 bia. 
T 
go, Czesława Oharzewskiego, Miko- | przywilej na ekscentryczny świder (exzentri- | ków konferencyi, owszem pragnie rozszerze- 


łaja Perejmę, Dawida Funkensteina, 
Hermanna Spaniera, Władysława SŚli- 
wińskiego, Izydora Litwinowicza, 
Apolinarego Tylawskiego, Teofila No- 
waka, Antoniego Tyca, Władysławą Os- 
solińskiego, Wiktora Dudka, Zygmun- 
ta Babaka, Romana Kałużniackiego, 
Antoniego Minasiewicza, Jana Krzy- 
żamowskiego, Roberta Obrista, Jana 
Zarzyckiego, 
ryana Malawskiego, Dymitra Prawe- 
ca, Jana Kierniekiego, Feliksa Lam- 
bora, Witołda Ozgę, Wojciecha Kar- 
cza, Włodzimierza Mrzygłockiego, 
Włodzimierza Pawlickiego, Jana Gdow- 
skiego, Hermana Handzla, Teodora 
Krzyżanowskiego, Józefa Szkla- 
rza, Marcina Drozdowieza, Franci- 
> PR oee OR Józefa Cegiel- 
skiego, Adolfa Becka, Zygmunta Nie- 
dera, Emiliana TUE TA Piotra 
a eo, Ignacego Fertiga, Mi- 
chała Wankiewicza, Władysława W ie- 
trznego, Stefana Nodzyńskiego, 
Władysława Wodzińskiego, Jana Mo- 
7 a es Augusta Bnłatowicea i Obiona 

satauszka; 

dalej nadstrażników skarbowych: Miko- 
łaja Kudrę, Szymona Przystasza i 


Adolfa Urbana; 
` dalej dyetaryuszy: Stanisława J e z i o r- 


kowskiego i Karola Pfeila; 

wreszcie kalkulantów rachunkowych: 
Kazimierza Jarosiewicza i Wojciecha 
Grzybka. 


Obwieszczenie. 

Wysokie e. k. Ministerstwo handlu re- 
skryptem z 4 paździenika 1898 L 56.362 prze- 
dłużyło na rok drugi firmie „W. Wolski i 
K. Odrzywolski“ w Schodnicy wyłączny 


scher Bohrmeissel) udzielony reskryptem z 22 
września 1897 1. 48.019 z prawem pier- 
wszeństwa od 31 lipca 1897 według opisu 
jawnego, złożonego w e. k. Ministerstwie 
handlu. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Grzegorza Pawlika ,Misj|-- >" R, R e AR 


Lwów, 31 października. 


Według doniesień pochodzących z do- 
brego rzekomo źródła, lecz niestwierdzonych 
dotąd urzędownie, międzynarodowa konfe- 
renecya dla obmyślenia zarządzeń, któreby 
umożliwiły skuteczne zwalczanie anarchizmu, 
ma być zwołaną na 26 listopada. Rząd wło- 
ski ma przedłożyć członkom tego zebrania 
następujący program: 1. Określenie pojęcia. 
anarchizm i „anarchiści czynu”; 2. Oznaczenie 
podstawy, na której mogłyby wszystkie pań- 
stwa zarówno pod względsm politycznym, 
jak jurydycznym i policyjnym łączyć się ce- 
lem tłumienia niebezpieczeństwa anarchi- 
stycznego, przyczem jednak ściśle winna 
być przestrzeganą i szanowaną oparta na 
nsu:wąch auienomia pojedyńczych państw ; 
3.iżobowiązanie się wszystkich państw du 
bezwarunkowego wydalania osób, któreby 
w obrębie pewnego państwowego teryto- 
ryum uznane zostały w myśl punktu pier- 
wszego Za anarchistów; 4. Zobowiązanie się 
państw do przymusowego odstawienia do 
miejsca urodzenia tych wszystkich anarchi- 
stów, którzy w myśl punktu trzeciego mają 
być wydaleni, lub których wydanie żąda- 
nem jest na podstawie punktu pierwszego; 
5. Jak najsurowsze tłumienie wszystkich 
publikacyj, pism, dzienników, manifestów 
it. d., których zadaniem jest propagowanie, 
pochwalanie lub obrona anarchizmu. 

Jak piszą z Rzymu, rząd włoski, przed- 
kładając wyżej naszkiecowany program, 0- 
świadczy z góry, iż nie chce nim bynaj- 
mniej w jakibądź sposób krępować uczestni- 


nia i pogłębienia całego przedmiotu z po- 
mocą wyczerpującej dyskusyi. Z tego też 
powodu rząd nie będzie stawiał żadnych 
zgoła przeszkód uzupełnieniu lub zmianie 
zaprojektowanych przez niego punktów pro- 
gramu. Dalej powiedziano w informacyi 
rzymskiej, że rząd włoski przykłada wielkie 
do tego znaczenie, aby odjąć wszelki powód 
do przypuszczenia, jakoby chodziło tutaj o 
zarządzenia, któreby mogły być wyzyskiwane 
w duchu reakcyjnym. 

Dzienniki donosząc o zamierzonej kon- 
ferencyi międzynarodowej w Rzymie, pona- 
wiają wyrażone wielokrotnie żąda ie o ile 
możności jak najspieszniejszej i najsurowszej 
ascyi przeciw anarchistom, co wydaje się 
tem pilniejszem, iż zbrodniczy ten związek 
widocznie przykłada do tego wage, aby da- 
wać ciągle znaki życia o sobie. To też 
wszyscy bezwątpienia odetchną swobodniej 
w chwili, gdy państwa pewezmą uchwałę 
co do jednolitego, spiesznego i surowego tę- 
pienia anarchii. 


Z Warszawy. 


aa 


(Wprowadzenie języka rossyjskiego do Towarzystw 
i spółek akcyjnych w Królestwie Polskiem. — 
Uniwersytet warszawski). 


Jak wiadomo, przed kilku laty do stą- 
tutów Towarzystw i spółek akcyjnych w Kró- 
lestwie Polskiem, wymagających zatwierdze- 
nia w drodze prawodawczej, zaczęto wpro- 
wadzać z urzędu zastrzeżenie, iż „wszelka 
korespondencya, manipulacya, rachunkowość 
i sprawozdania prowadzone być winny w ję- 
zyku rossyjskim*. W ostatnich czasach ogól- 
nikową tę formułę ujęto w redakeyę ściślej- 
szą. W ogłoszonych bowiem świeżo w „Zbio- 
rze praw i rozporządzeń* statutach kilku no- 
wopowstałych instytucyj czytamy: „Co do 
korespondencyi, komunikowania się i ra- 
chunkowości, Towarzystwa akcyjne mają za- 
chować następujące przepisy: a) wszystkie 
w ogóle stosunki Towarzystwa i jego agen- 
tów z instytucyami i urzędnikami rządowy- 
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KRZYŻACY 


PRRGGNPNCGGA 
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HENRYKA SIENKIEWICZA. 


PNOONNNAA 


VII. 
(Ciąg dalszy). 


To rzekł 

Staw: szy, cofną? się od trumny, przy- 

De napowrót I ae która był pok 

war Sunął, nakrył trupa płaszczem Wraz 

A „z kaplicy. 

ł rzwiac komnaty spał zmorzon 

Ay snem pachołek, wewnątrz zaś = 
edle rozkazu na Zygfryda Diederich. 

to nizki, „krępy człowiek, o kabią- 


Cza 
któ istych nogach j z kwadratową twarzą, 
N części zasłaniał ciemny ząbkowaty 


miał p Pedający na ramiona. Na sobie 
drach ró ró s niewyprawny kaftan, na bio- 


wnież bawoli f zat 
J pęk kluczów ' AA za który zatknięty 


c nóż. W prawej 
„AB zymał żelazną, pozasłanianą błonami 
cho dnię w drugiej miedziany kotlik i po- 


— Gotów jesteś? — zapytał Zygfryd. 
Diederich skłonił się w aan i 


— Kazałem, byś miał węgle w kotliku. 


Krępy człowiek znów nie nie odpowie- 
dział, wskazał tylko płonące w kominie bier- 
wiona, wziął stojącą wedle komina żelazną 
łopatkę i począł wygarniać z pod nich węgle 
do kociełka, poczem zapalił latarnię i czekał. 

— A teraz słuchaj, psie— rzekł Zyg- 
fryd. — Niegdyś wygadałeś, co kazał ci czy- 
nić komtur Danveld, i komtur kazał ci wy- 
ciąć język. Ale że możesz kapelanowi poka- 
zać wszystko, eo chcesz na palcach, więc ci 
zapowiadam, iż jeśli jednym ruchem poka- 
żesz mu to, eo z mego rozkazu uczynisz — 
każę cię powiesić. 

Diederich znów skłonił się w mileze- 
niu, tylko twarz ściągnęła mu się złowrogo 
strasznem wspomnieniem, albowiem wyrwa- 
no mu język z znpełnie innego powodu, niż 
mówił Zygfryd. 

— Ruszaj teraz naprzód i prowadź do 
Jurandowego podziemia. 

Kat chwycił swą olbrzymią dłonią pa- 
łąk kotlika, podniósł latarnię, i wyszli. Zu 
drzwiami minęli uspionego pachołka, i zszedł- 
szy ze schodów, udali się nie ku drzwiom 
głównym, lecz w tył schodów, za któremi 
ciągnął się wąski korytarz, idący przez ca- 
łą szerokość gmachu, a zakończony ciężką 
furtą, ukrytą we framudze muru. Diederich 
otworzył ją, i znaleźli się znów pod gołem 
niebem, na małem podwórku, otoczonem z 
czterech stron murowanymi  spichrzami, 
w których chowano zapasy zboża na wypa- 
dek oblężenia zamku. Pod jednym z tych 
spichrzów, od prawej strony, były podziemia 
dla więźniów. Nie stała tam żadna straż, : 
albowiem więzień, choćby zdołał wyłamać | 
się z podziemia, znalazłby się w dziedzińcu, 
z którego jedyne wyjście było właśnie przez 
ową furtę. 


— Czekaj! — rzekł Zyg fryd. 

I wsparłszy się ręką o mur, zatrzymał 
się, albowiem czuł, że dzieje się z nim coś 
niedobrego, i że brak mu tchu, jak gdyby 
piersi jego były zakute w zbyt ciasny pan- 
cerz. Poprostu to, przez eo przeszedł, było 
nad jego stare siły, Uczuł też, że ezoło po- 
krywa mu się pod kapturem kroplami potu— 
i postanowił chwilę odetchnąć. 

Noc po posepnyvm dniu uczyniła się 
nadzwyczaj pegedna. Na niebie świecił księ- 
życ i cały dziedzińczyk zalany był jasnem 
światłem, przy którem śnieg połyskiwał zie- 
lono. Zygfryd z chciwością wciągnął w płu 
ca rzeźwe i nieco mroźne powietrze. Ale 
przypomniało mu się zarazem, że w taką sa- 
mą świetlistą noe wyjeżdżał Rotger do Cie- 
chanowa, zkąd wrócił trupem. 

— A teraz leżysz w kaplicy — mru- 
knął z cicha. 

Diederich zaś, sądząc, że komtur do 
niego n.ówi, podniósł latarnię i oświecił je- 
go twarz, bladą strasznie, niemal trupią, ale 
zarazem podobną do głowy starego Sępa. 

Zółte koło światła od latarni zachybo- 
tało znów na śniegu, i poszli dalej. W gru- 
bym murze śpichlerza było wgłębienie, przy 
którem kilka schodów wiodło do wielkich 
żelaznych drzwi. Diederich otworzył je i po- 
ezął schodzić po schodach w głąb czarnej 
czeluści, podnosząc mocno latarnię, by oświe- 
cić komturowi drogę. Na końcu schodów 
był korytarz, a w nim na prawo i na lewo 
nadzwyczaj nizkie furty od cel więziennych. 

— Do Juranda! — rzekł Zygfryd. 

Po chwili zaskrzypiały rygle, i weszli. 
Ale w jamie było zupełnie ciemno, więc 
Zygfryd, nie widząc dobrze przy mdłem 


świetle latarni, rozkazał rozpalić pochodnię 
i wkrótce w mocnym blasku jej płomienia 
ujrzał leżącego na słomie Juranda. Jeniee 
miał kajdany na nogach, na ręku zaś łań 
cuech nieco dłuższy, taki, aby mu pozwalał 
podawać sobie pokarm do ust. Ubrany był 
w ten sam wór zprzebny, w którym stanął 
przed komturami, lecz pokryty teraz ciemnymi 
śladami krwi, albowiem w dniu owym, w któ- 
rym położono kres walce dopiero wówczas, 
gdy oszalałego z bolu i wściekłości rycerza 
splątano siecią, knechtowie chcieli go dobić 
i halabardami zadali mu kilkanaście ran. 
Dobiciu przeszkodził miejscowy, szczycieński 
kapelan, ciosy zaś nie okazały się śmiertelne, 
natomiast uszło z Juranda tyle krwi, że go 
odniesiono do więzienia nawpół żywego. 
W zamku mniemano powszechnie, że lada 
godzina skończy, lecz jego ogromna siła 
zmogła śmierć, i żył, chociaż nie opatrzono 
mu ran, a wtrącono go do strasznego pod- 
ziemia, w którem w dniach odwilży kapało 
ze sklepień, w czasie zaś mrozów ściany po- 
krywały się grubą sadzią śnieżną i kryształ- 
kami lodu. 

— Leżał więc na słomie, w łańcuchach 
niemocen, ale ogromny tak, iż zwłaszcza le- 
ŻĄC, czynił wrażenie jakiegoś odłamu skały, 
który wykuto w kształt człowieczy. Zygfryd 
kazał mu świecić prosto w twarz i przez 
czas jakiś wpatrywał się w nią w milczeniu, 
poczem zwrócił się do Diedericha i rzekł: 

— Widzisz, iże ma jedną tylko źrenicę : 
wykap mu ją. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


mi winny się odbywać w języku rossyjskim; 
b) na wszelkie zapytania, prośby i żądania, 
tak piśmienne, jak ustne, uczynione przez 
inne Towarzystwa lub osoby prywatne w ję- 
zyku rossyjskim, Towarzystwo winno odpo- 
wiadać również po rossyjsku; wszelka we- 
wnętrzna manipulacya biurowa Towarzystwa, 
nie wyłączając protokołów i dzienników po- 
siedzeń, rachunkowość i sprawozdania win- 
ny być prowadzone wyłącznie tylko w ję- 
zyku rossyjskim. Wymagania te, o ile ty- 
czą się rachunkowości i sprawozdań,: ograni- 
czają się do prowadzenia po rossyjsku ksiąg 
buchalteryjnych i sprawozdań, zawierających 
wyciągi z tych książek, — ogłaszanie zaś 
publiczne sprawozdań może być dozwalane i 
w tłómsaczeniu na język polski, pod tym je- 
dynie warunkiem, by tłómaczenie polskie 
było drukowane równolegle z tekstem ros- 
syjskim ; wreszcie d) stosunki Towarzystwa 
z innemi prywatnemi Towarzystwami i 080- 
bami dozwolone są w języku polskim. 

Według ogłoszonego właśnie sprawo- 
zdania rektoratu Uniwersytetu warszawskie- 
go za ubiegłe półrocze szkolne, posiadał 
tenże Uniwersytet 78 profesorów, między 
tymi 42 zwyczajnych, 21 nadzwyczajnych, 
2 docentów, 4 lektorów i 4 demonstrantów. 

Ogólna liczba studentów wynosiła 1122 
i wolnych słuchaczów 120 (w tej liezbie 107 
farmaceutów). 

Co do wyznań, to najwięcej było ka- 
tolików, bo 660 ; dalej prawosławnych 221, 
ewangielików 44, żydów 195, Ormian 2. 

Podług przepisów, studenci żydzi w 
Uniwersytecie warszawskim mogą stanowić 
15 procent ogólnej liczby. Nad komplet są 
przyjmowani tylko z pozwolenia ministra o0- 
światy. 

Według pochodzenia było synów szla- 
chty 296, synów urzędników 128, synów 
mieszczan 565, synów włościan 36, synów 
duchowieństwa prawosławnego 55. 

Na wydział filologiczny uczęszczało 27 
studentów, na matematyczny 55, przyrodni- 
czy 99, na prawny 519, na medyczny 422. 

Do biblioteki Uniwersytetu warszaw- 
skiego od początku roku 1898 pozwolono 
sprowadzać oprócz pism i dzienników tygo- 
dniowych w języku rossyjskim, również 
dzienniki i pisma w języku polskim. Czy- 
telnia studencka Uniwersytetu warszawskie- 
go ma teraz wszystkie pisma codzienne, ty- 
godniowe i miesięczne, wychodzące w języku 
polskim w Warszawie. 


Cesarsitwoniemieccy w Palestynie. 


Przedwczoraj w sobotę o godz. 1 po 
poł. cesarstwo niemieccy stanęli po dość 
uciążliwej podróży, do czego głównie przy- 
czyniły się wielkie upały, pod bramami Je- 
rozolimy a o godzinie 8 odbyli uroczysty 
wjazd do świętego miasta. Przed murem 
miasta oczekiwały dostojnych gości i witały 
bardzo sympatycznie tłumy ludności. 

Po śniadaniu udali się cesarstwo pie- 
chotą pięknie udekorowanemi ulicami mia- 
sta do Grobu Chrystusa, gazie patryarcho- 
wie trzech obrządków wygłosili przemó- 
wienia. 

Patryarcha Taciński zaznaczył, że w cza- 
sach religijnej obojętności podniosły przy- 


BORSZOWIEĆCCY. 


(Ciąg dalszy). 


RPP 


Nigdy jeszcze Olenia nie słyszała Ce- 
cylii mówiącej z taką otwartością i nigdy 
nie przypuszczała tego ogromu cierpienia, 
jaki w niej teraz odkryła... w szczerość wy- 
znań biednej wątpić nie można, niestety! 
tylko ludzie w ostatniej rozpaczy bywają tak 
otwarci. 

— Krańcowe zwątpienie mówi przez 
usta pani... — odpowiadał jej. tymczasem 
Tadeusz, z niewzruszonym spokojem. ~- Nie 
pojmuję, jakie nieszczęścia złamać mo.ą do 
tego stopnia. Co do mnie, istnieje kilka ro- 
dzajów nieszczęść, które rzeczywi:cie na ja- 
kiś czas mogą pognębić człowieka, przypra- 
wiając go prawie o utratę zmysłów... ale 
powtarzam : na czas jakiś. Nieszczęście ni- 
kogo nie zabiło, jeżeli on sam nie dopomógł 
do tego. Nieszczęście, to jakby próba ognio- 
wa charakteru człowieka... a ponieważ nie 
bez woli Bożej się nie dzieje, musi w tem 
być prawda... 

— Więc, jakże przebyć próbę ognio- 
wą... jeżeli ten ogień nie spali nim się kto 
opatrzy ?.. — spytała niedowierzająco, ale 
widocznie zainteresowana tą rozmową. 

— Bardzo łatwo — odrzekł z prosto- 
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kład pobożności potężnego monarchy okaże 
się niezawodnie w swych skutkzch donio- 
słym dla powagi imienia chrześcianina. Mowę 
zakończył udzieleniem błogosławieństwa. 

Cesarstwo przeszli przez kościół Grobu 
Zbawiciela, oglądali potem nowy ewangie- 
lieki kościół Zbawiciela, gdzie minister Bosse 
wygłosił mowę. 

Wyraził on radość wszystkich awan- 
gielików z powodu przybycia cesarza i cesa- 
rzowej i rzekł, iż tak jak cesarz przybył tu- 
taj, aby dokonać dzieła pokojowego, tax niech 
Jerozolima i kościół Zbawiciela pozostaną na 
zawsze miejscem pokoju. Wieczorem w kon- 
sulacie niemieckim odbyło się przyjęcie kon- 
sulów, tureckich dygnitarzy i dostojników 
kościelnych, przy której to sposebności ce- 
sarz nadał wielu duchownym wszystkich 
trzech wyznań ordery. 

Cesarz Wilhelm nabywszy podczas po- 
bytu w Konstantynopolu grunt w Jerozoli- 
mie zwany Fa dormition dz la Sainte Vierge, 
darował go Stowarzyszeniu niemieckiemu do 
dowolnego użytku. Na sobotniem przyjęciu 
zawiadomił o tem cesarz sam dyrektora ka- 
tolickiego niemieckiego przytułku ks. Schmida. 

Wczoraj byli cesarstwo na nabożeń- 
stwie w kościele ewangialickim w Betleemie, 
poczem zwiedzali nowo wybudowany dom 
sierót Johanitów i kościół Narodzenia. 

Dodatkowo donoszą, że podezas prze- 
jazdu cesarstwa przez Haifra witał ich dy- 
rektor katolickich kolonij niemieckich w 
Tabgha i złożył cesarzowi gorące podzięko- 
wanie za opiekę i poparcie, jakich doznają 
od niego Niemcy katolicy i zakłady katoli- 
ekie w Palestynie. Cesarz, odpowiadając na 
tę przemowę, rzekł: „Pańska patryotyczna 
przemowa napełnia mnie radością, dziękuję 
panu za nią. Korzystam chętnie ze sposo- 
bności, aby raz na zawsze stwierdzić, że 
poddani niemieccy, katolickiego wyznania. 
wszędzie i zawsze, skoroby tego potrzebowali, 
liczyć mogą na moją opiekę*. 

Dzisiaj, dnia 31 b. m. nastąpi uroczy- 
ste poświęcenie kościoła Zbawiciela, a po 
południu przejażdżka do Jerycho i rozbicie 
namiotów u stoków Karantel, w których 
przepędzą cesarstwo noe. Jutro rano zwie- 
dzą Martwe morze, wybrzeża Jordanu, cer- 
kiew prawosławną w grocie Karantel. Wie- 
czorem powrócą do Jerozolimy. W dniu 2 
listopada zwiedzą miasto a wieczorem od- 
będą wycieczkę powozami do Ain-Karin i 
zwiedzą tamże syryjski zakład sierót. 

Dalszy program pobytu jest następu-. 
Jacy: l 


W aniu 3 listopada koana wycieczka , 


cesarza do klasztoru w Mar-Saka, a cesarzo- 
wej do stawu Salomona i do Beetseby po- 
wozam. Nazajutrz, t. j. 4 listopada podróż 
koleją do Jaffy i wyjazd yachtem do Haify. 
Dnie 5, 6 i% listopada poświęcone będą 
zwiedzaniu góry Tabor. i podróży do Tybe- 
ryady. W dniu 8 lub 9 powrót do Haifa i 
podróż do Bejrutu u stóp Libanu. W dniu 
11 specyalnym pociągiem podróż przez Sy- 
ryę do Damaszku. Nazajutrz, po zwiedzeniu 
miasta, wycieczka powozami do Muallaca i 
Baalbeek oraz w dniu 14 powrót do Bejru- 
tu, Haiffy i wprost już morzem do kraju. 
Koszta podróży cesarskiej przez Syryę 
i Palestynę, wynoszące około 300.000 fran- 
ków, chce podobno ponieść sułtan. Zdgl. 
Rundschau domaga się zaprzeczenia tej wia- 


tą. — Trzeba tylko trochę filozofii... Jeżeli 
naprzykład spotka mnie przykrość, zawód, 
który nieszczęściem zowią, nie zastanawiam 
się najprzód nad tem, że mnie to boli, tylko 
przyjmuję jako dopuszczenie Boże; pytam 
się, czy to, eo mnie spotyka, nie jest zasłu- 
żoną karą, a przedewszystkiem, czerpię ulgę 
w tem przeświadczeniu, że moje cierpienie 
jest niczem w porównaniu z tem, jakie znosz 4 
tysiące innych ludzi... O! bo cierpiących, 
panno Cecylio, jest wielki naród! największy 
na całym świecie i najpotężniejszy ! 

(esia na to już nie nie odrzekła; ry- 
sy jej złagodniały, wygładziły się zwolna 
spokojem, a oczy mgłą zamyślenia zaszły. 

Tadeusz, nie zważając na milczenie, 
uniesiony doniosłością traktowanego przed- 
miotu, mówił dalej z siłą argumentacyi, któ- 
rą użycza słuszność wywodów i przekonania. 

Aleksandra, zarówno jak Cesia, słucha- 
ła w skupieniu, zachwycona, szcezęśliwa.... 
Ten człowiek, tak młody, a tak rozumny, 
głęboki, z tak poważnemi zasadami i szła- 
chetną duszą, do niej należał, wyłącznie, je- 
dynie... Ona w każdej chwili swego życia 
będzie mogła czerpać z tej skarbnicy rozumu 
i dobroci |... „Jego za mało jest kochać....— 
myślala — jego podziwiać należy..." 

Chwila poważnego nastroju przerwaną 
została. Starsi skończyli wista i pani Dole- 
cka odchodziła do domu, wymawiając się 
zmęczeniem po wczorajszym balu. 

— Dziękuję... i nigdy niə zapomnę !— 
szepnęła Cesia Tadeuszowi, ściskając silnie 
jego rękę na pożegnanie. 

A do Oleni, żegnając się z nią wzru- 
szona, rzekła: 

— Szczęśliwa !... 
wcale l... 


nie dziwię się tobie 


domości, zaznaczając, ża szerokia koła ludu 
niemieckiego gorszyłyby się niezmiernie, 
gdyby cesarstwo mieli „pielgrzymkę* do 
Ziemi świętej odbywać na koszt sułtana. 
Gościnność przyjmowaną w Konstantynopolu 
można zapisać na poczet „wysokiej polityki“, 
ale od chwili, gdy cesarstwo wstąpili na 
ziemię palestyńską, stają się parą chrze- 
ściańskich pielgrzymów, „między którymi a 
sułtanem nie ma nie wspólnego“. 


Proces Dreyfusa. 


Po trzechdniowej rozprawie historycz- 
nej doniosłości i pierwszorzędnego znaczania 
wydał sąd kasacyjny w sobotę wieczorem wre- 
szeie orzeczenie w sprawie rewizyi procesu 
Dreyfusa. Najwyższy trybunał uchwa- 
lił rewizyę procesu Dreyfusa i po- 
stanowił przeprowadzić w zakresie własnej 
kompetencyi uzupełniające dochodzenie, któ- 
raby wyświeciło całą sprawę. Kiedy prezy- 
dent Loew ogłosił wśród uroczystego mil- 
czenia wyrok sądu kasacyjnego, wszyscy 
zgromadzeni głęboko przejęci zrozumieli, ża 
to moment dziejowy mogący wpłynąć na 
dalsze losy Francyi. Jeden tylko z obecnych 
wydał okrzyk: Vive la lumićre! (Niech żyje 
światło!). Okrzyk ten odpowiedni zupełnie 
ehwili streszcza i charakteryzuje wybornie 
wydany przez trybunał wyrok. Sąd kasacyj- 
ny bowiem miał przed sobą dwie drogi, al- 
bo kasacyę zupełną wyroku sądu wojskowe- 
go i uwolnienie natychmiastowe Dreyfusa, 
albo rewizya i przeprowadzenie dochodzenia 
uzupełniającego. Najwyższa magistratura re- 
publiki po wysłuchaniu mistrzowskich prze- 
mówień, referenta Barda i generalnego pro- 
kuratora Manau, obrała tę drugą drogę i 
orzekła rewizyę Trybunał najwyższy wyda- 
jac to orzeczenie pełne mądrości, nie zajął 
stanowiska w obee winy lub niewinności 
Dreyfusa, nie przesądzałtej o kwestyi, która 
pozostała otwartą, ale orzekł, że należy raz 
jeszcze całą sprawę zbadać i wyświecić, po- 
nieważ ze strony wojskowej juryzdykeyi po- 
pełniono cały długi szereg nadużyć, depczą- 
cych w sposób jaskrawy i brutalny prawo! 
Wyrok trybunału czyniąc w zupełności za- 
dość idei sprawiedliwości, powinien być 
przyjęty z najwyższem zadowoleniem przez 
wszystkich uczciwych ludzi miłujących pra- 
wdę i światło. 

Jednym z powodów decyzyi trybunału 


,był brak dostatecznych dokumentów potrze- 


bnych dc ocenienia winy Dreyfusa; wiado- 
mo bowiem, że ministerstwo wojny nie wy- 
dało trybunałowi wszystkich aktów odnoszą- 
cych się do sprawy Dreyfusa. Dziś po wy- 
daniu orzeczenia sfery wojskowe będą musiały 
ukorzyć się przed majestatem prawa i wydać 
sądom dekumenta potrzebne do przeprowa- 
zenia uzupełniającego dochodzenia. Wyrok 
trybunału kasacyjnego jest świetnem zwy- 
cięstwem obywatelskiego poczucia sprawiedli- 
weści i wolności oraz manifestacyą przewagi 
władzy eywilnej nad wojskową. Diatego po- 
siada on znaczenie sięgające po za granice 
Francyi i po za chwilę obeeną, znaczenie 
ogólno ludzkie wszechświatowe i epokowe. 
Najwyższy trybunał stanął na wysokości 
wielkiego zadania i sprostał mu w zupeł- 
ności. 


— (esiu! — zawołała Olenia — prze- 
rażona, że jej tajemnica odkrytą została, nie 
wiedziała w jaki sposób. 

— Nie przerywaj!... 
wszystkiego, nie dziwię się i... 
zazdroszczę, bo cię kocham! 

Ucałowała ją serdecznie i poszła za 
ciotką. 

Tadeusz, nie chege nadużywać dobroci 
państwa Borszowieckich, zobaczywszy, że 
jaż jedenasta się zbliża, a Otyldy, na którą 
miał czekać nie widać, żegnać się chciał. 

— Jakto! — zawołała hrabina — ależ 
Lili nigdyby mi tego nie przebaczyła! niech 
pan jeszcze chwilkę poczeka.... 

— Państwo także zmęczeni po balu — 
wymawia? się dla formy, bo jemu także iść 
się jeszcze nie chciało. 

— Leonowie zapewne zaraz nadejdą — 
poparł hrabia prośbę żony i podał Starczyń- 
skiemu papierośniecg. — Niech pan zapali... 
moja żona pozwala, gdy nie ma dużo gości. 

W tej chwili ruch się zrobił za drzwia- 
mi i wbiegła Otylda, a za nią po chwili 
Leon. 

— Nareszcie! myślałam, że już 
wytrzymam! — wołała. 

— Ale to pańska wina, żeśmy tak dłu- 
go nie przychodzili! — dodała. 


domyśliłam się 
tobie nie 


nie 


— Moja? — zdziwił się Tadeusz. 

— Tak! nie macie pojęcia co się 
dzieje! — rzekła do obecnych. Pan Tadeusz 
furorę zrobił, jak panna na wydaniu. 

— Cóż to ma znaczyć? — pyt ł zno- 


wu Tadeusz, zwracając się tym razem do 
Leona. 

Książę ujął go pod ramię i pociągając 
do małej kanapki usiadł z nim razem. 


W piątek, jak wiadomo, przemawiał 
w dalszym ciagu raferent Bard; sprawozdanie 
jego podaliśmy w obszernem streszczeniu Jė 
koteż mowę generalnego prokuratora Manal: 
Dla dokładnego jednak zrozumienia zapadłe! 
uchwały trybunału należy jeszcze przytoćd) 
ustęp referatu tyczącego się dokumentów. 

Otóż referent Bard oświadczył, że tty- 
bunał powinien zażądać wydania aktów, kió 
rych mu dotychczas nie wydano. Są to 4 
nastepujące: akt śledczy w sprawie Piequaf8 
i Leblois, akt śledczy w sprawie oskarżenić 
Picquarta o fałszerstwo, akt rozpraw rady 
dyscyplinarnej w sprawie Picquarta, akt rógj 
praw wojskowej rady dyscyplinarnej prze 
ciwko Ksterhazemu, wszystkie akta, 00%. 
szące się do Paty de Clam'a, wroszel® 
tajne akta, odnoszące się do sprawy Dre] 
fusa, a nie przedłożone jeszeze trybunałowi. 

Bard zauważył także, że nawet 38" 
procesu Esterhazego nie w komplecie pro 
dłożono trybunałowi. , 

Wyliczywszy te akta, Bard oświadczy” 
iż „trybunał kasacyjny musi je poznać i M" 
prawo ich żądać, gdyż ustawa pod tym wigi 
dem zawiera wyraźne przepisy i niepod 
bieństwem jest, aby władza wojskowa mie. 
w tej sprawie decydować. — Trzeba zbadać 
te akta innemi oczyma, a nie oczyma vi 
wojskowych, trzeba, żeby przy ocenie ko 
panował duch, wolny od uprzedzeń. Tr23% 
dalsze śledztwo w sprawie Dreyfusa usun 
z pod kompetencyi wojskowej*. tai 

W sobotę odbył się trzeci i ostai 
dzień rozpraw. 

Adwokat p. Dreyfusowej, Mornard, poi 
wadził dalej swoje wywody, przyłączajć 
się do opinii referenta Barda i generalne > 
prokuratora Manau, co do bordereau 1 oil 
czenia znawców pisma. Mornard twi.rd 
więe, że pismo na bordereau nie jest pisri 
Dreyfusa i przeczy, jakoby można dowi“ 
że Dreyfus przekalkował na niem „pia 
Esterhazego. Historya o przekałkowaniu JS 
wymysłem Esterhazego i jest zupełnie My. 
prawdopodobnem  przypuszczaniem. 
Mornard w długiej mowie przytaczał Z 
swego twierdzenia, Albo więe chodzi o pr? ; 
kalkowane pismo, a Dreyfus nie mož 
tym, który je przekalkował, albo nie ma Pr 
kalzowanego pisma, a wtedy autorom . ig 
dereau jest Esterhazy. Na takie postawieni 
kwestyi zgadzali sig wszyscy znawcy p) 
przesłuchani przez sąd przysięgłych w Pio 
eesie Zoli. Co się tyczy honoru armii, i 
zależy on od członków jednego sądu woje 
nego, którzy tak samo mylić się mog? d 
sędziowie cywilni, czem ich własny 507 4 
a cóż dopiero honor armii nie musi > 
jeszcze naruszony. Dalej Mornard kryty, 
wał metodę, z jaką generał Pellieux sr 
wadził śledztwo przeciw Esterhazemu, 05 że 
rżonemu, że napisał bordereau. Dowodził, 
śledztwo dostosowano do fikcyi o res iudi ku 
o sprawie przesądzonej z góry i że W ira 
jego popełniono nieprawidłowości i bezp f 
wia. Na dowód tego mowca, wśród ży% 
zainteresowania, cytował list, znajdując” SB] 
w aktach, jaki: 10 września b. r. w 2 
minister wojny Zurlinden do ministra 5P 
wiedliwości pisał. List ten opiewa: 


„Pułkownik Paty de Clam, « a) 
wie Ksterhazego, popełnił ciężkie Pio 


Chociaż więc, ze względu na cel jeb aąć” 
żnaby przyznać mu okolicznosci łag 
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— Obawiam się, że moja żona 8 gi 


czki dostanie, i to także będzie twojm 
na! — rzekł spokojnym swoim SM j 
którym, kto go nie znał, nie domyśli J 
żartu. 


się 
: n8 

Każdy chciał pytać, co to mialo 1g 

czyć, ale Otylda nie dopuściła nikog 


głosu. aa: eyi 
— Samo zjawienie się pana Stary 1 


. ; ala Í 
skiego na balu furor R. "mieści 
ożywieniem. — O nikim się dziś aA 

} $ omy™ i 


nie mówi tylko o pięknym nieznaj” “ran 
a ei co mieli zaszczyt go poznać, rory We g 
Cóż dopiero jak się dowiedziano 0 Ha ż8 
lencie, o artyzmie! gdy się dowiedzia sław? 
ten piękny nieznajomy to przysz8 
europejska ! 

— Na miłość boską! — PO 
Tadeusz — któż to wszystko pow! 

Książę zatrzymał go za rękę- 

— Nie unoś się... ona Sam 
działa, naturalnie! — rzekł cicho. — 
dalej... FEE n 

— Możecie sobie wyobrazić, S - 
tuzyazm |... — ciągnęła dalej O i 
zważając na przerwy. — Było nas NE? się: 
około dwudziestu osób... Dowiedzia 5... 
że znam dobrze pana Starezyńskiog „ję 
Leòn jest jego przyjacielem... nie A 
się oprzeć prośbom... — mówiła 00M jagal 
niej, z coraz większą nieśmiałości% 4gs% 
no spojrzenia wysyłając w stronę pyme 

— Słuchaj... — szepnął mu » 
sem książę z uroczystą powagą- 

— Panie Tadeuszu.... f 

Ciąg dalszy nastąpi). 
CL YAM 
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ujrzałem się zmuszonym wdrożyć odpowie- wa ta kolej lokalna wybudowaną została przez 


lie surowe środki“, 

„ Wiadomo — dodał Mornard — że Paty de 
Ulam wydawał tajne dokumenty i informacye 
Esterhazemu, aby go ratować. Również ge- 
Nerat Pellieux popełniał nieprawidłowości. 

| Wielkie wrażenie wywołało odczytanie 
listu Esterbazegoe do swego obrońcy Teze- 
Rasa, aby przybył na jego drugi proces, ina- 


czej on czuje się zgubicnym. Tezenas przy; 


był wprawdzie, iecz Hsterhazego wtedy wykre- 
ślono z listy urmii.... W kogen Mornard pro 
testował przeciw tajnemu więzienia Picquarta 
l dowodził, że dokumentów, wykazanych w 
ordereau, Dreyfus nawet znać nie mógł. 

O godzinie 2 rozpoczęły się narady try- 
bunały kasacyjnepo, które trwały 4 godziny, 


ł 
I 


1 


towarzystwo akcyjna c. k. 


Karola Ludwika. 


uprzyw. galie. kolei 


31 Faździernika. 

Rok 1848. Wojska cesarskie z ks. Win- 
disch-Graetzem na czele obsadzają Wiedeń. 

Rok 1851. W podróży po Galicyi, odwie- 
dza Najj. Pan Sambor. 

Rok 1869. Podróż Najj. Pana na Wschód. 
Cesarz bawi w Konstantynopolu, podejmowany 
wspaniale przez sułtana. Na cześć Monarchy 
cdbyła się wielka rewia wojsk ottomańskich w 
Hemikar- Eskelessi, galowy obiad u sułtana i 


do 6 wieczorem. Wśród zapierającej oddech | czarujące oświetlenie Bosforu. 


Ciszy prezydent Loew odczytał następujący 
Wyrok : 


, „Wskutek listu ministra sprawiedliwo- 
Sci z dnia $7 września 1898, na rekwizycvę 
$eneralnego prokur:tora przeciw zasądzeniu 

Ieyfusz przez sąd wcjenny, dalej ze względu 
NA akte procesu i odpowiednie paragrafy 
Ustawy, dopuszczające rewizyę wyroku, który 
Posiada mec res iudicata, orzeka się, że 
domaganie się rewizyi wniesiono w formie 
odpowiedniej. (o się tyczy procedury rewi- 
2yi, to zwaywszy, iż zaprodukowane akta 
Die dają możności trybunałowi wydania me- 
Iytorycznego orzeczenia postanawia się. że ma 
Jć zarządzonem śledztwo uzupełniające. 

, „£ tych powodów trybunał uznaje ży- 
danie rewizyi za uzasadnione, zarządza przy- 
Siąpienie do śledztwa uzupełniającego, a 
Wreszcie orzeka, ża na razie nie istnieje po- 
rzeba wydania decyzył co do żądania gene- 
Talnego prokuratora, aby karę przeciw Al- 
fredowi Dreyfusowi zasuspendowano*. 

Zaraz po odezytaniu wyroku trybunał 
Wyszedł z sali. Obecnych ogarnęło milczące 
wzruszenie. 

Z wyroku wynika, że nie tylko rewi- 
Żya jest faktem, ale, że trybunał kasacyjny 
Sam prowadzić będzie śledztwo uzupełniające. 

W kołach prawniczych sądzą, że przez 
ten wyrok skończy się ścisłe odosobnienie 
Więzienne Piequarta przez władze wojskowe, 
gdyż będzie musiał go przesłuchać trybunał 
Kasacyjny. 

Izba karna trybunału kasacyjnego, zło- 
żona jest z szesnastu radców. Prezydent 
oew, z pochodzenia Alzatczyk, liczy lat 40 
lod 26 lat pracuje w zawodzie sędziowskim ; 
0d roku 1886 jest prezydentam w trybunale 
asacyjnym. Inni cżłonkowie luby są wy- 
itnymi funkcyonaryuszami sędziowskimi we 

rancyi i w znacznej części po kilkanaście 
lat zasiadają w trybunale kasacyjnym. Naj- 
ardziej znanym poza granicami Francyi jest 

awrzyniec Athalin, sędzia śledczy w pro- 
cesie panamskim. Referent Bard liezy lat 

0 i zasiada w trybunale od sześciu lat. 

rokurator generalny trybunału kasacyjnego 

anau spełnia te funkcye od roku 1898 

owszechnie pewtarzają w Paryżu jego sło- 
Wa, wypowiedziane podczas procesu Zoli: 
„Chciałbym, by minister sprawiedliwości we- 
Zwał mnie do zrobienia pierwszego krokn 
0 rewizyę procesu Dreyfusa; na razie jednak 
Mógłby mieć Zola litość nad biedną Fran- 
Cyą*. Dalej zasiadają w Izbie: Paweł Dupré 
(lat 69), z pochodzenia Alzatczyk, Frichon 
Urodzony w roku 1847, Sallantin (lat 74), 
de La Rouverade (lat 72), Sevestre (lat 69). 
Vetelay i Ohambaread, obaj po 67-lat, Acca- 
ras (lat 66), Dumas (lat 51), Roulier (lat 
52), Boulloche (lat 50), Eug. Duval (lat 51) 
l Napoleon Laserre (lat 64). 
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KRUNIKA 


Lwów, 31 października. 
Kalendarz Jumieuszowy. 


30 Października. 


Rok 1848. Ks. Windisch-Graetz na czele 
Wojsk cesarskich pobił pod Schwechatem 45.000 
Węgrów, ciągnących na pomoce rewolucyonistom 
do Wiednia. 

Rok 1851. W podróży Śwej po Galieyi, 
Polnje Najj. Pan na niedźwiedzie w Lisowieach. 

Rok 1864. Po skończonej wojnie z Danią, 
Zawarto pokój w Wiedniu. 

Rok 1871. Ministerstwo hr. Hohenwarta 
Podaje się do dymisyi, którą Najj. Pan przyj- 
Muje i powołuje zarazem gabinet Holzgethana. 

Rok 1886. Najj. Pan przybywa umyślnie 
do Ostrzychomia, by wziąć udział w jubileuszu 
Kapłańskim księcia prymasa Węgier, kardynała 
Sinora. Po uroczystościach jubilenszowych zwie- 
dza Monarcha osokliwości i instytucye miejscowe 
lwraca do Gödöllö, z entnzyazmem żegnany przez 
ludność. 

Rok 1887. Otwarcie ruchu na linii kole- 
jowej Dębica-Rozwadów i Sobów-Nadkrzezie. No- 
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— Be. i k. armii. Wiener Zeitung 
eglasza: Najj. Pan raczył najmiłościwiej zamia- 
nować w obronie krajowej: 

Gencrałami broni: ganerał - poruczników 
Aleksandra Hołda, dowódcę XIV korpusu, dowo- 
dzącego generał: w Innsbrucku i dowódeę obrony 
krajowej w Tyrolu i Vorarlbergu, tudzież Ed- 
wazda Muceovazy-Vezzę, dowódcę III korpusu, 
gonerała dowodzącego i dewódcę obrony krajo- 
wej w Gracu. 

Generał - porucznikami mianowani genera- 
łowie majorowie: Antoni Sterzi, dywizyoner 
obrony krajowej w Josefsyadzie i Ludwik Ca- 
staldo, dywizycner obrony krajowej w Wiedniu. 

Generał - majorem mianowany pułkownik 
Emanuel Rehberger, nadkompletny w 70 p.p. l. 
(Czerniowee). 

Dalej w pułkach galicyjskich obrony kra- 
jowej mianowani w piechocie: 

Podpułkownikami: majorowie Aloizy Za- 
ruba, Antoni Peer, Adolf Pecchio-Weitenfeld i 
Aloizy Altmann. 

Majorami: kapitanowie I klasy Karol Wi- 
kulil,” Wilhelm Spitzberg, Daniel Dobren, Ma- 
ksymilian Szczurowski, Aloizy Jelinek, Błażej 
Brysznik, Franciszek Aleksandrowicz, Mieczysław 
Filipowski i Stanisław Turek. 

Kapitanami Iszej klasy kapitanowie Igiej 
klasy: Karol Jent, Korneliusz Krazel, nauczy- 
ciel w szkole kadeckiej obrony krajowej ; Mar- 
cin Schwarz, Ernest Meghaupt, Józef Fasser i 
Karol Stehlik Czenkov u. Treustett, Franciszek 
Uirich, Alfred Schmidt, Józef Swoboda i Ed- 
ward Pons. 

Kapitanami Ilgiej klasy porucznicy : Józef 
Hlruschka, Jan Opletal, Konrad Pikola, Józef 
Jechl, Aloizy Thiel, Ludwik Thelen, Józef 0l- 
szewski, Jan Liebersbach, Józef Dokoupil, Hen- 
ryk Mandolfo, Bolesław Blacha, Jarosław Ne- 
meczek, Jan Petri, Emanuel Hohkenauer i Józef 
Trink, Jarosław Perner. 

Porucznikami podporucznicy: Kazimierz 
Horoszkiewiez, Ernest  Schlesinger, Karol 
Nagel, Ludwik Raszka, Jonasz Huschak, Jakób 
Osadea, Jak Petrik, Aloizy Rychlik, Karol Sko- 
tak, Wincenty Maly, Rudolf Broch, Fryderyk 
Glöckner, Ferdynand Weber, Władysław For- 
belsky, Antoni Jasiński, Rudolf Neubauer, Ot- 
tokar Peychl i Maciej Puchalak. 


Podporucznikami kadeci zastępcy oficerów: 
Ernest Bernacki, Józef Frank, Emil Stiasny, 
Alfred v. Lanzer zu Moos, Aloizy Zabloudil, 
Karcl Uiberla, Jan Landisch, Franciszek Wen- 
żara, Karol Neuman, Franciszek Kreutz, Rupert 
Mühlberger, Antoni Tautz, Fryderyk Schmidt, 
Karol Weingärtner, Algid Keller, Teodor Hoff- 
man, Józef Stuchlik, August Skwarczyński, Ar- 
tur Zechner, Henryk Zójss, Emil Linhard, Fer- 
dynand Kosetschek, Karol Grossauer, Hugo Sche- 
feld, Józef Havliczek, Franciszek Bakalarz, Ale- 
ksander Cernautian, Franciszek Szatanek, Teodor 
Karlik. Fryderyk Mayer, Adolf Ertel, Henryk 
Wach, Władysław Linhart, Fryderyk Kauzek, 
Herman Hostowsky, Otto Urban i Edward Sa- 
zenhofen. 


— Obiad u p. prezydenta miasta odbył 
się w niedzielę 30 b. m. Wzięli w nim udział, 
prócz gospodarza i pani Małachowskiej, JE. ks. 
Arcybiskup Isakowicz, ks. biskup Weber, JE. 
Prezydent wyższego sądu krajowego dr. Tehorz- 
nicki, JE. generał -komenderujący Fiedler, JE. 
generał Plentzner, superior OO. Jezuitów ks, An- 
drzejezak, prałat ks. Gnatowski, generał Tempis, 
rade» legacyjny i konsul niemiecki bar, Spesshardt, 
Wiceprezydent wyższego sądu krajowego dr. Dy- 
lewski, radcy Dworu: Woroniecki, Korn, Sefe- 
rowiecz i Wierzbicki, prezes Izby adwokatów dr. 
Roiński, profesor Politechniki Thullie, dyrektor 
urzędu budow. Hochberger, radca wyższego sądu 
Misiński, adwokat krajowy i poseł do Rady pań- 
stwa dr. Dulęba, adwokat krajowy dr. Buresz, 
radni miasta: Ciuchciński i Walichiewicz. 

— Prezydent miasta dr. Małachowski 
wyjechał w sprawach urzędowych do Wiednia. 


— Z Uniwersytetu. P. Stanisław Ma- 
ryan Kutrzeba, rodem z Krakowa, otrzymał na 
Uniweisytecie Jagiellońskim stopień doktora praw. 
Podczas promocji mieł krótką a serdeczną prze- 
mowę prof. dr. Ulanowski. 


— Posiedzenie Dyrekeyi funduszu 
propinacyjnego w sprawach dzierżawnych, 
odbędzie się dnia 9 listopada, we Środę o godz. 
5 po południu. 


„Gazeta Lwowska* z dnia 1 listopada 1898. 
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— Dni zaduszne. Magistrat lwowski 
republikuje swe obwieszczenie z 29 października 
1891 roku, i przypomina, że: 1) zwiedzanie 
przez publiczność w daie zaduszne cmentarzy 
miejscowych i oświetlinie grobów na tychże 
ementarzach ma się odbywać najpóźniej do go- 
dziny 10 w nocy. Z uderzeniem przeto wspo- 
mnianej godziny cmentarze mają być opróżnione 
i bramy zamknięte; 2) oświetlanie w te dni 
grobów na rzeczonych ementarzach, może być 
dozwolone tylko lampami kościelnemi i świecami, 
innymi zaś materyałami świetlanymi tylko w 
lampach oszklonych i zamkniętych, zaczem oświe- 
tlanie grobów, sprzeciwiająca się dozwolonemu 
niniejszem zarządzeniem, jako to: kamfiną, naftą, 
smołą ete. w naczyniach otwartych, zostanie z 
urzędu przez zawiadow:ów cmentarzy usunięte. 


— Krzyż w dniu zadusznym. Zwią- 
zek katol. Towarzystw dobroczynnych ponawia 
gorącą prośkę &o publiczaości, o zaniechanie ozdo- 
bnego oświetisnia grobów, a składanie natomiast 
ofiar dla ubogich potrzebujących wsparcia. W tym 
celu sprzedajc Towarzystwo, jak wiadomo na 
cmentarzu, proste czarne krzyże z lampkami, a 
nadwyżkę dochodu oddaje do kas Towarzystw 
dobroczynnych. 


— Szkarlatyna. Magistrat lwowski ogła- 
sza: Pismem z 24 października 1. 48.688, do- 
nosi e. k. starostwo lwowskie, iż w sąsiednich 
gminach, jako to: w Nawaryi, Maliczkowicach 
i Nagórzanach stwierdzono urzędownie 26 wy- 
padków szkarlatyny. Z uwagi, że mieszkańcy 
tych gmin codziennie odwiedzają miasto Lwów, 
zawiadamia magistrat o tem mieszkańców miasta, 
celem zachowania potrzebnych środków ostro- 
Żności. 


— Posady dla wysłużonych podofi- 
cerów. Magistrat m. Lwowa ogłasza, że dla wy- 
służonych podeficerów wakują następujące posady: 
1) sześć posad prowizorycznych cywilnych straż- 
ników policyjnych w e. k. Dyrekcyi policyi 
we Lwowie; 2) jedna posada prowizorycznego 
sługi urzędowego III klasy w c. k. Dyrekcyi 
policyi we Lwowie; 3) ewentualnie jedna posada 
pomocnika prowizorycznego sługi urzędowego przy 
tejże władzy. 

Podania o nadanie tych posad należy wno- 
sié w terminie do 31 b. m. do c. k. Dyrekeyi 
policyi we Lwowie. 

Oprócz powyższych wakuje jeszcze wiele 
innych posad po za granicami kraju. 

Bliższych informacyj udzieli osobom inte- 
resowanym: miejscowym departament IV B ma- 
gistratu, zamiejscowym zaś właściwe e. k. sta- 
rostwo. 


— Egzamina nauezycielskie wydzia- 
łowe ukończyły się w ubiegłym tygodniu. W gru- 
pie I zdali kandydaci: Rossałkowski Michał, 
Łypak Piotr, Mandel Szymon, Nęcki Wojciech, 
Naiz Karol, Rosenblum Aboch, Rybaczewski Kon- 
stanty. W grupie II: Chomieki Karol. W gru- 
pie I zdały z odznaczeniem kandydatki: Alexie- 
wicz Marya, Burzyńska Adela, Kułaczkowska 
Helena, Ostafińska Joanna, Tyezyńska Eustacha, 
Antonowicz Ewelina, Terlecka Eleonora, Fafara 
Marya, Endel Antonina, Kruszyńska Joanna, Sło- 
niewska Marya. Bez odznaczenia zdały: Chorąży 
Bronisława, Chowaniec Kamila, Mrosona Wil- 
helmina, Reck Melania, Warmska Marya. W gru- 
pie II zdały z odznaczeniem: Just Adela, Neu- 
wirt Emilia, Wittek Wanda, Wollówna Ella. 
Bez odznaczenia: Hlawaty Eugenia, Uniszowska 
Marya. Dwie kandydatki odstąpiły od egzaminu. 
W grupie II zdały z odznaczeniem: Koneewicz 
Michalina i Sudio Zofia; bez odznaczenia zaś: 
Christof Melania, Jasińska Aniela, Klimkiewicz 
Olga, Kobylińska Walentyna, Oleśnieka Elżbieta. 


— Egzamina piśmienne pod nadzorem 
(klauzurowe) i ustne kandydatów zawodu nau- 
czycielskiego w gimnazyach i szkołach realnych, 
rozpoczną się w lwowskiej c. k. komisyi egza- 
minacyjnej w d. 25 listopada r. b. 


— Z Koła literacko-artystycznego. 
Odczyt dr. Karola Nitmana p.t.: „Wspomnienia 
z wycieczki do Danii (1898)*, odbędzie się w 
„Kola* we czwartek, dnia 8 listopada 1. b. o 
godzinie 8 wieczorem. Wstęp dla członków 
„Koła* z rodzinami, oraz dla osób zaproszonych. 


— Dr. Ostaszewski-Barański wygłosił 
w sobotę wieczorem w „Kole literacko- artysty- 
ceznem“ interesujący odczyt: „O literaturze re- 
wolueyjnej 1848 roku“. Prelegent przedstawił 
zwięźle i treściwie dzieje ukazujących się w owej 
chwili pism peryodycznych oraz ulotnych, odezy- 
tując charakterystyczniejsze wyjątki współczesnych 
poezyj okolicznościowych. 


+ Adolf Jełowieki, obywatel, otoczony 
powszechnym szacunkiem i ogólną serdeczną 
sympatyą, umarł w tych dniach w swoim ma- 
jątku na Wołyniu, w 56 roku życia, po długiej 
i ciężkiej chorobie. Zmarły, który był Żonaty 
primo voto z ks. Janiną Czetwertyńską a secundo 
z hrabianką Tyszkiewiezówną, pozostawił dwie 
córki. Śmierć jego osieroca wiele rodzin na Li- 
twie, Podolu i Wołyniu. Pogrzeb odbył się 
dzisiaj na wsi. 

«= Nagła Śmierć. Józefa Ignaszewska, 
żona czeladnika kowalskiego, 58 lat licząca, 
matka 5 dzieci, nałogo-va pijaczka, zamieszkała 
pod 1. 12 przy ulicy Sa«owniekiej, zmarła nagle 
wczoraj po pofudniu. Zwwezwany lekarz miejski 
orzekł, że przyczyną śmierci był udar sercowy 


w organizmie nadzwyczajnie osłabionym, poczem 
odstawiono zwłoki do kostnicy miejskiej, 


— Jerzy Brandes, zaskoczony w prze- 
jeździe z Berlina do Budapesztu wiadomością o 
zachorowaniu swej matki, powrócił do Kopen- 
hagi i odwołał na razie swój przyjazd do Liwowa. 


— Wypadki dżumy w Wiedniu. 
Jak się było można spodziewać, dozorczyni Pe- 
chówna po 10-dniowych męczarniach zmarła 
wczoraj, w niedzielę o pół do 8 nad ranem. 
Pogrzeb odbył się w trzy godziny po Śmierci, o 
godzinie 6 rano, z zachowaniem tych wszystkich 
środków ostrożności, jakich przestrzegano przy 
pochowaniu zwłok dr. Millera. 

Pechównę pochowano tak samo, jak Ba- 
rischa i dr. Müllera, na cmentarzu centralnym. 

Obecnie zdaje się, iż zarazie położono kres, 
gdyż wiadomości ze szpitala Franciszka Józefa 
brzmią uspokajająco. 

Stan zdrowia Hocheggerowej zadowalający, 
a Góschlowa choruje na zapalenie ślepej kiszki; 
ma gorączkę, czasami traci przytomność, lecz 
dżuma u niej zdaje się być wykluczoną. Inni 
internowani mają się zupełnie dobrze. 

Dr. Poecha zluzował dr. Angel ze szpitala 
Franciszka Józefa. 

Stosunki sanitarne w Wiedniu nie pozo- 
stawiają nie do życzenia. Szpital powszechny 
poddano zupełnej dezinfekcyi. Internowani lekarze 
i dozorey mogli po dezinfekcyi ich rzeczy już 
szpital opuścić. Szpital zostanie dziś otwarty, 
tylko instytut anatomiczno - patologiczny będzie 
jeszcze zamknięty. 

Dzienniki podają, że Pechówna liczyła 24 
lat. Konała ciężko. W piątek wieczorem przy- 
szedłszy po długich deliryach do przytomności, 
zapragnęła kwiatów. Hr. Michał Sobański do- 
wiedziawszy się o tem z pism popołudniowych, 
kazał jej w piątek po południu posłać do szpi- 
tala wspaniałe cyklameny i konwalje wraz zbi- 
letem, na którym był napis: „Od serca współ- 
czującego”. 


— Sambor, 28 października, (Kor. 
Gaz. Lwow.) Pożegnanie. — W dniu 15 
b. m. odbyło się w budynku tutejszej Dyrekcyi 
skarbu, w,przystrojonej gustownie sali, uroczyste 
pożegnanie Dyrektora okręgu skarbowego, Mi- 
chała hr. Dzieduszyekiego, opuszczającego nasze 
miasto z powodu mianowania go rzeczywistym 
radcą Dworu i poruczenia mu kierownictwa 
Dyrekcyi skarbu w Krakowie. Imieniem zebra- 
nego grona urzędników skarbowych pożegnał 
go w serdecznych słowach starszy komisarz 
skarbu Pasławski, podnosząc jego niepospolite 
zalety serca i umysłu, tudzież szczególne za- 
sługi, położone na stanowisku przełożonego w 
urzędzie, na polu literatury, tudzież jako oby- 
watela miasta Sambora, nie usuwającego się 
nigdy od czynnego i skutecznego udziału we 
wszystkich ważniejszych sprawach, nasze miasto 
obchodzących, wręczając mu przy tej sposobno- 
ści na pamiątkę okazałe album z fotografiami 
obecnych na tej uroczystości urzędników. W od- 
powiedzi na tę przemowę wyraził hr. Dziedu- 
szycki swój żal z powodu opuszczenia Sambora, 
z którym wiązały go przyjemne służbowe i to- 
warzyskie stosunki, zapewnił urzędników o,swej 
pamięci i życzliwości, a zwracając się do przed- 
stawicieli straży skarbowej, podniósł z naciskiem, 
że staraniem jego było podnieść w korpusie 
straży poczucie honoru i nakłonić do godzenia 
ciężkich obowiązków służbowych z obowiązkami 
w obec publiczności. 


W dniu 22 października b. r. opuścił na- 
sze miasto Michał hr. Dzieduszycki z rodziną, 
Żegnany na dworcu kolejowym przez licznie ze- 
branych znajomych i całe gremium tutejszych 
urzędników skarbowych, pozostawiając po sobie 
szczery i niekłamany Żal. 

Posada Dyrektora okręgu skarbowego w 
Samborze, którego osobą interesuje się żywo 
ogół tutejszej lndności, nie jest dotychczas obsa- 
dzoną. 


Notatki litoracko-artysiy zn, 


Towarzystwo historyczne. W sobotę, 
29 b. m. odbyło się nadzwyczajne walne zgro- 
madzenie członków, na którem uchwalono, że 
rok administracyjny Towarzystwa będzie odtąd 
zrównany z rokiem słonecznym, t. j., że nie bę- 
dzie poczynał się, jak dotychczas w październi- 
ku, ale aż w styczniu, a kończyć się będzie w 
grudniu. Prócz tego uchwalono zmianę kilku 
paragrafów statutu, tyczących się bilansowania 
majątku Towarzystwa i zwiększonej liczby człon- 
ków wydziału i komitetu redakcyjnego „Kwar- 
talnika". Na tem zebraniu prof. dr. Ludwik 
Finkel miał odezyt p. t. „Memoryał hr. Per- 
gena, pierwszego gubernatora Galicyi o stanie 
kraju*. Prelegent podał na wstępie usiłowania 
Rządu austryackiego, zmisrzające do zebrania 
wiademości o nowo zajętym kraju, poczem skre- 
Ślił życie i scharakteryzował pierwszego guber- 
natora Galicyi, Jana Antoniego Pergena. Był 
on potomkiem austryackiej „arystokracyi urzę- 
dniezej*, weześnie dostał się na Dwór jako paź 
wdowy pe Józefie I, potem służył w dyploma- 
cyi, przebywał na dworach niemieckich jako 
pełnomocny minister austryacki i uchodził za 
ucznia i ulubieńca kanclerza Kaunitza. Radzie 


stanu, do której należał, przedstawił obszerny 
memoryał o poprawie szkolnictwa w Austryi ; 
nie podał wszakże środków, jak doprowadzić do 
skutku proponowane przez niego reformy. Potem 
streścił i omówił prelegent memoryał Pergena o 
stanie Galicyi, podzielony na sześć rozdziałów 
(geograficzno-statystyczny opis, o szlachcie, 0 
religii i duchowieństwie , o miastach i przemy- 
śle miejskim, o chłopach i o żydach), a poda- 
ny w sierpniu 1778 r. Cesarzowi Józefowi II 
podczas pobytu jego w Galicyi. W krytykę me- 
moryału prof. Finkel nie wchodził, ponieważ 
zawiera on tylko nie wiele nowych wiadomości, 
a ważny jest raczej ze względu na osobę, która 
go skreśliła, niż ze względu na jego treść. Zbyt 
pesymistyczne sądy Pergena nie podobały się też 
Cesarzowi Józefowi II, który w liście do matki 
ostro krytykował działalneść gubernatora i żą- 
dał rychłego zastąpienia go przez męża odpo- 
wiedniejszego na to trudne stanowisko. 


Repertoar teatru hr. Skarbka pod 
dyrekcyą dr. Juliusza Bandrowskiego i Ludwika 
Hellera. 

Dziś, w poniedziałek, jako w setną rocznicę 
odrodzenia się małoruskiej literatury, między in- 
nemi w programie: „Natałka Połtawka*, opera 
ludowa w 3 aktach Iwana Kotlarewskiego. 

We wtorek po południu o pół do 4 „Sza- 
ławiła*, komedya w 5 aktach K. Glińskiego; 

Wieczorem wyjątkowo o godzinie 8 po raz 
ósmy „Bal w operze*, operetka w 3 aktach 
Heubergera. 

We środę z powodu dnia zadusznego o0 
godzinie 8 wieczorem „Dziady“, dzieło muzy- 
czne w 4 odsłonach Stanisława Moniuszki, słowa 
Adama Mickiewicza. Inscenizacya Stanisława Do- 
brzańskiego. Oraz: „Zamek na Czorsztynie, czyli 
Bojomir i Wanda“, opera komiczna w 2 aktach 
Karola Kurpińskiego. 

We czwartek po raz pierwszy „Gejsza* 
czyli „historya japońskiej herbaciarni*, operetka 
w 3 aktach z prologiem. Libretto Oven Halia, 
muzyka Sidneya Jonesa. — Nowe kostyumy, no- 
we dekoracye podług oryginalnych wzorów lon- 
dyńskich. 

W piątek po raz drugi „Gejsza* operetka 
w 3 aktach. 

W sobotę po południu o godzinie pół do 
4-tej „Chory z urojenia“, komedya w 8 aktach 
Moliera. Występ p. Gustawa Fiszera. 

Wieczorem po raz trzeci „Gejsza*, opere- 
tka w 3 aktach Sidneya Jonesa. 


Ankista szkolna. 
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Wczoraj, w niedzielę wieczorem, po 
ezterodniowych obradach, które trwały w ka- 
żdym dniu po 8 a nawet 9 godzin, zakoń- 
czyła swą pracę ankieta, w sprawie reformy 
szkół średnich, uchwaleniem wniosku hra- 
biego Reya, zalecającym szkołę średnią w 
klasach niższych jednolitą, w wyższych po- 
dzieloną na kierunek humanistyczny i real- 
ny z łaciną, przyczem w kierunku humani- 
stycznym nauka greki byłaby przedmiotem 
względnie obowiązkowym. 

Winniśmy jeszcze zdać sprawę pokrót- 
ce z obrad na posiedzeniach porannem i 
wieczornem sobotniem i na dwóch posiedze- 
niach w niedzielę odbytych. 

Po ks. Czartoryskim przemawiał dr. 
Dziędzielewiez, delegat Towarzystwa 
„Związek rodzicielski*, który wykazywał, że 
społeczeństwo nie jest zadowolone z rezulta- 
tów dzisiejszej szkoły średniej zarówno pod 
względem wykształcenia ogólnego, jak wy- 
chowania moralnego i fizycznego młodzieży. 
Mowca żądał, aby cały system nauczania 
przejęty był duchem narodowym. Oświadczył 
się też przeciw grece w gimnazyum, pra- 
gnąc natomiast wprowadzenia nauki o urzą- 
dzeniach społecznych i państwowych. 

Fiedler również był zdania, że 
społeczeństwo domaga się reformy. Świad- 
czy o tem petycya o przeszło 2000 podpi- 
sach wniesiona do ankiety na ręce mowcy. 
Podpisani są ludzie wszystkich stanów i za- 
wodów. 

Dyr. Wolff odniósł z dyskusyi wra- 
żenie, że odnowiła się dawna walka między 
klasyeyzmem a realizmem, a w zapale za- 
atakowano tych, których ranić nie chciano: 
Radę szkolną krajową i nauczycieli. Mowca 
wyraża się z najwyższem uznaniem o dzia- 
łalności b. Namiestnika JE. hr. Kazimierza 
Badeniego i o powołanych przez niego kie- 
rownikach spraw szkolnych. Reforma pewna 
jest potrzebna, nowa szkoła jednak niepo- 
winna zaprzepaścić dotychczasowych zdoby- 
czy, a musi uniknąć przeciążenia młodzieży. 
Należy zmniejszyć liczbę godzin łaciny, u- 
szczuplić też zakres nauki greki (ale nie 
znosić jej), zwrócić baczniejszą uwagę na 
wychowanie fizyczne. Szkołę realną należa- 
łoby rozszerzyć do 8 klas. 

Dyr. Gharkiewiez oświadcza się za 
zatrzymaniem dotychczasowego ustroju. 

Rad. K ulczyński ponownie broni 
organ!zacy! dzisiejszej z tego punktu ZASA- 
dniczego, że każde państwo i społeczeństwo 
powinno mieć część ludzi wykształconych, ! 


znających źródłowo rozwój cywilizacyi euro- 
pejskiej. — Wykazuje dalej potrzebę dwu- 
stopniowości nauki i egzaminu dojrzałości. 
Oświadcza się w końcu za reformą postępo- 
wą, ale w granicach zarysu organizacyjnego. 

Dyr. Petelenz również jest za re- 
formą w drodze ustawodawczej i sądzi. że 
za pomocą szkoły realnej 8-klasowej z łaci- 

% Z większą liczbą godzin na język pol- 
ski, ze wszelkiemi (emi samemi uprawnienia- 
mi, co gimnazyum — można w całej pełni 
uczynić zadość zadaniu ogólnego wykształ- 
cenia. 

Pos. Barwiński widzi braki w meto- 
dycznem wykształceniu nauczycieli i kładzie 
nacisk na potrzebę seminaryów pedagogicz- 
nych przy Uniwersytetach. 

Pos. Szczepanowki ze stanowiska 
obywatelskiego ponownie występuje przeciw 
objawiającej się, jak twierdzi, w społeczeń- 
stwie dążności do formalistyki biurokratycz- 
nej. Omawia sprawę wychowania narodowe- 
go. Pragnie, aby o rzeczach obchodzących 
całe społeczeństwo decydowali obywatele, a 
nie biurokraci, Widzi za mało ducha reli- 
gijnego w społeczeństwie naszem w sferach 
inteligentnych, podczas gdy w Anglii ka- 
żdy z najniższych warstw nawet umie Biblię 
na pamięć. Do zawodu nauczycielskiego po- 
winni iść tylko ludzie, mający prawdziwe 
powołanie, i cieszy się, że w ankiecie są ta- 
cy. Wierzy ich zapewnieniom, że młodzież 
nasza jest lepszą, aniżeli głosi opinia. Zna- 
jomość historyi, literatury i kultury greckiej 
ma olbrzymią wartość naukową, ale grama- 
tyką języka greckiego nie można przeciążać 
całych pokoleń. W ogóle przeciążenie widzi 
mowca w tem, że się uczy mnóstwa faktów 
w szerokim zakresie, podczas gdy należa- 
łoby uczyć w mniejszym zakresie a grunto- 
wnie. Wtedy w trzech godzinach obowiąz- 
kowej nauki szkolnej (nie licząc nauki ry- 
sunków, jako nie męczącej umysłu, gimna- 
styki i t. p.) możnaby podołać naukowemu 
zadaniu szkoły średniej. Grekę i wyższą ma- 
tematykę należałoby postawić jako przed- 
mioty nadobowiązkowe. 

Dyr. dr. Gerstman przypomina, że 
już przed 20 lafy w sprawie reformy i uni- 
fikacyi szkoły średniej obradowała ankieta, 
w której zasiadali między innymi: znani pe- 
dagogowie i profesorowie: (Samolewicz, Be- 
noni, Franke i w. i.) która też wypracowała 
plan szkoły jednolitej, z łaciną i greką, ale 
z usunięciem dwustopniowości nauki innych 
przedmiotów. Jako jedną z głównych przy- 
czyn niedomagania szkoły dzisiejszej podaje 
mowea przepełnienie klas; nauczyciel choćby 
najlepszy nie może uczyć 50 lub 60 uczniów 
z tąk dobrym skutkiem, jakby uczył 20. 

Hr. Stan. Tarnowski w świetnem, 
jak zwykle przemówieniu staje w obronie 
szkoły dzisiejszej i podnosi, że jakkolwiek 
jest w ankiecie zgoda co do celów i zadania 
szkoły, w szczegółach i środkach do celu są 
największe różnice. Podnoszono braki, które 
sama Rada szkolna w swych corocznych spra- 
wozdaniach dla Sejmu zaznaczała i zaznacza. 
Szkoła, o ile może spełnia swoje zadanie wy- 
chowawcze, bo wszystko, co się w niej robi, 
samo przez się jest wychowywaniem mło- 
dzieży. Szkoła kształci też o ile może — 
w obec ogromnego napływu młodzieży mier- 
nej i ubogiej. Na pociechę jednak okazuje 
się także coraz więcej zdolności. Niesłuszny 
też jest zarzut braku ideałów u młodzieży 
i zarzut karyerowiczowstwa. Młodzież dzi- 
siejsza wzrasta w innych niż dawniejsza 
warunkach. Ma ona coraz bardziej wzrasta- 
jące poczucie obowiązku. Szkoła jednolita 
nie zaradzi przepełnieniu szkół; nauczyciele 
uie będą w niej lepiej uczyć niż w dzisiej- 
szych, a ostatecznie przez „okrojenie* za- 
kresu przedmiotów wykładowych obniżyłaby 
poziom ogólnego wykształcenia średniego. 
Mowca ostrzega w końcu przed eksperymen- 
tem, którego rezultatów przewidzieć nie 
można. 

Na tem zakończono w sobotę obrady 
o godzinie 10 wieczorem. 

W niedzielę o pół do 11 przed połu- 
dniem zebrała się ankieta ponownie. 

Dr. Kadyi pragnie szkoły jednolitej 
na tle dzisiejszego gimnazyum, z łaciną i 
greką, z dodaniem geometryi wykreślnej i ry- 
sunków, lecz ze zniżeniem ogólnej ilości go- 
dzin przez uszczuplenie zakresu »ykładanych 
przedmiotów. 

Pos. Rotter wskazuje, że prąd za re- 
formą nurtuje w społeczeństwie już oddawna, 
poczem polemizuje szczegółowo z hr. Tar- 
nowskim. 

Prof. dr. Zakrzewski podnosi, że 
szkoła jednolita, o ile była próbowaną w 
innych krajach, nie dała pomyślnych rezul- 
tatów. Istnieje ebecnie tylko w Hiszpanii. 
Mowca oświadcza się za tworzeniem szkół 
różnorodnych, a poprawianiem ciągłem dzi- 
siejszego gimnazynm. Nie można robić skoku 
z tego co mamy, do czegoś nieznanego. 
Przed laty 20 o tem samem tak samo dużo 
mówiono, ułożono plan szkoły jednolitej — 
bez rezultatu. 

Po przemówieniu br. Tarnowskie- 
go prostującem, że nie użył pewnego dra- 
stycznego wyrazu, jak to mniemał p. Rotter, 
oraz po głosie prof. Grzębskiego, który 


4 


uważał, że krytyka szkół średnich w ankie- 
cie rie była poniewieraniem ich, nastąpił 
dłuższy teoretyczny wywód prof. Warm- 
skiego o potrzebie szkoły jednolitej, na 
gruncie nauk przyrodniczych. Człowiek od 
najwcześniejszej młodości uczy się, patrząc i 
robiąc to, eo robią inni, i to jest całkiem natu- 
ralna; nie naturalną jest nauka przez słu- 
chanie wykładu o rzeczach widzianych, nie- 
poznanych z doświadczenia. To jest główny 
i powszechny błąd naszego szkolnietwa, które 
należy wprowadzić na tory racyonalne, z 
naturą umysłu ludzkiego zgodne. W końcu 
uważa mowca, Że Gate społeczeństwo nasza 
myśli historycznie, zwraca się myślą ku prze- 
szłości; czas zacząć myśleć o przyszłości peda- 
gogicznie, aby wychować racyonalnie przy- 
szłe pokolenia. 

Inspektor p. Tokarski, w imieniu 
Towarzystwa pedagogicznego, oświadcza się 
za reformą szkół średnich, nie przesądzając 
jej kierunku, uważa jednak, że niektóre za- 
rzuty w ankiecie przeciw dzisiejszemu gimna- 
zyum podniesione były za ostre i zbyt zge- 
neralizowane. Moment narodowościowy jest 
w dzisiejszej szkole bardzo dobrze uwzglę- 
dniony. 

P. Soleski, po dłuższej polemiee z 
hr. Tarnowskim, ponownie zaleca szkołę 
jednolitą, typu pośredniego pomiędzy gi- 
mnazyum a szkołą realną. Należy zrobić 
próbę przynajmniej takiego typu. 

O godzinie pół 3 po południu w obec 
szezupłego kompletu odroczył JE. Marszałek 
dalsze rozprawy do godz. 5 po południu. 

Na posiedzeniu wieczornem prof. dr. 
Owikliński bronił swoich poglądów, po- 
przednio wypowiedzianych w obronie języka 
greckiego i hellenizmu. Jako prezes komisyi 
egzaminacyjnej i profesor Uniwersytetu, 
stwierdza, że rezultaty nauki języka greckiego 
są bardzo dobre. Qreczyzna jest znakomi- 
tym środkiem pielęgnowania ideałów i obro- 
ną przeciw zmateryalizowaniu społeczeń- 
stwa. Po szczegółowem zbijaniu argumen- 
tów zwolenników szkoły jadnolitej, oświad- 
czył się mowea za reformą, ale taką, która 
byłaby ulepszeniem i udoskonaleniem tego 
co jest, a nie złamaniem i zburzeniem tego 
co było. 

Prof. Dzieślewski określa sytuacyę 
w następujący sposób: Organizm szkoły 
średniej jest słaby. Dyagnozę tę stawia nie 
społeczeństwo, ale poseł Rotter et cons., a 
lekarze pedagogowie twierdzą najrozmaiciej, 
jedni, że organizm jest zdrów, drudzy, że 
tylko kości (zarys organizacyjny) są zdrowe, 
drudzy, że organizm niebezpiecznie chory, a 
inni wreszcie, że bez nadziei. Jak leczyć ? 
Na podstawie tradyeyi? Tradycya może 
przytępić zmysł spostrzegawczy. Kopernik 
dowodem, że grecka tradycya swego czasu 
okazała się bardzo kruchą. Szkoła powinna 
dotrzymywać kroku postępowi kultury nowo- 
czesnej. Mowea argumentuje przeciwko nance 
greczyzpy. MW dalszym toku rozwijał mo 
wea zapatrywania swe na szkodliwa skutki, 
jakie w społeczeństwie wywoływa podział 
na humauistów., chcących wszędzie błyszczeć 
i stać na czele i na realistów, którzy uwa- 
żani bywają za coś niższego. 

Prof. Fiedler podziela zapatrywania 
poprzedniego mowcy. 

P. Skupniewiez, stojąc na stanowi- 
sku pośredniczącem niejako, jest za zatrzy- 
maniem dzisiejszych szkół średnich; można 
wszakże zrobić próbę ze szkołą jednolitą. 

Po polemicznym głosie prof. Schwar- 
zenberg-Czernego, przemówił p. dyr. Re m- 
bacez. Przypuszczając, że utrzyma się od- 
powiedź, iż reforma jest pożądana, chciałby 
ją mieć przez uzupełnienie gimnazyum nauką 
geometryi wykreślnej i rysunku, a szkoły 
realnej przez naukę łaciny i ażeby ukończe- 
nie tak uzupełnionych obu szkół średnich 
uprawniało do wstępu na Uniwersytet. 

Na tem dyskusyę merytoryczną zakoń- 
czono. Po rozlicznych sprostowaniach fakty- 
cznych i dyskusyi formalnej nad sposobami 
głosowania, oraz po oświadczeniu dr. Qer- 
mana, że jako delegat Rady szkolnej krajo- 
wej wstrzymuje się od głosowania, głosowano 
jak następuje: 

Przedewszystkiem poddał JE. Marsza- 
łek pod głosowanie wniosek p. Rottera, który 
brzmi: 

„Ankieta oświadcza się za taką reformą 
systemu szkół Średnich, ażeby w miejsce 
dzisiejszych gimnazyów i szkół realnych za- 
prowadzono jednolitąszkołęśrednią, 
uposażoną we wszystkie te same uprawnienia 
eo gimnazya i szkoły realne a łącząca, przy 
zaniechaniu nauki języka greckiego, kieru- 
nek nauk humanitarny i realny“. 

Przeciw temu wnioskowi głosowali pp.: 
Czartoryski, Rey, Barwiński, Jordan, Gerst- 
man, Borkowski, Danysz, Wolff, Majehro- 
wicz, Skupniewicz, Rembacz, Zakrzewski, 
Tarnowski, Owikliński, Kulezyński, Czerny 
i Wereszczyński. 

Za wnioskiem głosowali pp.: Sawczak, 
Romanowicz, Dziędzielewiez, Soleski, Rotter, 
Warmski, Fiedler, Grzębski, Petelenz, To- 
karski, Szczepanowski, Kadyi, Stroynowski, 
Dzieślewski. 

Wniosek p. Rottera upadł 17 głosami 
przeciw 14. 


Następnie przyszedł pod głosowanie 
ten sam wniosek z poprawką rektora Ka- 
dyi'ego, że greka ma być w szkole jedno 
tej pozostawiona. I ten wniosek upadł, u: 
świadczyli się bowiem za nim tylko pP- 
Gerstman, Wolff, Kadyi i Stroynowski. , 

Nastąpiło głosowanie nad wnioskiem 
hr. Reya, który opiewa: 7 

„Podstawę reformy ma tworzyć 
system szkoły średniej o wspólne) 
nauce w niższych klasach i przl 
zaprowadzeniu w dalszych kle 
sach bifurkacyi na kierunek BU 
manistyczny i realny z łaciną. 

„W klasach o kierunku hums 
nistyeznym, zamiast greki, pode 
waną będzie wyczerpująca nau 
ka o kulturze greckiej. Nauka JĘ 
zyka greckiego pozostaje prze” 
miotem względnie obowiązujł 
cy m. 

„Przystęp do Uniwersytet" 
przysłużać będzie maturzystom 0% 
bydwóch kierunków“. ; 

Wniosek ten uchwalono 18 głosami 
przeciw 18. y 

Za wnioskiem głosowali pp.: Czartory 

ski, Rey, Sawczak, Barwiński, Romanowićh 
Dziędzielewicz, Soleski, Rotter, Warms K 
Fiedler, Grzębski, Borkowski, Petelenz, +0 
karski, Szezepanowski, Stroynowski, Dzieślów 
ski, Rembacz. 
i Przeciw głosowali: 
Owikliński, Czerny, Danysz, Wolff, 
wiez, Skupniewiez, Kadyi, Rembacz, 
nowski, Kulezyński i Wereszezyński. 

Gdy wniosek hr. Reya uchwalono, PO” 
dał JE. Marszałek do wiadomości ankiet 
następujące oświadczenie : £ 

„Podpisani oświadczają się za refor 
mą w kierunku ulepszenia i udoskonaleniâ 
istniejących systemów szkolnych“. Podp!s%* 
ni: dr. Owikliński, St. Tarnowski, Fr, 0787 
ny, dr. Kulczyński, Zakrzewski, Wolff, Sku 
pniewicz, dr. Danysz i dr. Majchrowicz. i 

Głosowanie nad innymi wnioskami 0% 
padło. : 

Na tem zakończyła ankieta swe prace, & JE. 
Marszałek, zamykając obrady, podniósł. 5% 
nie było intencyą Wydziału krajowego wyp"? 
cowanie i przedłożenie Sejmowi szczegółowe8 
planu szkoły, za jaką się ankieta oświadczy! 
jeżeliby jednak uznał to za właściwe, to n 
zrobi tego inaczej, jak tylko w ten spoś” ' 
że zasięgnie ponownie zdania opinii fać 7 
wej i zwoła ponownie ankietę, chociaż mo% 
już nie w tak licznem jak obecnie grom: 
Co do obrad ankiety Marszałek nie podzie% 
obawy, iżby one szkodę wyrządzić mogł): 
owszem  zaświadczyły one 0 niepomiernem 
zainteresowaniu się zarówno całego Spo 
czeństwa jak i powołanych ludzi fachowyć 
i były dowodem, jaką miłością wszyscy 8280% 
nasze średnie otaczają i jaką do nich przy” 
wiązują wagę. Wprawdzie, eo było do prze” 
widzenia, niektóre usterki i braki zbyt ge”? 
ralizowano, ale zarazem ze wszystkich stron 
podnoszono z wielkiem nznaniem skuteczmó 
usiłowania władz szkolnych nad ulepszenie” 
szkół dzisiejszych. Usiłowania te będą PA 
pierali nadał niewątpliwie i ci, którzy m 
ślą o innej szkole, niż hr. Rey, mianowići” 
o szkole dzisiejszej, ale ulepszonej i uzup n 
nionej. Nie wychodzimy ztąd z dwiem” 
sprzecznemi opiniami. jako przyjaciele i i” 
przyjaciele szkoły dzisiejszej, bo wszysCj J 
steśmy jej przyjaciółmi. (Brawa i oklaski» 
bo wszyscy wiemy, że reforma jest rzechł 
przyszłości — i z tym duchem — jakkolwi s 
padły tu słowa czasem ostre, — rozejść 8% 
nam należy. — (Oklaski). 

JE. ks. Czartoryski, jako najstarszy 
wiekiem wśród zgromadzonych, podzięko* m 
JE. Marszałkowi za niestrudzone a przy i 
bardzo wyrozumiałe i nadzwyczaj cierpie 
przewodnictwo w tak długich obradach ka 
kiety (oklaski) i na tem o godzinie 9 W 


czorem zakończono. 
meee 
Z Izby sądowej- 


Jordan, Gerstma0: 
Majebro” 
Tar- 


(Z trybunału administracyjnego): 
Wiedeń, 30 października. 


Wczoraj odbyła się przed trybunałem 3 
ministracyjnym rozprawa ustna w sprawie i 
žalenia nieważności, wniesionego przez SG 
miasta Krakowa, przeciw orzeczeniu Ministerst" 
oświaty, którem postanowiono, że prestacyć 8Z 
ne obowiązana jest gmina uiszezać do fandi a 
szkoluego krajowego także od tak zwanych a 
datków idealnych, t.j. także od podatku od są 
mów, które ustawą państwową od podatku 
uwolnione. 

Trybunałowi przewodniczy: 
Bawerk, referentem sprawy był rade f 
bar. Schenk, gminę miasta Krakowa zastidi 
adwokat dr. Propper, imieniem Wydziału k 3 
wego stanął adwokat dr. Kornfeld 1 SE 3 
Wydziału krajowego, p. Karol Kucharski, pilst 

niem Ministerstwa oświaty sekretarz dr. ". i 

Trybunał po przeprowadzonej rozpr 
wysłuchaniu wywodów stron, orzekł, iż 28 
i nie gminy miasta Krakowa jest w ustawie 


awle 
żale” 
nie 


| 


~ r BZ 


uzasadnione, 
datki“, 
tłómacz 


Wyrażenie bowiem „opłacalne po- 

użyte w ustawie krajowej, nie może być 

SK > jako podatki rzeczywiście zapłacone, 

sh Jako takie, które zostały przypisane, a nie 

3A owy speeyalnej, któraby te podatki idealne 
alniała od dodatku szkolnego. 


EEA EEEE A O ec och 


GOSPODARSTWO 1 HANDIL 


Ukonstytuowanie Spółki akcyjnej. 
29 b. m. ukonstytuowała się w Trze- 
A „Ah akcyjna dla przemysłu nafto- 
i. p nia" z kapitałem 1,650:000 zi., 
are onym na 1,150.000 zł. w akeyach 
A p ita. Spółka akcyjna przejęła fa- 
o ę Towarzystwa komandytowego: „Rafi- 
A a oleju skalnego hr. Andrzeja Poto- 
WAM i Spółki w Trzebini“. Do rady za- 
io pod wybrani jednogłośnie: hr. An- 
Bd, otocki, ks. Dominik Radziwiłł, hr. 
: i Raczyński, hr. Adam Skrzyński, 
- Antoni Wodzicki i radca cesarski W. 
Ra uber. Na odbytem następnie posiedze- 
a rady wybrano prezesem rady zawia- 
wczej hr. Andrzeja Potockiego. 


Dnia 
bini 


Ans Setda towarowa: Cukier surowy loco 
igas 1265 do 1270. loso Ołomuniec 
do SH 11:95, loco Berno- Wiedeń 11:95 
do 13 z) listopad-grudzień loco Aussig 12 70 
m zę. cukier w kostkach primi 87875, 
rytu, DO, secunda 37-121, do 3725. Spi. 
nA 5 kotyngentowany loco Wiedeń 19:20 
A 40. Nafia kaukazka transito Tryest 
do 1 0%, galicyjska przeźroczysta 18-75 


OSTATNIA POCZTA 


Najd. Arcyksiężna Marya Walerya 
jące jutro dnia 1 listopada z Wallsee 
A: lednia, zkąd po kilkudniowym pobycie 
Jedzie do Gódóló, 


Pod przewodnictwem P. Prezesa gabi- 
po br. Thuna odbyła się dnia 28 b. m. 
poludniu dłuższa rada ministeryalna, w 


Orej TA o i J V 
o Ma udział wszyscy PP. Mini- 


ża „Do Pol. Corr. donoszą z Petersburga, 
A minister hr. Murawiew opuścił Wiedeń 
Pa er zadowolony. Tak audyencya u Najj. 
Ute jak konferencye z P. Ministrem hr. 
poj chowskim, dostarczyły mu zupełnej rę- 
mp że porozumienie, które w Petersbur- 
a 1897 przyszło do skutku między 
1 Zadami, przez żadną kwestyę polity- 

ną, jaka się dotychczas wyłoniła, nie zo- 

0 naruszone i trwa dalej w całej pełni. 


Wsnóluy Minister skarbu P. Kallay 
Jbył przedwczoraj do Bndapesztu i kon- 
da Z prezesem gabinetu Banffym i mi- 
Bad. skarbu dr. Lukacsem. Słychać, że 
gów a ta miała na celu omówienia i zreda- 
wni anie odpowiedzi, jaką ma dać rząd na 

tesioną przed kilkoma dniami interpelacyę 
AE arty w sprawie zakontraktowania 4'/s 

tentowej bośniackiej pożyczki. 
do kry ieczorem wyjechał P. Minister Kallay 


Ti okupowanych, gdzie zabawi czas 


prz 
fur 
ni 


ty Izba deputowanych odbędzie w tym 
"Ok tylko jedno posiedzenie, to jest w 


Dotąd nie jest jeszcze znanym dokła- 
ma rezultat wyborów mężów zauf: nia (wahl- 
W), którzy dnia 3 listopada przystąpią 
Dzi 29"! posłów Izby dep. sejmu pruskiego. 
ki przypuszczają, że skład nowej Izby 
Azie mniej więcej takim, jak dotychczaso- 


dnie 


0 aczkolwiek z małem wzmocnieniem 
5. ołów liberalnych, a zwłaszcza wolno- 
Jślnych. 


a> Wiadomości z Poznańskiego i z Prus 
k e odnich są jeszcze skąpe, mianowicie 
Aia okręgów, gdzie dotąd wybierano po- 
żę polskich. Zdaje się tylko rzeczą pewną, 
E kilku okręgach wyborcy polscy będą 
i A dopomódz do pobicia konserwatystów 
bo arodowo - liberałów i przeprowadzenia wy- 
ru wolnomyśinych. 

Mu; Socyaliści, którzy po raz pierwszy brali 
"a w wyborach, osiągnęli stosunkowo 
aj 2aCZNe rezultaty. W Altonie wybrano 
"R socyalistycznych walmanów, gdyż 

, w Wrocławiu 90, w Hali 80, w Bran- 
WERA 42. W Zgorzelicach, Frankfurcie 
5 „Menem, Hagen, Halli i Wrocławiu, so- 
Jalistyczni walmani mogą przyczynić się do 

oru posłów wolnomyślnych. 


Km; Z Aten donoszą do Poł. Corr, że rada 
mirałów eskadr zagranicznych na wodach 


kreteńskich nie jest skłonną poruczyć posa- 
dę gubernatora cywilnego Krety, którą to 
posadę zajmował dotychczas lzmaił basza, 
szefowi komitetu wykonawczego powstańców, 
dr. Sphakanakiemu, jak to jest gorącem ży- 
czeniem chrześcian. Na razie posada ta nie 
będzie obsadzoną. 


Najwyższy trybunał Francyi orzekł re- 
wizyę procesu Dreyfusa. Naiważniejsza to w 
tej ehwili wiadomość, nadehodząca z Pary- 
ża; na innem miejscu podajemy orzeczenie 
trybunału i przebieg cały posiedzenia, na 
którem wydane zostało. Druga ważna spra- 
wa t. j. przesilenie ministeryalne, jeszeze nie 
załatwiona. Największy szkopuł stanowi teka 
ministra wojny, którą żaden generał nie chce 
objąć w obec decyzyi sądu kasacyjnego. Sta- 
nowczym zatem w tej chwili kandydatem 
jest Freycinet, który dawniej przez lat kil- 
ka piastował nie bez chwały urząd ministra 
wojny. 

Freycinet waha się także, a to prze- 
dłuża i utrudnia już i tak niebezpieczną po- 
lityczną sytuację. 

Wyrok trybunału w ogóle zrobił wra- 
żenie korzystne; sąd przychylił się do wnio- 
sków swego referenta Barda i generalnego 
prokuratora Manau. Zapewnie Bard otrzyma 
polecenie prowadzenia dochodzenia, wdrażo- 
nego przez sąd kssacyjny. 

Trybunał rozpocznie bowiem teraz ener- 
giczne śledztwo na własną rękę. Będzie on 
przesłuchiwał świadków, zasięgał opinii rze- 
czoznawców, dokonywał w razie potrzeby re- 
wizyj domowych, a przedewszystkiem zażąda 
od władz wojskowych tajnych aktów, co do- 
prowadzić może do konfliktu z władzą woj- 
skową i dlatego też ważnem jest bardzo, kto 
obecnie stanie na czele ministerstwa wojny. 
Kiedy skończone zostanie dochodzenie uzu- 


pełniające, wtedy sąd kasacyjny wyda nowe 


orzeczenie. Będzie mieć wtedy dwie drogi. 
Może bowiem na podstawie zebranego mate- 
ryału uznać niewinność Dreyfusa, skasować 
wyrok sądu wojskowego i Dreyfusa uwolnić, 
lub też odesłać Dreyfusa przed nowy sąd 
wojskowy. 

Jak się z tego okazuje, od uchwały so- 
botniej, orzekającej rewizyęg, ak do ostate- 
cznego załatwienia sprawy, dużo jeszcze dro- 
gi do przebycia, a to drogi ciężkiej, naje- 


żonej trudnościami i różnemi niebezpieczeń- 


stwami. 


Kraków, 31 października. (Dep. pryw. 
telefonem). Z najlepszego źródła dowiadują 
się, że nominacya ks. prałata Józefa Peleza 
ra na biskupa-sufragana w Przemyślu weszla 
w okres stanowczy. 

Kraków, 31 października. (Dep. pryw. 
telefonem). Komisya sanitarna miejska uchwa- 
liła budowę szpitala epidemicznego. 

Kraków, 31 października. (Dep. pryw 
telef.) W sobotę dnia 5 listopada odbędzi 
się promocya sub auspiciis Jmperatoris do- 
ktora praw Stanisława Hourvyka hr Bade 
niego. Na uroczystość tę przybędzie ojciec 
nowokreowanego doktora JE. Marszałek kra- 
jowy Stanisław hr. Badeni i stryj JE. Ka- 
zimierz hr. Badeni. 

Kraków, 31 października. (Dep. pr. 
telefonem). Prof. gimnazyum św. Jacka, Wto- 
dzimierz Aleksandrowicz obchodził tu jubi- 
leusz 30-letniej służby profesorskiej, Ucznio- 
wie 8 klasy z dyrektorem i profesorami na 
czele urządzili jubilatowi owacyę. Wieczorem 
odbyła się uczta w hotelu Saskim. 

Kraków, 31 października. (Dep. pryw. 
telef.) Badanie stanu umysłowego Konst. Wi- 
niarskiego (mordercy ks. Biesiadzkiego) w tu- 
tejszym Szpitalu dla obłąkanych zostało w 
zeszłym tygodniu ukończone. Mo:dercę od- 
stawiono w piątek ze szpitala do kryminału 
a w sobotę odwieziono do Sanoka. Opinię 
fachową wypracowaną przez prof. dr. Zu- 
ławskiego i dr. Wachholza, doręczono są 
dowi. 

Kraków, 31 października. (Dep. pryw 
telef.) W nocy z soboty na niedzielę zakradł 
się czeladnik ślusarski Kummer do sklepu p. 
Fritscha na starym Rynku, otworzył kasę 
wertheimowską i zabrał 400 złr., nie spo- 
strzegłszy, że w kasie jest jeszcze więcej 
pieniędzy. Kummera aresztowano. 

Kraków, 31 października. (Dep. pryw. 
telefonem). Dziś miała się odbyć ciekawa roz- 
prawa sądowa między kupcem p. Stanisła- 
wem Janiga, a p. Michałem Rossknechtem, 
dyrektorem browaru okocimskiego. P. Jani- 
ga ogłosił w dziennikach, że sprzedaje piwo 
okocimskie, a gdy browar mu tego piwa ani 
bezpośrednio, ani pośrednio na sprzedaż nie 
dał, przeto p. Rossknecht przybył do handlu 
Janigi, aby się przekonać, jakie to piwo. — 
Gdy skosztował powiedział, że to jest piwo 
berneńskie. Mimo to, gdy służba zapewniała, że 
piwo jest okocimstkie, a p. Stan. Janiga 
obszedł się z p. Rossknechtem niegrzecznie, 
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oświadczył Rossknecht, że takie postępowa- 


wanie jest oszustwem. W tych słowach do- 
patrzył się p. Janiga obrazy honoru i wniósł 
skargę, twierdząc, jakoby Rossknecht powie- 


dzial: Jesteś pan oszustem. Gdy na pierw- 
szej rozprawie (18 września) adwokat Ross- 
knechta ofiarował dowód prawdy, iż p. Ja- 
niga sprzedawał piwo berneńskie za oko- 
cimskie, wyznaczono nową rozprawę na dziś, 
przy której jednak p. Janiga od oskarżenia 
odstąpił. 


Wiedeń, 31 października. (Telefonem). 
Najj. Pan przybył tu dziś rano z Buda- 
pesztu. 

Wiedeń, 31 października. Dziennik 
rozporządzeń wojskowych ogłasza awans li- 
stopadowy w e. i k. armii. Najd. Arcyksią- 
żę Ferdynand, podpułkownik 1 pułku strzel- 
ców tyrolskich mianowany pułkownikiem 4 
pułku strzelców cesarskich. Najd. Arcyksiążę 
Józef August, porucznik 6 pułku dragonów, 
mianowany rotmistrzem I. kl. 

Generałami broni mianowani generał- 
poruczniey: Hold, Probszt, Sneeovaty, Fabini 
tudzież generał-adjutant Bolfras. 

Dalej mianował Najj. Pan: 12 gene- 


rał-poruczników. 23 generał majorów, oraz 


w rozmaitych rodzajach broni: 46 pułkowni: 
ków, 68 podpułkowników, 74 majorów. 


Najj. Pan zatwierdził podwyższenie sta- 
nu czynnego pułku kolejowo-telegraficznego 
o 2 kapitanów I. kl, 1 porucznika, 8 kade- 
tów zastępców ofic, 3 waehmistrzów (feld- 


webel) i 2 plutonowych (zugsführer). 


Dalej zarządził Najj. Pan ustanowienie 
komendy brygady piechotyj obrony krajowej 
w Czerniowcach. oraz utworzenie pułków o- 
brony kraj. nr. 9, 10, 11, 12 w okręgu obro- 
ny kraj. Josefstadt, pułkow ułanów obrony 
kraj nr. 19, 20, 22 w okręgu Lw)w, dalej 
utworzenie we wszystkich pięciu pułkach pie- 
choty obrony kraj. tych dwóch okręgów po 
8 bataliony liniowe i 1 kadrze batalionu u- 
zupełniającego, a mianowicie w okręgu jo- 
sefstadzkim z numerami: 9, 10, 11, 12 1 80, 


a w okręgu lwowskim 19, 20, 22, 85 i 88 


Nadto zatwierdził Najj. Pan nowy po- 
dział terytoryalnych obwodów obrony krajo- 


wej w Josefstadzie i we Lwowie, każdego 
na 5 okręgów uzupełniających obrony kraj. 


i 5 okręgów uzupełniających pospolitego ru- 


szenia, obok ustanowienia odpowiadających 
nowym pułkom komend okręgowych pospo- 
litego ruszenia z równoczesnem zwinięciem 


dotychczasowej organizacyi obu tych obwo- 


dów obrony krajowej. 
Wreszcie ogłasza Dziennik rozporzą- 


dzeń wojskowych prowizoryczne postanowie- 
nia organizacyjne dla komend okręgowych 


pospolitego ruszenia. 


Wiedeń, 31-go października. (Telef. ) 
12 w południe wydano ze szpi- 


Dziś o godz. 
tala epidemicznego biuletyn, który wskazu- 
je, że służąca Goeschl jest poważnie chora, 
zdaje się jednak, 
nie ma wspólnego. Biuletyn opiewa: Marya 
Goeschl temperatura 867, puls 84, chora 
jest przytomną, skarży się na kłucie w pier- 
siach, ogólny jej stan dość zadowalający. 
Iuni internowani mają się dobrze. 
Petersburg, 31 października. (Telefo- 
nem). St. Petersburger Zeitung donosi. że ko- 
misra dla ochrony od dżumy powołała 30 
lekarzy i 10 lekarek do natychmiastowego 


wyjazdu do Samarkandy. Część lekarzy już 


wyjechała. 
Bukareszt, 31 października. Przy 
wielkim udziale ludności odbył się wezoraj 


pogrzeb byłego ministra sprawiedliwości Hor- 


watba. Mowę żałobną wygłosił prezydent 
Izby dep. Szilagy. 

Paryż, 31 października. Wczoraj po 
południu odbył Dupuy dłuższą konferencyę 
z Freycinetem, który mu oświadczył, iż ze 
względu na rolę jaką odgrywali protestanci 
w sprawie rewizyi procesu Dreyfusa, wydaja 
się rzeczą drażliwą powoływać do gabinetu 
dwócli protestantów, t. j. Ribota jako mini- 
stra sprawiedliwości i jego (Freycineta) jako 
ministra wojny. Dupuy nie był przygotowany 
na taki argument. Jest możliwem, że zamiast 
Ribota obejmie tekę sprawiedliwości Con- 
stans. P. Dupuy ma odbyć dzisiaj ponownie 
konferencyę z Freyceinetem. 

Paryż, 31 października. Figaro donosi, 
że Esterhazy został wykreślony z listy ka- 
walerów legii honorowej. 

Paryż, 31 października. Dzienniki, 
które przemawiały za rewizyą procesu Drey- 
fusa, są zachwycone orzeczeniem trybunału 
kasacyjnego (patrz rubrykę: „Proces Drey- 
fusa). Wyrażają one przekonanie, że nie już 
teraz nie potrafi obalić przekonania o nie- 
winności Dreyfusa. Dzienniki nieprzychylne 
rewizyi krytykują surowo orzeczenie trybu- 
nału i twierdzą, że rewizya nie przesądza 
wcale o niewinności Dreyfusa i rozstrzyga 
tylko kwestyę formalną. 

Paryż, 31 października. (Telefonem). 
Wszystkie dzienniki, nawet nieprzychylnie 
usposobione dla Dreyfusa, wyrażają zadowo- 
lenie z wyroku trybunału kasacyjnego, któ- 
ry przyczynił się znacznie do uspokojenia 
umysłów. Pisma wyrażają również zdanie, że 
wszyscy byli ministrowie wojny będą teraz 


iż choroba ta z dżumą nie 


musieli podać fakta, na których opierali 
swoje przekonanie o winie Dreyfusa. 

Volonté donosi, że senator Rone otrzy- 
mał pozwolenie odwiedzenia pułkownika Pic- 
quarta. 

Journal twierdzi, że trybunał kasacyj- 
ny nie oznaczył jeszeze dnia rozpoczęcia re- 
wizyi. Komisya prawdopodobnie przed czwart- 
kiem nie zostanie wyznaczona. 

„Paryż, 31 października. (Telefonem). 
Eclair zapewnia, że minister spraw zagrani- 
eznych Deleassć natychmiast po ukonsty- 
tuowaniu się gabinetu, zakomunikuje Izbie, 
iż w sprawie Faszody ustąpił i postanowił 
odwołać Marchanda. Natomiast Deleassć zde- 
cydowany jest zająć się energicznie sprawą 
egipską i liczy przytem na niewątpliwe po- 
parcie ze strony Rossyi, a nawet i Niemiec. 

Paryż, 31 października. (Telefonem). 
Dzienniki sądzą, że przesilenie gabinetowe 
zbliża się ku końcowi i że tylko jeszcze pod- 
rzędne szczegóły mają być załatwione. Wię- 
ksza część prasy twierdzi, że gabinet dziś 
jeszcze się ukonstytuuje, a skład jego ogłoszo- 
ny będzie jutro w Journal Officiel. 

Paryż, 31 października. (Telefonem). 
W nowo utworzonym pod przewodnictwem 
Dupuy'a gabinecie objął Dupuy sprawy we- 
wnętrzne, Delcassć zewnętrzne, Freycinet 
ministerstwo wojny, Peytral finansów, Lo- 
eroy marynarki, Legyues oświaty, Krantz ro- 
bót publicznych. 

Konstantynopol, 31 października. 
(Telefonem). Na wczorajszem nadzwyczajnem 
posiedzeniu międzynarodowej rady sanitar- 
nej zakomunikowano ¿rade sułtańskie dono- 
szące, że sułtan zamierza wysłać dwóch le- 
karzy dla studyowania wypadków dżumy w 
Wiedniu i dla zdania sprawy o niebezpie- 
czeństwie zawleczenia zarazy. Rada sanitarna 
przychyliła się do wywodów delegata austro- 
węgierskiego. który zapewnił, że nie ma już 
absolutnie żadnego niebezpieczeństwa i że 
w Wiedniu żarządzone środki są zupełnie 
wystarczające. Zaniechano więc zamiaru wy- 
słania owych delegatów. 

Natomiast rada sahitarna zarządziła, 
aby podróżnych przybywających z Batum 
i z Toti poddawano ścisłej rewizyi w Ko- 
rak nad Bosforem. Uchwalono również za- 
bronić okrętom, ztamtąd przybywającym, 
wylądowania w fortach morza Czarnego. 

Londyn, 31 października. Z Kandyi 
donoszą do Timesa: Turecki gubernator wy- 
spy oświadczył, iż nie otrzymał dotychczas 
z Konstantynopola żadnych instrukcyj co do 
usunięcia z wyspy reszty wojsk tureckich. 
Admirałowie mocarstw zawiadomili guberna- 
tora, iż z dniem 4 listopada ustaje na ca- 
łej wyspie administracya turecka. 

Jerozolima, 31 października. (Zele- 
fonem). W sobotę po południu wszystkie 
ulice aż do bramy Jaffeńskiej przepełnione 
były publicznością, tak samo kościół Zba- 
wiciela. Ludzie obsiedli nawet balkony i 
dachy domów. Krótko przed godz. % po po- 
łudniu zbliżyła się wspaniała kawalkata. 
Tłumy witały entuzyastycznie cesarza i ce- 
sarzowę. Cesarz miał na sobie mundur biały, 
letni, z orderem czarnego orła, cesarzowa 
również, Oboje ze wzruszeniem dziękowali 
za owacyjne przyjęcie. Na ulicy Daniela 
wzniesiono bramę tryumfalną. Tu powitała 
cesarstwa niemieckich przemową deputacya 
żydów. W kaplicy Maristan przedstawiciele 
niemieckich kolonij wręczyli cesarstwu wspa- 
niałe wydanie Biblii. Cesarz wzruszony, od- 
powiedział na wszystkie przemowy. Wieczo- 
rem zajaśniało miasto świetną illuminacyą. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 30 października 1898, godzina 
2 minnt 10. Alpejskie Towarzystwo górnieze 
176-—, Węgierskie akcye kredytowe 381:—, 
Akcye anglo-austryackie 15450, Akcye baun- 
ku Union 291-—, Kredytowe ziemskie 442'—, 
Kredyty 85225, Akcye kolei południowej 
69-—, Losy tureakie 57:25, Akcye kolei 
państwowej 34925, Akeye kolei Liwowsko- 
Czerniowieckiej 292*—, 4-procentowe galic. 
obligacye propinacyjne z 1889 r. 97—, 
Akcye tytoniowe 114—, galicyjskie obliga- 
cya indemnizacyjne 97—, Akcye kolei Eben- 
tal 26050, Akcye banku dla krajów koron- 
nych 221-—, 4-procentowa węgierska renta 
złota 11925, Akeye banku związkowego 
25950, Rubel papierowy 1:27:81. WęgieTr- 
ska renta papierowa 97:65 Rimurania 266:—. 
Usposobienie chwiejne. 

Telegramy zbożowe zdnia 29 października 
1898 r. Wiedań: okowita per 10.000 
liter prompt 1920 do 1940 złr. Buda- 
peszt: Pszenica ma jesień 19:44 do 19 45 
sł Barlis pronica na wiosnę —— H. 
—— 4., żyto —— do —— zł, spiry- 
tus 4160 zł. Paryż: mąka na bieżący mie- 
sige 47:55 zł, 
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Odpawiedzialny redaktor Adam Krerkowiecki, 


RB”. o NADE = 


Nadesłane, 


Adwokat 


Dr. Jan Gaweł 


przeniósł swą kancelaryę z Sanoka 
do Podgórza 965 
ul. Józefińska, dom p. Maryjewskiego. 


Kancelarya e. k. notaryusza 


a r n 
Wiktora Krókowskiego 
(nastęcy e. k. notaryusza śp. Aleks. Jasińskiego) 
przeniesioną została do nowego gmachu 
Banku zaliczkowego we Lwowie, ulica 

Hetmańska l. 10. 978 


Dobry środek domowy. Wśród śro- 
dków domowych, używanych do uśmierzającego nacie- 


rządzone w laboratoryum apteki Richtera w Pradze, 
niezaprzeczenie pierwsze miejsce. Cena jego jest 
niską: 40 kr., 70 kr. i 1 fl. za butelkę, którą rozpo- 
znać możne po czerwonej kotwicy, 958 


Cenuik 


Iwowskiej izby handlowej | przemysłowej 


Lwów, d. 31 października i898. | płacą żądają | 


walutą austr. 


I Akoye za sztukę. ATA 
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. mk.  fZ09.— l1— 
Kol. = Ozerz <a po 200 

zł. wa. w srebr. . . . . [290 — 233 — 
Banku hip. gal. po 200 zł. w. a. [375 — 385 — 
5 kred. gal. po 200 zł. w. a. [200 — 210 — 
Garbar. w Rzeszowie po 200 zł. wa. [205 — 212 — 
Fabryki wagonów w Sanoku przed- 
tem Lipińskiego po 509 kor. wa. |260 — 265 — 
Banku gal. dla handl. i przemysł. 
po zł. 200 . . . . . . 208.50  211.— 
YI. Listy zastawne za 100 zł. 
Banku h. g.50/, wa. wyl.z10%5pr. Ji10 — 110 70 
n m nA a nlos. w 50 i. e [100 10 100 8 
» nn åo »„w60l.po200K. woj 9660 978: 
„ kraj. 4/2 W. a. los. w 511. w |100 90 101 66 
z. A śl w. a. los. w 571. » | 28 — 98 70 
Tow. kred.gal.ziem. 4°/o (pierwsza æ 
emisya) . sce + e e «s | 9730 98 — 
Tow. kredyt. galic. zieresk. 10%/, © 
los w 41a lat . e . -—]9730 98 — 
4*/, los w 56 lat. -2 | 94 85 95 55 

IM. Obligi za 100 zł. F 
Gal. funduszu propinac. 4"/, w. a. =f 9710 9780 
Bukow. funduszu propin. 5°/ wia o2 5) = 
Komunalne Banku kr. 5°/, (2. em.) ™ {102 30 — — 

- no „Aj (3.em.) F foo 50 104 20 
Kolej. lokalne dtto 4"/ po 200 kr. +1 | 97 50 — — 
Pożyczki kraj. 60/, wa. z roku 1873 , [104 — — -— 

R „ 4%, wa.zroku 1891 „| -- — — — 

= „ AJ, po 200 KOTOR a 

z reku 1893 . . . . . 9726 37 90 
Pożycz. m. Lwowa 4°/ po 200 kor. 94 89 95 56 

IV. Losy. 
Miasta Krakowa . 2650 28 5( 
„ Stanisławowa PASA b. 
Y. Monety. 
Dukat cesarski . 5 63 5 8 
Napoleond'or 9 49 9 59 
Pół Imperiał . . . . EEYNMACIGY 
Rubel resyjski srebrny . 1 20 1 25 

5 a papierowy 127 30 128 80 

10 marek niemieckich 58 7a 59 1 


Kurs gieldy wiedeńskiej. 
Dnia 29 października 1898. 


A. Ggólny dłag państwa. żądaja 


Jednolity dług państwa w banknot. 


piacę 


maj-listopad . 101.05 10125 

luty-sierpień . . . . . . . . 10065 101.85 
Jednolity dług państwa w srebrze 

styczeń-lipiea 3 ; 10066 100.80 

kwiaciań-oaździernik , 100 — 100 — 
AE 


1e 


Lekcye szermierki 
na pałasze i florety. 
Warunki bardzo przystępne. Dla PP. 
akadensików i uczniów 
ceny zaniżone. Zbiorowe lekcye dla pań. 
Oddzielne g:dziny według umowy. 


Zgłoszenia codziennie od godz. 4 do 
6 popoł., ul. Zielona I. 22 parter (dom 


hr. Zamoyskiego). 


Franza Wilhelma herbata 
przeczyszezająca. 


Franza Willelma, aptekarza w Neunkirchen, 


Austrya dolna, otrzymać można we wszystkich apte- 
kach w paczkach po 1 zł. — Ktskolwiek herbatę 
tę chee pić, dlatego, że n. p. ciarpi na podagrę, 


reumatyzm lub inną jaką zastarzałą chorobę, ten 
niech przez 8 dni z rzędu, codziennie jedną ósmą 


część paczki na 1 litr wody do pół litra zagotuje, 
uży mie zazotowaną herbatę przecedzi i połowę rano na czezo, 
rania, zajmuje Liniment. Capsici. com p., przy- | połowę wieczorem przed spaniem ciepłą wypije. Przy 


starych cierpieniach potrzeba herbatę tak długo pić, 
dopóki ból zupełnie nie ustanie (eo często po użyciu 


jednej paczki nie da się osiągnąć). Jeżeli choroba 
ałkiem usuniętą zostanie, wówczas potrzeba tylko 


PC PK O E E E e E S E E E E E S E R TSE E E E E AE, 


Wobec wysokiego kursu rent austryackich i węgierskich polecamy zamianę 
tychże na Listy zastawne Towarzystwa kredyt. ziemsk., Listy zastawne Banku 
krajowego i Listy zastawns Banku kipotacznego. 


„BB 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 8051 (6308) 

C. k. Sąd powiatowy w Pilznie zawia- 
damia niewiadomego z miejsca pobytu Jakóba 
Wadasa, syna Franriszka, że powołanym jest 
z ustawy do wniesienia w spadku pozostałym 
o ś. p. Franciszku Wadasie, ojcu jego, zmar- 
ym w Lubczy dnia 15 stycznia 1897 z po- 
zostawieniem  kodycylarnego ostatniej woli 
rozporządzenia z daty Lubcza 9 stycznia 1897 
że kuratorem dla niego ustanowiono Jakóba 
W adasa, syna Stanisława. 

Zarazem wzywa go, aby w przeciągu 
roku deklaracyę do powyższego spadku kądź 
osobiście lub przez pełnomoenika tem pawniej 
wniósł, ileże w razie przeciwnym deklaracya 
spadkowa w imieniu jego od ustanowionego 
dlań kuratora odebrana kędzie a przypadająca 
na niego część spadku w sądzie przechowaną 
zostanie. 


ma 


~ 0. k. Sąd powiatowy. 
Pilzno, dnia 3 listopada 1897. 


i stał do e. k. sądu powiatowego oddział II. 


w Tarnopolu przez Ilka Moraza z Dubowiee 
pozew o udzielenie deklaracyi do iutabulacyi 
parcel Jk-t. 14, 15, 65 w Dubowceach lub za 
płacenie kwoty 144 zł. 

Na podstawie pozwu wyznaczono audyen- 
cyę do ustnej rozprawy na dzień 15 listopada 
b. r. o godzinie 9 rano w tut. sądzie, w biu- 
rze Nr. 14. 

Celem strzeżenia praw pozwanego, usta: 
nawia się p. adw dr. Osillika w Tarnopolu 
kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rze*zonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sadzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy w Tarnopolu 

Oddział IIL, dnia 2 października 1898. 


L. cz. Cg. I. 115/98 (1) (6903) 
Przeciw Nissenowi Siebermann, dzier- 
żawcy dóbr Stanin, którego miejsce pobytu 


jjest nieznane, waiesionym został do e. k. 


L cez. O. LL. 581/98 (1) (6885) 
Przeciw Wawrowi Kowalów, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym zo- 


sądu obwodowego w Złoczowie przez Leibę 
i Emanuela Ekerów, zastąpicnych przez adw. 
dr. lgruacego Czemeryńskiego we Lwowie, 
pozew 0 uznanie własności i o wydanie z de- 


szkół średnich 


6 


,9d czasu do czasu n.p. z początkiem każdego kwar- 
i tału jedną całą paczkę użyć, przez eo pozostałe je- 


szcze cząstki choroby uryną i organami podbrzu- : 


sznymi wydzielane zostają i od następstw jest sie 
uwolsionym. Podezas tej kuracyi herbacianej zaleca 
się ostra dyetę i wystrzegać się trzeba potraw i na- 


pojów obeiążających żołądek; tłustych, słonych, kwa- | 


Suych i silnie zaprawianych potraw, jakoteź piwa 
ji wina. Chronić się trzeba podezas kuracyi przezię- 
bienia i wilgoci. 891 


Przyjechali do Lwowa 
dnia 29 października 1898. 


HOTEL GEORGE. 


PP. Stanisław hr. Tarnowski ze Sniatynki, 
Borkowski z Mielnicy, Wanda hr. 


Mieczysław hr 


| Wystawy i Muzea. 


Nieustająca Wystawa zjadnoczoneg” 
"Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych W 
' Lwowie, przy placu św. Ducha |. 10, pierw 
| szo piętro, jest otwarta codziennie od godziny 
| 10 przed południem do godziny 5 popołudmi 1 
| Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 iw 
w dzie powszednie 30 eż. — Dla ezłonkO 
wstęp wolny. 

Muzeum przemysłowe miejskie © 
twarte codziennie (z wyjątkiem poniedziałków 
od godziny $ rano do godziny 8 po południu) 


Komorowska z Oborobrowa, Jadwiga Zaleska z Podola | w niedzieię i święta od godziny 10 rano z 


rossyj., Stanisław Cieński z Wodnik. 
HOTEL IMPERIAL. 


PP. M. hr. Rey z Przeeławia W. Struszkie- 
wicz z Wiednia, F. Gamski z żoną z Jezierzan. J. 
Popowski z Krakowa, dr. J. Stembardt z Tarnopola. 


BOTEL ŻUROPEJSKI. 


PP. J. Jarzymowski z Tejsarowa, IKs. J. Gojda 
z Kossowa, R. Tomżyński z Krasieżyna, J. Kapko 
z Lubaczowa, dr. J. Pius z Wrocławia, F. Zych 


z Bbuczacza, J. Friedman z Wiednia. 


Dom bankowy i Kantor wymiany. 


Sokal | Lilien Wszelkie zlecenia z prowincyi vykony 


, pozytu sądowego sum 1146 zł. 20 et. i 611 zł 
65 et. a. w. 


do pierwszej audyencyi na dzień 7 listopada 
1898 o god”. 9 rano. 


Celem strzeżenia praw Nissena Lieber- | jako zarządcę masy spadkowej $. p. 
mann, ustanawia się pana dr Klótzla, adwo- | z hr. Kom rowskich Gurskiej, pozew o UZ 
e prawo żądania od spa*kobierców 3 


kata w Złoczowie, kuratorem. 
Tenże kurator zsstępywać będzie Niss>- 


Liebermanna w rze zonej sprawie na jego | Jaworniku polskim z pn. na rzecz pozwan 


koszt i nierezpieczeństwo, dopóki on sam w są- 
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za- 
mianuje. 
C. k. sąd obwodowy w Złoczowie 
Oddział II., dnia 12 października 1898. 


L. 14205 (6676) 
„0. k. Sąd powiatowy w Komarnie usta- 
nawia dla nieznanych z życia i miejsea po- 
bytu Jurka i Andrucha Kocurów kuratora 
jad boe w osobie Jana Kuziów, gospodarza 
w Werbiżu, i doręcza temuż kuratorowi egzem 
plarze tus. uchwały z dnia 10 grudnia 1892 
l. 14001 dla Jurka i Andrucha Koeurów 
przeznaczone. 
Komarno, 31 grudnia 1897, 


NZ | 
pp 


| Przeciw Matiasowi Bachowi 


Na podstawie pozwu wyznaczono term'n | których miejsce pobytu jest nieznane, 


| godziny 1 z południa. — Biolioteka muzeslid 


i otwarta codziennie od godziny 11 przeć, w 
da godziny 8 po południu (w niedzielę } swig" 
od godziny 10 do g. 1). — Wstęp W 
| ooga dnie 20 ct., w niedziele wolny- p 
Muzeum imienia Lubomirskie 
W dnie powszednie otwarte od godziny Y, 
1 z południa, we wtorek i piątek od godziny 
3 do 5, a w niedzielę przed południem 0 
godziny 11 do 1. 


płacą żądają płacą żądają > 
Losy z roku 1854 po 250 zł. mk.4pr. 165.— 166.— | Gal. poż. kraj. z r. 1873 za 100zł.6pr. —— —.— į Qzerw. krzyża węg. tow. 5 zł. . 10.5 96-— 
F „ 1860 po 500zł. wa. 5 pr. 140.25 141.25 a A Ol, y 4pr. —.— —.— | Losy fund. are. Rudolfa 10 zł. . 25.— 38.— 
„ 1860 po 100zł. 5 pr. . 158.50 159.85] „ n» n»n n 1898 „200kor.4pr. 97.25 97.75] Saima 40 zł mk. . . . . . . 82.— Id 
n 1864 po 100 zł. . 195.— 196—]| „ obl prop.zr.1889za Ra ak 97.— 91.70] Pożyczka m. Salzburga 20 zł. 28.— $i- 
„ 1864 po 50 zł. 195.— 1968 — į Pożyezka miasta Lwowa zr. 1896 za St. Genois 40 zł. mk. 8... 2 BUSH 55,7 
Listy zast. domen. państw. po 120 100 zł. 4 pre. . . - . « s . 95.80 96.50] Pożyezka m. Stanisławowa 20 zł. . 51.— JEŻ 
dO MIME JE . 150.25 151.254 Renta włoska za 100 kor. 4 pre. . —— —— 5 n Tryestu100zł.mk.4*/spr. 165.— -2 
$ 3 Pożyez. serb. prem. za 100 frank.2 pr. 3225 33.25 5 5 „ 50 zł. 4 wr. 73.— 2a 
B. Dług państwa (wszystkich w Radzie państwa | Tureckie obl. prem. kol. za 400 frank. 57.25 57.75 Waldstein 20 zł. mk. . . . . 80— 7 
reprezentowanych krajów koronnych). í y : 3 j 
Austr. renta złota wolna od podatku G. Listy zastawne. i . hipot. i listy dłużne R. Akoye banków (za sztukę). e. 
za 100 zł. k pre. . . . . . . 119.50 119.70 (EA LOD cli BL Banku Anglo-austr. 120 zł. . . . 15446 155% 
Austr. reuta © wal. kor. wolna od Anglo Austr. banku los. w 301. 4'/apr. 100.50  —.—] Peszt. banku handl. 500 zł. . „ 1440.77 14 3 
podaizz za 200 kr. 4 pre.. . 101.35 101.45] Austr. zakł. kr ziem. los. w501.4pr. 98.16 99.10] Zakł. kred. dla handlu i przem. 353.60 AT 
n » n Obl.prem.zr.18803pr. 120.— 121.—] Weg. banku kredyt. 200 zi. . 380.75 be 
U. Obligacye kolejowe. - Mo na SOSEN z. , pr. 117.50 WE Eh MR esk. 500 zł. z 31 50 
01. z ; k 0.40 | Bukowiński zakł. kred. ziem. los. 4pr. 105. 105.7 al. banku hipot. 200 zł. . . . . 375.00 5,50 
R RZA aoc a wJ) », n, a n los.kpr. 9660 97—] » z, dlakandluiprzem. 200zł. 20950 210% 
od podatku za 100 zł. 4 pr —— — ~ | Qal akc. ban. hip. 10pr. AA 110.— 110.70 į Banku dla kraj. koronnych 200 zł. 320.75 %7 > 
i i me S pronte nom n n los. BO lat 4%, pr. 100.2) 101.—| „  Austro-węg. 600 zł. . . . 915— Vo 
akcye) WO O"""  110,36 IAB] sono os wu 60 IADZAN200 » _ Związkow. (Unionbank) 200zł. 291— Figo 
Kontea Wianciazka Jeba za koron 4 pr. . . . . . ... . 96.75 91.50] Ozesk. banku związk. 100 zł. . 134 — | 29.35 
100 zł. 5pr. . . . . . . . 127.15 128,15] Tal. Tow. kred. ziem. R pr tos, u R ck AA Zivnostenska banza 100 128.76 120 
Kol. Arcyks. Rudolfa w wal. kor. n n » u iodh zb WRZ z X ehar eh. 
wolne od podatkn za 200 kor. 4pr. 99.30 100.30] » = n  » Apr. stare . 9725  88.— Ta Azcya Przedsiębioretw transpor 2 
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk. BN £pr.zaż00kor. 9425 95.25] Buk, kol. lok. akc. pierwsz. 200 zł. 206— Au 
(ostemęi. akeye) 5 pr. 7 210.20 211.— £ Banku krajowego dla Galicyi Lodom. an. n akeye zakład. 200 zł. 160.— 15 
g Fh pr. BI, lat zwrotne . . . 1006 10160] Kolei półn. ces. Ferdyn. 1000 zł. mk. 3445.— 3150: 
Obiżzscye pierwszeństwa (kolejowe). Banku krajowego oblig. komun. 2 Kołomyj. kol. lok. (ake. pierw.} 200zł, —.—  7'— 
Kolej Are. Albrechta za 300 zł.5pr. 113.10 —— Pane 5 Pr- e rn cogna g OOO 102.75 | Kol, Lwów-Bełzec (ako.pierw.)200zł. —— „35 
„ w złocie za 200 zł. 5 pr. . . Bee  —— Banku krajowego oblig. komun. 3 7 n liwów-Czern.-lassy 200 zł. . . 298.— — 02 
| Kol. Czeskiej zach. za 200, 1000 i „ Emissya 42 lat za 200 kor.4*/,pr. 100.50 101.25] < wschodn.-galie.-lokaln. 200 zł. 198— 207 
5000 zł. 4 wre. . . . . . . . 99.— 100.—| Banku kraj. los. 57/41. za 200kor.śpr. = 99.-— „ państwowych 200 zł. . . . . =m 2 
Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 200 A „ bL kol. los. zaaCOkor.4pr. 97.50 28.50 „ psłudniowej 200 mł. . . |. = 4% 
kor. £ pre. . . . . « * . . 99.50 100.50 | ŻE5tro-wee. barku 40), łat los.4 pr. 100.10 101.10] „ węg. galicyj. I. 200 zł. . . . 213.25 33 
Kol. bukowińskiej lokaln. za 200 a w „ 50 lat los, 4 pz. —.— —.—} Austr. Tow.żegi. na Dunajubo0zł.mk. 438— 44%. 
Kol. 5 Ra A adw NRE. 91.80 98.85] zy, Obligasye z prawem pierwszeństwazat00ał.nom.| M. Akoye Przedsiębiorstw przemysłowy”: 3 
106%. A pra. . . . . . . . 9808 99.75 | gzesk. kolei półn. za 300 zł. 5 pr. —— ——| Tow. kopalń węgla w Brüx 100 zł, 328— 5397 
Kol. lwowsko-czern.-jasskiej z r. 1894 Tow. żegl. par. po Dunajuza1001400 |... | Gal. karpackie naft. tow. 500 kor. —.— T 
za 200 kor. & pr. . . . . . . 99.70 100.70] 7 PE oee e gagi 10668 10780) Austx. tow. górnicze Alpine 100z} 175.75 IDG 
Kol. Arcyks. Rudcifa (Salzkamnet- Tow. żegl. par. po Dan. Em.z18864pr. 115.— 116.— | Prazkiego tow.żałazn. przem. 200 a}, 843— 55% 
gut) za 200 marek 4 pre. 116.50 11950] F?lei półn. ces. Fard. em. zr.18364pr. 100 35 101.35] gekednicy 506 kor. . . . . . . 690.— 6275 
; 13 E n » on n »i8574pr. 101.75 102.75] Turecek. zarz. tytoniow. 500 frank. 11975 1% 
D. Diag państwa (krajów korony węgierskiej). x a nn „ JABE4pr. 100.30 101.30] Trifail. tow. kop. węgla 70 zł. „śś. 1/1.— 18 
Weg. złota renta za 100 zł. 4 pr. 119.25 11945] » » p p n n J081$ypr. 100.70 —.— 
R „ w wal.kor.za300 Kol. Lwów-Czer.-Jaasyzr. 1884 za 300 N: Weksle. 108 
kor. 4 pre . . . « « . . 0260 9%601 I %BR.. + + . . „ « 9150 8250] Berlin za 100 marsk 5 pr. . . 58.61 36 
„ obl. prop. za 100 zł. 49, pr. 00.40 101.40] olei Lwów-czern.x r. 1384 za 300 Londyn za 10 funt. szt. 4 pr. . 120.55 H 65 
„  obl.pr.regul. Oieyzat00zł.4*, 87.10 88.10 | zł. A pr. e e 98.4? 89.40] Paryż za 100 fran. . . . . . 47.51 2 
» poż. premiowa za 100 gł. 161.50 162.50] 43. Kol. lok. wschodn.za100zł.4pr. 99.50 100.--| Petersburg za 100 rubli 6 pr. —= S 
z ś $ za 50 zł. 161.— 162.— į WęS.gal kolei em. 1870 za 200zł.5pr. 10785 10885] Niemieckie banki. . . . . —— 406 
a ACE!. RZ w Ww w „ 1878za200zł.5pr. 107.85 108.85] Włoskie banki . 4395 HF 
M F A E Wo m  „ IBBTZa300zl4pr. 9850 9950 Franonzkie banki = ji 
roasyi i Slavonii za zł. £ pr. —— —— A swajcarskia ban . 478 ć 
Węgier za 100 zł. £ pr. p 95.79 9870 J. Kosy (za sztukę). j 
x AŻ, b Budapeszteńskie (Basilica) 5 zł . 6.76  %— O. Waiaty. 5% 
X. Inne publiozne pożyszkń, Zakł. kred dia h. i p. 100 zł. . 199.50 200.—)| Dukat cesarski. . . .+. . . . 5.72 z 
Losy regul. Dunaju z r. 1870 za 100 Gary 40 zł. uk. . . . . . . . 61.— 62%—] Austr. węg. 8 guid. złota moneta. —— 7956 
zł. 5 pre. . « = -« . . . . . 180.50 —.— į Tow.żegi na Dunaja 100zł. mk.4pr. 370.— 180.— f 20-frankówka A a DE 151 
Pożycz. reg. Dunaju z r. 1873 los. 5pr. 108.— 109.— | Pożyczka m. Insbruzx 20 zł. . 30—  Zł—ł 20-markówka . . . 11.77 1 m 
Poż. kraj. Bukowiny z r. 1893 ins, Losy æ. Krakowa 20 zł. . 37.50 23.— f Roszyjski półimperiał s. « + ZE 5893 
za 200 kor. 4 pre. . . . . 97.50 98.50 | Pożrczka m. Lublany 20 ze. . 3250 28.50] Niemieckie banknoty za 100 marek 58.87 Sos 
Bukowińszia vbl. propimacyjna los. Pa ffy $3 sł mk. . . . . . 68.—  64.—| Włoskie banknoty sa 100 lir. . . 4395 1.31 
1a JAG x Ń sra 193.50 —.— f fiacerw kreyia austr. tow. 10 zł. . 19.25 1950] Bubla . . . . . . . . . . . 127 m 
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L. ez. Cg. I 168/98 (1 


gow? go 


|sionym został do e. k. sądu obwo pir, 
w Rzeszowie przez dr. Walerego Wevg* yi 
Heat). 

nanle: 


+ 


Leonarda Gurskiego wierzytelności na dorh J 


y 
niegdyś ciążących wskutek, zadawnien!8 wy 


gasło. a 
Na podstawie pozwu de praes. 2 wy” 
dziernika 1898 1. cz. Cg. I. 163/98 (U) ageh 


znaczony został t+rmin do rozprawy 23 
15 listopada 1898. f „cb 
Celem strzezenia praw niewiadon i gg 
z życia i miejsca pobytu pozwanych M3" 4, 
Bacha i spóln., ustanawia się pana adw: 
Krogulskiego w Rzeszowie kuratorem. sig 
Tenża kurator zastępywać będzie ‘s 
wiadomych z życia i miejsea pobytu Po ie” 
nych w rzeczonej sprawie na ieh koszt 19 gg 
bezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie 919 
zgłoszą lub pełnomocnika nie zamianują- 
Ò. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie 98. 
Oddział L, dnia 9 października 18%% 


C. k. Dyrekcya okręgu skarb. w Wadowicach. 
L. 21.594. 


(6867 1—3) 
OBWIESZCZENIE LICYTACYIL 


1 C. k. Dyrekeya okręgu skarbowego w Wadowicach rozpisuje niniejszem drugą publi- 
e Jieytacyę, celem wydzierżawienia prawa poboru myta na niżej poszczególnionych stacyach 
w czych. Licytacya ustna odbędzie się w gmachu e. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego 

Wadowicach, w dniach 9 i 10 listopada b. r. Oferty pisemne, należycie opieczętowane, 
zaopatrzone znaczkiem stemylowym na 50 ct., tudzież w wadyum w wysokości 1/6 ceny 
gy wołania, wniesione być mogą najpóźniej do godziny 9 rano dnia tego, w którym obędzie 

„ustna licytacya. Bliższe warunki licyiacyjce i dzierżawne, zawarte w obwieszczeniu wy- 
8okiej e, k, krajowej Dyrekcyi skarbu z 21 września 1898 1. 86904/98, mogą być przeglą- 
nięte w tutejszej e. k. Dyrekcyi, tndzież w Nadzorach c. k. straży skarbu w Białej, Myśle- 
Lieach, Oświęcimiu, Wadowicach i Żywcu. 


Należytość od sztuki | 


bydła | 
posiago- | bydła pędzonego 
wego wiza - >> — ©] 
przęgu | ciężkiego | lekkiego 


Termin 


IL. licytacyi 


Ro- | stacyi mytniczej 
gościńca | 


L. porządkowa 


| i jej własność 


centów 


Babice ad Oświęcim 
za 16 klm. 


Barwałd dolny za 16 klm. 960 


Czaniec za 16 klm. 2112 | 8 

[e o) 

Dolna wieś za 16 kim. | 952 | < 

R 8 

Inwałd za 16 klm. 1717 | £ 

[en] 

6 . S 
podwislański Kormorowies za 16 klm. STONES 


kętski Kańczuga za 8 klm. 658 § 
| 
krakowski Kozy za 8 klm. 515 | 
karpacki Kuków za 16 klm. 650 | 
Lipnik Leszczyny za a 
16 klm. a 
krakowski Lipnik góra za 8 klm. 826 | ** 
I 
l a B 
myślenicki Lubień za 16 kim. 913 S 
karpacki Makor za 16 Hm. 1305 | = 
ca 
- EEEE 7 E 
| podwiśiański Manowiee za 16 klm. 1556 


Zwardoń za 16 klm. 28 


żywiecki 
l 
C. k. Dyrekcya okregu skarbs>wego. 
Wadowice, dnia 26 października 1898. 
L. 20.211/898. 


(6840 3—3) 


OBWIESZCZENIE LICYTACYL 


na A k. Dyrekcya okręgu skarbowego w Przemyślu rozpisuje niniejszem drugą licytacyę 
y Zerzawienie praw. pokoru podatku konsumeyjnego 
2) od mięsa według ustawy z dnia 16 czerwca 1877 (Dz. u p. Nr. 60), 
Poszezez a *yszynku wina, moszczu winnego i owocowego w niżej umieszeronym wykazie 
też baze imionych okręgach poborczych na rok 1899 i warunkowo na rok 1900 i 1901 lub 
warunkowo na trzy lata t. j. na czas od 1 stycznia 1599 do końca grudnia 1901. 
e. cy pisemne, zaopatrzone w 100/, wadyum, meją być wniesione do Naczelnika 
dzień ho. cyi okręgu skarbowego w Przemyślu najpóźniej do 12 godziny w połidnie dnia 
Cjtacyi poprzedzającego. 


zierża Enwiki licytacyi, jakoteż wykaz miejscowości należących do pojedyńczych okręgów 
wę RR można przejrzeć w e. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego w Przemyślu, jakoteż 


adzorach straży skarbowej w Przemyślu, Mościskach, Jaworowie i Babicach. 
Tty konkretalne są bezwarunkowo wykluczone. 


(ena 
wywoł»nia od 


Licytacya 


dzierżawny mięsa | wina | odbędzie się 
z6 jc] zł. |et 
Zauważa się, że dzierżawca, względnie 
45178 — a Sp spółka ugodowa są obowiązani, na żądanie 
Zaj z ERIS ZF Wyd'iału krajowego we Lwowie, pobierać 
zaa SRS dodatek kraj. do podatku spożywczego od 
Lm m ||2 M wiva, moszezu winnego i zacieru winnego, 
"ZWZ ER posiew pdg jak długo ten 
Ho e aS odatek krajowy istnieć będzie i za prawo 
— |-| 82220) S Eb 2 b ód tego dodatku ksi go uiszczać 300/, 
© RU waj czynszu dzierżawnego, względnie ryczałtu 
d R 3.4 ugodowego, który za prawo poboru samego 
` AFERA podatku umówionym został, dalej zmiana 
S d a rd LO s , nET 
3 owa A B-< m m tego dcdatku krajowego ma mieć ten sam 
isznia = = elle a © skutek, co zmiana taryfy podatku spożyw- 
czego. 


C. k. Dyrekeya okręgu skarbowego. 
Przemyśl, dnia 23 października 1898. 


“e E 187/98 4 (6759 3—3) 
anku hi galic. akcyj. 
p A Mipoteeznego wa Lwowie, zastąpionego 
a 1898 (10, Odbędzie się dnia 29 listopa. 
zie niż godzinie 10 przed południem, w są- 
lieytący °% wymienionym, w biurze Nr. 6 
7a realności pod lk. 8 i 9 w Zaleszczy- 


L 
Na żądani 
b anie ce. k. uprzyw. 


jącemi się z rynwy kamiennych blaszannych, 
bramy wjazdowej, komórki z drzewa zbudo- 
wanej i szafki wmurowanej. 

Nieruchomości te, wystawione na licyta- 
cyę, Są czenione łącznie z przynależnościami na 
na 700 zł., przynależność zaś sama na 57 zł. 
40 et. 


lalesi onych, whl. 100 i 101 ks. gr. gm. Najniższa cena wynosi 3500 złr. a. w., 
YKI miasto ob GAR LE ; E 

«i rh objętych, Abrahama Garfun- | poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
że względy „, obu tych realności razem a to | skutku. 


Czną cał takowe stanowią jedną fizy- Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
ość wraz z przynależnościami, składa- | tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 


Gazeta Lwowska Nr. 248 z dnia 1 listopada 1898. 


7 


larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i opisanie przynależności i t. d.) może ka- 
żdy, mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurz: Nr. 4. 

Takie prawe. w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skatkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
okeenie już istnieją, bądź w toku postępowania 
licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą o 
dalszych wydarzeniach tego postępowania je- 
dynie przez przybicie na tablicy sądowej, jeśli 
nie mieszkają w okręgu sądu niżej wymienio- 
nego i nie wskażą temuż sądowi pełnomocnika 
do doręczeń, w siedzibie sądu zamieszkałego. 

Wyznsczenie terminu licytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazów hi- 
potecznych dla wzmiankowanych nierucho- 
mości. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Zaleszzczyki, d. 11 sierpnia 1898. 


L. cz. E. 198/98 8 (6812 3—3) 

Na żądanie Magdaleny Kowalskiej w 
Łazach, zastąpionej przez adw. dr. Fabryego 
w Kętach, cdbędzie się dnia 28 listopada 
1898 o godz. 9 przed południem, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr 5 w Kętach 
licytacya 1/4 części realności iwh. 267 gm. 
kat. Kęty objętej, Tomasza Tobieczyka własnej, 
w obszarze 55'25 sążni [|]. 

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
iieytacyę, jest oe»niona na 199 zł. 90 ct. aw. 

Najniższa cena wynosi kwotę 183 zł, 20 ct., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki ligytacyjne i odnoszące się do tej 
nieruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia) może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod- 
¿zas godzin urzędowyc: w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 5 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjąym, insczej roszezenia tego ro- 
dzaju co do samej, nieruchomości nie mogły- 
by być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 

| sia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bẹ- 

dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Kęty, d. 19 października 1898. 


L. 2856 (6849 2—38) 

Dnia 11 listopada b. r. o godzinie 11 
przed południem, odbędzie się w biurze pod- 
pisanego c. k. Zarządu salinarnego powtórna 
lieytacya za pomocą ofert pisemnych, celem 
dostawy w roku 1899 18000, kg. oleju rzepako- 
wego podwójnie rafinowanego do świecenia. 

Bliższe warunki licytacyjne przejrzeć 
można w zwykłych godzinach urzędowych w 
biurze podpisanego e. k. Zarządu. 

C. k. Zarząd salinarny. 
Wieliczka, d. 26 października 1898. 


L. cz. E. 173/98 (6) (6078 1—8) 

Na żądanie masy spadkowej Mojź sza 
Zrmeta, zastąpionej przez zarządcę Szulima 
Leibę Bergmana, odbędzie się dnia 30 listopa- 
da 1898, o godz. 9/4 przed południem, w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 5 w 
Budzanowie licytacya 1/3 niewydzielonej czę- 
śi realności whl 681 gm. Budzanów obiję- 
tj, z pb. 476 i rgrt. Il. kt. 569, 508, 1878 
1950, 1971, 2161, 2409, 2438, 2562 i 250% 
się składającej wraz przynależnościami. 

Nieruchomość, t. j. 1/8 whl 681 gm. 
Budzanów, wystawiona na licytacyę, jest oce- 
niong na 801 zł. 83 ct. 

Najuiższa cena wynosi 600 zł. 89 et, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
bularny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 5. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te- 
go rodzaju eo do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowania 
licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą o 
dalszych wydarzeniach tego postępowania je- 
dynie przez przybicie na tablicy sądowej, jeśli 


nie mieszkają w okręgu sądu niżej wymie- 
nionego i nie wskażą temuż sądowi pełno- 
moenika do doręczeń, w siedzibie sądu za- 
mieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Budzanów, dnia 12 września 1898. 


L. cz. E. 416/98 (2) (6896 1—3) 

Na żądanie Stowarzyszenia pożyczkowe- 
go „Wzajemna Pomoc“ w Podgórzu, zastąpio- 
nego przez adw. dr. Tadeusza Bednarskiego, 
odbędzie się dnia 28 listopada 1898 o godz. 10 
przed południem, w sądzie niżej wymienio- 
nym, biurze Nr. 4 w Wieliczce licytacya po- 
łowy realności lwh. 31 1/4 części realności 
iwh. 279, 11/20 części lwh. 96 i realności 
lwh. 305 w Rzeszotorach. 

Nieruchomość połowy lwh. 31, 1/4 lwh. 
279, 11/20 Iwh. 96 i Iwh. 305 w  Rzeszota- 
rach wystawione na licytacyę, są ocenione na 
1505 zł. 75 et., a to: */, lwh. 81 na 472 zł. 
50 et, 1/4 lwh. 279 na 22 zł. 50 ct., 11/20 
lwh. 96 na 580 zł. 75 ct., lwh. 305 na 480 
zł. a. w. 

Najniższa cena 1/2 lwh. 31 wynosi 315 
zł., 1/4 Iwh. 279 wynosi 15 zł., 11/20 lwh. 
96 wynosi 358 zł. 82 ct., zaś lwh 305 wy- 
nosi 820 zł, poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta może każdy, ma- 
jący chęć kupienia, przejrzeć podczas godzin 
urzędowych w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 4 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę - 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tabiicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł- 
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za- 
mieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Wieliczka, dnia 5 września 1898. 


L. cz. E. 9 a b/98 (6) (6885) 

Na żądanie Kasy Oszezędności m. Bia- 
łej, zastąpionej przez adw. dr. Jana Romera 
w Białej, odhędzie się dnia 28 listopada 1898 
o godz. 9 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 9 licytacya re- 
alności lwh. 32 gm. Straconka, i połowy re- 
alnoś i lwh. 156 gm. Straconka, należących 
do Anny Nikiel i spl. 

Posiadłość lwh. 32 oceniona jest na 
1889 zł., zaś połowa realności lwh. 156 na 
216 zł. 

Najniższa cena wynosi co do pierwszej 
posiadłości 1226 zł. zaś co do drugiej 144 zł., 
poniżej tej ceny sprzedaź nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, protokoły ocenienia i t. d.) może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podezas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 10. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby bpć już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla, których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowania 
lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł- 
nomocenika do doręczeń, w siedzibie sądu za- 
mieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Biała, dnia 20 października 1898. 


L. cz E. 260/98 (4) (6897) 

Na żądanie Maurycego Samuela w Nie- 
połomicach, odbędzie się dnia 28 listopada 
1898 o godz. 10 przed południem, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 4 w Wie- 
liczce lieytacya połowy posiadłości lwh. 168 
ks. gr. gm. kat. Biskupiee, Franciszka Łano- 
szki własnej. 

Pół posiadłości lwb. 168 w Biskupicach 
wystawiona na licytacyę, jest oceniona na 160 
zł, a. w. 

Najniższa cena wynosi 106 zł. 67 et., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjua i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy, ma- 
jący chęć kupienia, przejrzeć podczas godzin 
urzędowych w sądzie niżej wymienienym, w 
biurze Nr. 4 

Takie prawa, w obec których niniejsza 


'ieytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- ; pada 1898 o godz. 10 pized południem w są- 


sié do sądu najpóźciej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mogłyby 
być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nia mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II 

Wieliczka, dnia 18 października 1898. 


Geschaftszahl E. 376/93 1 (6511) 

Auf Betreiben; des Karl Dróssler k. k 
Maschienenfabrik et Hisengiesserei in Neutit- 
schein, findet am 19 Dezember 1898 vormit- 
tags 10 Uhr bei dem unten bezeichneten 
Gerichte, Zimmer Nr. 8 die Versteigerung 
der Hälfte an dem Grundstücks E. Z. 422 
und des tj, Antheiles au der Realität E. Z 
582 in Poborzany. 

Die zur Versteigerung gełangende Häl- 
fte der Liegenschaft E. Z. 422 in Poborzany 
ist auf 40 f., und 1/4 Antheil an der Reaki- 
tat E. Z. 582 in Poborzany auf 42 A. 50 kr. 
bewertet. 

Das geringste Gebot betragt 26 A. 66?/; 
kr. und 28 A. 387/, kr., unter diesem Betra- 
ge findet ein Verkauf nicht statt. 

Die Versteigerungsbedingungen und die 
auf die Liegenschaft sich beziehenden Urkun- 
den (Grundbuchs-, Hypothekenauszug, Kata- 
sterauszug, Schśtzungsprotokolla u. s. w.) kön- 
nen von den Kauflustigen bei dem unten be- 
zeichneten Gerichte, Zimmer Nr. 5 während 
der Geschaftsstunden eingesehen werden. 

Rechte, welehe diese Versteigerung 
unzulässig machen würden, sind spätestens 
im anberaumten Versteigerungstermine vor 
Beginn der Versteigerung bei Gericht anzu- 
melden, widrigens sie in Ansehung der Liegec:- 
schaft selbst nicht mehr geltend gemacht 
werden kónnten. 

Von den weiteren Vorkominnissen des Ver- 
steigerungsverfahrens werden die Personen, für 
welche zur Zeit an der Liegenschaft Rechte 
oder Lasten begriindet sind, oder im Laufe 
des Versteigerungsverfahrens begriindet wer- 
den, in dem Falle nur durch Anschlag bei 
Gericht in Kenntnis gesetzt, als sie weder 
im Sprengel des unten bezeichneten Gerichtes 
wohnen, noch diesem einen am (Gerichtsorte 
wohnhaften Zustellungsbevolimachtigten nam- 
haft machen. 

Die Anberaumung des Versteigerungs- 
termines ist im Lastenblatte der Einlagen für 
die zu versteigernden Liegenschaftsantheile an- 
zumerken. 

K. k. Bezirks-Gericht, Abtheil. II. 

Busk, am 27 Juli 1898, 


L cz. E. 470/98 4 (6441 1—83) 

Na żądanie Towarzystwa Zaliezkowego 
w Grybowie, zastąpionego przez adw. dra Ho 
zera w Grybowie, odbędzie się dnia 25 listo- 
pada 1898 o godz. 10 przed pełudniem, w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 4 w 
Grybowie licytacya realności lwh. 81 ks. gr. 
gm. Kruzlowa wyżnia. 

Nieruchomosć, wystawiona na licytację, 
jest oceniona: budynki na 460 zł., zaś grunta 
na 1315 zł. 

Najniźsza cena wynosi 1146 zł 67 ct., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzia do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, przej- 
rzeć podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 4. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, nalezy zogu- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lnb 
ciężary na powyższej nieruchomości bądż 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowema 
licytacy;nego powstaną, zawiadamiane będą o 
dalszych wydarzeniach tego postępowania je- 
dynie przez przyb:cie na tablicy sądowej, jeśli 
nie mieszkają w okręgu sądu niżej wymie- 
nionego i nie wskażą temuż sądowi pełno- 
mocenika do doręczeń, w siedzibie sądu za- 
mieszkałego. 

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanej nierucho- 
mości. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Grybów, d. 25 września 1898. 


L. cz. E. 388/98 (4) (6820 1—3) 

„ Na żądanie powiatowej Kasy oszczędno- 
ści w Wieliezee, zastąpionej przez adw. dr. 
J. Dziewońskiego, odbędzie się dnia 29 listo- 


dzie niżej wymienionym w biurze Nr. 4 w Wie- 
liezce licytacys realności Iwh. 266 ks. gr. gm. 
kat. Wieliczka, spadkobierców Lóbis. Kornhau- 
sera własnej 

Nieruchomość lwh. 266 w Wieiiczee wy- 
stawiona na lieytacye, jest oceniona na 415+ zł. 

Najniższa cena wynosi 2542 zł, poni- 
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 4. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezalną, zależy zgł.:- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczony: 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do səmej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze szutkiera podnoszone. 

Te csoby, dła których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępowania 
licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peźno- 
moenika do doręczeń, w siedzibie sądu zamie- 
szkałego. 

©. k. Sąd powiatowy, Oddział Il. 

Wieliczka, dnia 2 września 1898. 


1604/98 (6904 1—3) 
Zur Sicherstellung des Transportes der 
Tabakgefóllsgiter auf den Strecken von 

I. Tabakhaupifabrik in Winniki, Tabak- 
verschleissinagazin Lemberg, und 

II Babnhcf Lemberg —  Tabakver- 
sehleissmagazin Lemberg und umgekehrt, vor- 
läufig auf ein Jahr, d. i. für die Zəit vom 1 
Janner bis 31 December 1899 wird von dem 
k. k. Tabakyverschleissmsgszine in Lemberg 
eine Offertyerhandlung fir den 15 November 
1898 ausgeschrieben, 

Zu dieser Verhandlung haben die Be- 
werber sehrifiliche, versiegeite, mit einer 
Stempzimarka von 1 Krene per Bogen ver- 
sehens und mit der Quittung über des Erlag 
des vorgeschriebenen Vadiums belzgte Offorze 
einzubringen. 

D:e naheren Bestimmuzgen sind aus der 
zusfuhrlichen Kundmachung zu entnehmen, 
welche an dem Dienstthore des k. k. Tabak- 
verschleissmagazins in Lemberg angehefiet 
ist, und in diesem Amie während der Amis- 
stundea zur Einsicht aufiegt, 

K. k. tabakverschleissmagazin. 
Lemberg, am 28 Oetober 1898. 


Zi. 


L. ez. VIII 685,96 (2) (6:68) 

Na żądznie Samuela Lóffelholza, cdbędzie 
się dnia 30 listopada 1898 o godzinie 9 z rana 
w tut. sądzie biuro Nr. 15, keyta ya realnosel 
lah. 874 w Okocim e, dłużziezek Wiktory! 
Zydronowej i Maryasnny Nowakowej własaej 
wraz Z przynależnością szładającą, się Z pu- 
dynku 

Nieruchomość pow\ższa, wystawiona na 
lieytacyę, jest oceniona na 804 zł 10 et. w. a. 
przynależność zaś na 100 zł. w. a. 

Wadyum wynosi 90 zł. 4i ct. w. a., 
zaś najniższa cena 602zł. 72 et. w. a., poniżej 
której sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tejże nisruchomosei dokumenta, wywiąg t-bu- 
larny, wyciąg katastralny, pretokoł ocenienia, 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w tut. sądzie, biuro 
Nr. 15. 

Kuratoem niewiadomych z miejsca po- 
bytu wierzycieli bupoteczuych jest adw dr 
Gorski w Brzesku. 

C. k Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Brzesko, dnia 8 września 1598. 


7) A19L4 p 
AORKUTSA. | 
(6542 3 - 8) 
. Ogłoszenie konkursu. 

W celu nadama stypendyow z fund cy! 
Karola i Reginy lupińskich ugłasza się Di- 
niejsz«m koukurs. 

W fuude6;1 tej :stnieje jediio stypeudyum 
o rocznych 5v0 zł. w. a. przeznaczone dla 
uczniów kouserwaterynin muzy: zaego w Nea- 
polu, jedno sypendynm o ruczbych 500 zł 
przeznaczone dła neżmiów kuns-TwatoryUun 
muzycznego we Wiedniu. tudzież jedno sty- 
peudyum na ŻU0 zł. 1 dwa po 150 zł w. a. 
rocznie, prz Znaczone dla uczniow konserwa- 
wryum gal. Towarzystwa muzycznego we 
Lwowie. 

Stypendya te mogą otrzymać tylko » ło- 
dzieńcy przynaleźm do jeduej z nuejscowośui 
Króles.wa Galicyi 1 Lsdomeryi wraz z Wiel. 
Ks. Krasowski:m, alboteż w obręb:e t-go 
kraju urodzen:, a ksztaicący się w oducścem 
powyżej wymienionem konserwatoryum w grze 
na skrzypcach z bardzo dobrym postępem. 

Pobór stypendyum trwa aż do prawi- 
dłowego ukończenia nauki gry na skrzypcach 
w konserwatoryum, dla którego stypendyum 
to jest przeznaczone, jeżeli stypendysta bez 
przerwy wykazuje dobre obyczaje i należyty 


L. 63653 


3 
postep. Stypendyści winni zawsze przy pro- 
dukcyach egzaminowych odegrać przynajmniej 
jeden utwór $. p. Karola Lipińskiego. Niedo- 
pełnienie tego obawiązku pociąga za sobą 
utralę stypandyum. 

O stypendya dla konserwałoryów w Ne 
apolu i Wiedniu inogą się ubiegać także tacy 
kandydaci. kiórzy na teraz pobiersją naukę 
gry na skrzypcach gdzieindziej i zamierzają 
dopiero udzć s'ę do jednego z tych konser- 
waloryów. Dla takich rozpocznie się jednak 
pobór stypendyum dopiero od czasu rozpo- 
częcia studyów w Konserwatoryum w Neapolu 
a względnie we Wiedniu. 

Prawo nadawania stypendyów z niniej- 
szej fundacyi służy Wydziałowi krajowemu 
Królestwa Galieyi i Lodomeryi wraz z Wiel- 
kiem Księstwem Krakowskiem we Lwowie. 

Podania należy wnosić do tegoż Wydziału 
krajosego najpóźniej do dnia 31 grudnia 1898 
i załączyć do nich 1. metrykę urodzenia, 2. 
świadectwo ubóstwa, 3. dowody dotychezaso- 
»ego postępu w nauce gry na skrzypcach, 
a wreszcie, jeżeli kandydat urodził się po za 
obrębem Królestwa Galieyi i Lodomeryi wraz 
z Wielkiem Księstwem Krakowskiem, 4. cer- 
tyfikat przynależności kandydata do jednej 
z miejscowości tego kraju. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz z Wiel- 
kiem Ks. Krakowskiem. 

We Lwowie, d. 20 października 1898. 

GROR FE 


L. ad Praes. 18553 (4/98) 
KONKURS. 

Przy c. k. Szdzie krajowym w Czer- 
niowcach wakuje posada oficyała kaneelaryj- 
nego II klasy w X klasie rangi ze systemi- 
zowanymi pokorami. 

Ubiegający się o tę, lub o taką samą 
posadę, ewentualnie przy innym sądzie kole- 
gialmym lub powiatowym na Bukowini: opró- 
żnić się mogącą, mają wnieść swoje w myśl 
$$. 5 1 6 rozp. Minis. spr. z dnia 18 lipca 
1097 Dz. p. p. Nr. 170 należycie udokumen- 
towane podania, mianowicie z wykazauiem 
się ze złożonego I egzaminu kaneelaryjnego, 
względnie tskże egzaminu do prosadzema 
ksiąg gruntowych najdalej do dma 30 listo- 
pada 1836 do Prezydyu:n e. k. sądu krajowego 
w Czerniowcach. 

Kandydaci, którzy przed 1 stycznia 1898 
zostali zamiauuwani kancelistemi sądowymi, 
są zwolnieni od egzaminu kaneelaryjnego. 

Lwów, dsia 24 października 1898, 


(6899) 


Ad praes. 17975 4|98 (6£50 1—2) 

OQdnuśnie do konkursu w Nr. 247 Ga 
zety Lwowskiej ogłoszonego, oznajmia się, iż 
konkurs na posadę oficyzła kaneelaryjnego 
w X klasie rangi przy wyższym sądzie kra- 
jowym we Lwowie z dalem 3) listopada 1898 
upły wa. 

We Lwowie, dnia 23 października 1898 
L. 19635 (6926 1—3) 
KONKURS. 

C. k. Siarostwo w Cieszanowie rozpisuje 
niniejszem konkurs na posady zastępców pro- 
wadzących metryki jzraeliekie w Narolu mia- 
steczku 1 Lipsku. 

Ubiegający się o te posady, winni wnieść 
do tutejszego e. k. Starostwa w terminie do 
25 listopada 1898 własnoręcznie napisaną 
prośbę, w której mają wykazać dokumentami 
rodzaj zatrudnienia 1 wykształcenia swego. 

Do prośby ma być również dołączone 
świadectwo moralności kandydata 

Zasiępea prowadzącego metryki, musi 
stale zamieszkiwać w mij«u urzędowania 
1 w razle zastępstwa uprawnionym będzie do 
pocierania tar;fowych należytości 

(.eszanów, 25 października 1898. 


sięgi gruntowe. 
L. ez. II 57/66 4/11 (6826 2—38) 

Sąd krajowy wyższy w Krakowie zawia- 
damia, Że ułożone zostały projekty uzapełnieusa 
ksiąg gruntowych dla gaua kata.tralnych 
niżej wymiennych dopisauiem p:reel poło- 
żosych w odsosnych gimiuąch a dotąd w ża- 
dn j ksędze gruntowej nie wpisanych a mia- 
sUWICIB: 

1. Gdów w okręgu sądu pow'atowego 
w Dobezyc.ch przez d.:pisame: 

a) na warcie A wykazu hipotecznego 
25 parcel: gr. |. kat. 512/2; tudzież, 

b) aa kercie A wykazu hipotecznego 
159 parceli gr. | kat. 512/5; 

2. Kopcie, w okręgu sądu powiato- 
wego w Kolbusz«wej przez dopisanie w wy- 
kazie hipotecznym nowo uiworzonym parcel 
gruntowych l. kat. 2289, 2240 i 2244; 

5 Borzęcin, w okręgu sądu powia 
towege w Radłowie, przez dvpisanie na karcie 
A. wykazu hipot. 984 paareeli gr. l. kat. 
15188/8; wreszcie 

„%. Niedzielisko, w okręgu sądu 
powiatowego w Radłowie przez dopisanie: 
| a) na karcie A. wykazu hipotseznego 
88 parceli gr. 1. kat. 2017/1; tudzież, 


b) na karcie A wykazu hipotecznego N 
85 parceli gr. 1. kat. 2017/2, wpisy w powy” 
szych wykazach hipot. uskutecznione, ZA 
cząwszy od dnia 20 października 1898, będę 
miały skutek wpisów hipoteeznych, że wolno 
te wykazy przeglądać w odnośnych sąd% 
powiatowych i ze od tegoż dnia wszelkie nowe 
prawa własności, zastawu, czy jakiebądź I 
prawo hipoteczn=, odnoszące się do nieruch 
mości powyższ+mi wykazami objętych, jedyni 
przez wpisanie do tych wykazów może 
nabyte, ograniczone lub wykreślone. 

Wprowadzając zarazem postępowanie 6% 
lem ustslenia rze zonych wykazów hipotećz: 
nych 

Sąd krajowy wyższy wzywa: 

a) wszystkich, którzyby na podsta 
jakiego prawa, przed otwarciem tych wyk% 
nabytego, eheieli uzyskać jaką zmianę wpis o 
hipotecznych, odnoszących się do stosunkó 
własności lub posiadania, a to bez różnicy: | 
czyby ta zmiana przez dopisanie, odpis" 
lub przepisanie, przez sprostowanie oznacze 
nieruchomości, lub połączenia ciał hipotecznj”” 
lub w jakibądź inny sposób nastąpić miatt, 

b) wszystkieh, którzyby już przed obwal. 
ciem wspomnianych wykazów nabyli do je 
nieruchomości lub do jej części jakie p% > 
zastawu służebności lub w ogóle jakie 102 
prawa do wpisu hipotecznego uprzymiotnion®, 
o ile te prawa jako do dawnego stanu pr 
nego należące wpisane być mają, a tê mi 
wpisane nie zostały, aby z temi praw% F 
zgłosili się do cdnośnego sądu powiatoweg 
najdalej do dnia 20 lutego 1899, gdyż P% 
wnym skutkiem zaniedbania lub uchybieć" 
tego terminu jest utrata prawa do posz”. z 
wania zgłosić się mającej pretensyi przea 
osobom, które prawo hipoteczne na podstaw i 
wpisów, w nowych wykazach zamieszczony 
a niezaprzeczonych, w dobrej wierze naby-" 

Ostrzega się, że termin powyższy „ak 
może być dła stron pojedynczych ani jir. 
łużonym, ani do pierwotnego stanu przy W" 
nym; a od obowiązku zgłoszenia się W “o 
termiaie z pomienionemi prawami lub rosta 
niami nie uwalnia okoliczność, iż zgłosić x 
inające prawo było już może w dawniej 
księgi zapisane, było wiadome z jakiej R 
lucyi sądowej lub jest przedmiotem p 
dzenia, wskutek podania lub skargi przed 
wniesionej. 

Kraków, 20 września 1898. 


na 

g 
Upadłości. 
L. cz. S. IV. 4/98 (2) (6880 1-3) 

C. k. Sąd obwodowy w Wadowicać 
głasza wdrożone postępowanie konkursowe gc 
majątku Osera Śchauzera, fabrykanta pap. 
w Wadowicach, w Gorzeniu dolnym ad 
dowiee zamieszkałego, a to do całego T nie” 
mego gdziekolwiek znajdującego się, i 00. ch 
ruchomego majątku, położonego W krajs 
w których ustawa z dnia 25 grudnia 
Dz p. p. z roku 1869 Nr. 1 obowiązujo: „z, 

Komisarzem konkursowym zamada]. 
ny został p Hieronim Błonarowicz, © K. ya 
ca Sądu kraj w Wadowicach, ty mezasowa aj 
zaś zawiadoweą masy p. adwokat dr. ur 
w Wadowicach ze substytucyą p. 24W- 
Jana Iwańskiego w Wadowicach. . nog? 

Celem potwierdzenia; ustanowion ib” 
przez Sąd, lub przedstawienia innego, 7" +y 
dowey masy konkursowej i jego zastępOJ: oga 
dzież obrania wydziału wierzycieli, wy” 
się termin na dzień 27 października 1 8, a 
dzinie 10 przed południem w biurze komi ja 
konkursowego, na którym stawić SIG “igh 
wierzyciele z dokumentami, roszczenie 
wykazujący mi. ENO 

Wszyscy do tej masy konkursowej dipy 
wierzyciele jej roszezenia mający, 
v takowe nawet i spory wytoczony 
powinni takowe do dni» 26 listopad* 
stugownie do przepisów ustawy Kouku! 
unikając szkodliwych następstw tamaż0 jarð 
żonych, w sądzie obwodowym lub u kom! doit 
konkursowego zgłosić, i na terminie W pge 
29 listopada 1898 o godzinie 10 przeć “rem 
daiem odbyć się mającym przed komist yo- 
konkursowym do likwidacyi i do uporz 
waua podać. 

Termin ostatni służyć ma za 
vermin do zawarcia ugody w $. 68 U 
widzianej, na który w tym celu wszyść 
rzyciele niniejszem zawezwanie otrzy o 
wającym wierzycielom służy prawo "ago 
wolny obiór w miejsce zawiadowcy 
zastępey i ezłonków wydziału 
dotychczas urzędujących powołać 
inne osoby, w których pokładają 28 

Wierzyciele, stórzy w Wadowicać 
w pobliżu me mieszkają, winni s4 P 
szeniu wymienić pełnomocnika 680 gł SŁ 
mieszkałego, w celu doręezania UG” ie 
dowych, w przeciwnym bowiem ciol” 
wniosek komisarza konkursowego wierzy kos” 
rzeczonym na ich niebezpieczeństwo 
zostałby kurator ustanowiony. stó, 

Dalsze ogłoszenia w toku tego, ją v 
powania konkursowego zamieszczane vha p 
dzienniku urzędowym „Gazety Lwows s y08 
Wadowice, dnia 15 październi 


wie 


weh 


razem jek 


[2] 
ce 
w 
[> 
c 


L. cz. S. 22/98 (6851 2—3) 
„AB C. k. Sąd krajowy jako handlowy w Kra- 
k są na zasadzie $. 62, 191 i 192 ord. 
A - zezwolił na otwarcie konkursu na ma- 
Jątek Albina Kollorosa, właściciela browaru 
RN i fabryki słodu w Skawinie, a mia- 
3 o na majątek ruchomy, gdziekolwiekby 
J akowy znajdował, a na miajątkek nieru- 
a o tyle, o ile takowy położonym jest 
c krajach, w których ordyńacya kon- 
| 2 ania 25. grudnia 1868 obowią- 

Komisarzem konkursowym ustanawia 
GK Ludwika E cienia, c k. Radeę 
Ps świnie, s tymczasowym zarządcą masy 
siej Adama Dzikowskiego, adwokata w Ska- 

Inię, 

Wierzycieli Wzywa się niniejszem, aby 
Rh | ie dnia 9. opada 1898 o godzi- 
„M przed południem w e. k. sądzie po- 
„ogan w Skawinie przed komisarzem wy- 
o TAR za przedłożeniem dokumentów, 
SĄ y ich pretensye wykazywały, oświad- 
Ai 52 co do potwierdzenia tymczasowego 
Ta 4 CJ masy, lub co do ustanowienia in- 
SS tudzież, aby wybrali wydział wierzy- 


Gal A Sąd krajowy wzywa tych wierzy- 
sie ko sel swych pretensyj przeciwko ma- 
A nkursowej cheą dochodzić, aby ta- 
prosas awet w tym przypadku, gdyby się 
898 w toku znajdywał, do dnia 20. grudnia 
lub N c. k. Sądzie krajowym w Krakowie, 
Mat c. k. Sądzie powiatowym w Szawinie 
kaj ue przepisu ordynacyi konkursowej, uni- 
4 A czkodliwych skutków prawa, zgłosili. 
u godzinę aie na dzień 10. stycznia 1899 
e AB 10 rane, w biurze komisarza kon- 
winie e50 w e. k. sądzie powiatowym w Ska- 
Na anonym, uwierzytełniii i swoje 
A o ĉo do oznaczenia pierwszeństwa 
Wych pretensyj poczynili. 
„W i8rzycielem, którzy pretensye swoje 
o na owym terminie będą obecni, 
Zany de a prawo w miejsce tymczasowego 
ur: cy masy, jego zastępcy i wydziału 
wiali ycieli, którzy dotąd obowiązki te spra- 
RK powołać ostatecznie osoby, w których 
wanie pokładają. 
w ję lerzycjeje, którzy w Skewinie lub 
> „M pobliżu nie mieszkają, winni są przy 
Rie niu wymienić pełnomocnika, w Ńka- 
dwa zamieszkałego, w celu doręczenia u- 
zię ,. dowych, w przeciwnym bowiem ra- 
GiG Wniosek komisarza konkursowego, 
e ou Jzeezonym na ich niebezpie- 
zostanie 0 1 koszt kurator ustanowionym 
dA <a R ogłoszenia w toku postępowś- 
dowej ursowego uinieszczone będą w urzę 
eJ „Gazecie Lwowskiej“. 
8 ormin do likwidacyi oznaczony jest 
GA om terminem co do układów z wierzy: 
ami. 


Kraków, dnia 25. października 1898. 


L. ez, V 2/96 (82) (6877) 
sZowi 0. k. Sad obwodowy Oddział V w Rze- 
le zawiadamia, że konkurs do majątku 
ust i ardera z Łańcuta na podstawie $. 160 
onk zniesiony został. 
zeszów, 15 października 1898. 


Kurateie. 


L. 

Sz. IV. 817/97 (4) (6838 3—3) 
kopa oe Marcinów vel Marcin, syna Pro- 
© na Eae uznaje się za upośledzone- 
i elem strzeżeni j tanawi: 
sj enia praw jego, ustanawia 
è Wasyla Krawec z Koniuszek kuratorem 
R k Sąd powiatowy, Oddział 1V. 
ohatyn, dnia 18 czerwca 1898. 


L. A AAA 

5 (6819 3--3) 
Uznan wan Bałanda z Dołżki marnotrawcą 
Atki’ pod kuratele Fedia Zahorodnego z 


oddany został, 
. C. k. Sąd powiatowy. 
Wojniłów, dnia 6 lipca 1597. 


Wyroki prasowe. 
e (6461) 
pimen Seiner Majeftät deg Kaijers / 
gerich a3 f. f. Sanbeżgeriht Wien als Pref: 
haf eq! auf Antrag der t. f. Staatóantnalt- 
Nime annt, bag ber Snhalt nachftepender in Der 
er A1 ber periodijchen Drudjcrijt; „Die 
bom 8 October 1598 enthaltenen Ar- 
„Briefe amar: I. bes Artitels (Seite 673, 
a « ben Grafen Thun” in ben Stellen 
R." 8 freut mid” bis „man Sie verftebt", 
Hen. „Damalż haben” biz „Grojen herangu- 
und II. de Mlrtfels: 


; 493 St R 


veitung Diejer Drudjdrift ausgejprochen, 
on der f t, Staatsanwaltihaft verfügte 


teryer 
die y 


Bejchlagnakie nod $. 489 St. B. O. beftätigt 
unb nah $. 87 Pr. 6. auf die Bernihtung 
der faifirten Eremplate erfannt. 

Wien, am 8 October 1898. 


Sm Namen Seiner Mtajejtit beż Staijerż! 
Das £ É. Lanbeśgertht Wien alg Prep- 
gericht hat auf Antrag der É. f. Staat3an= 
waltjchaft erfannt, dag der Suhalt deg in Der 
Nummer 81 der periodijchen Drudjhrijt: Ki- 
ferii” auf Seite 1 enthaltenen Gebichteż : „Daś 
£ieb bom Paragraphen 14" in ber Sirophe 
bon „Doch bat dag“ bis Erzeuger gethan” 
baż Vergehen nah $. 800 St. G  Degtiin= 
de und e8 wird nadh $. 493 Gt. P. O. dag Ber- 
bot dber Writerverbreitung diefer Drudjchrijt 
ausgejprochen, die bon der É. £. Staatsanwalt= 
fchajt verfügte Bejchlagnagme naj $. 489 St. 
P. O. beftätigt und nah $. 37 Pr. ©. auf 
bie Bernihtung der faifirten Cremplare ertanut. 
Wien, am 9 Oetober 1898. 


Jm Namen Seiner Majeftät beż Raijers! 

Dag É f. Qandesgeriht Wien al3 Prep- 
gericht bat'auf Antrag der E. E. Staat3anwalt= 
jchaft erfannt, bag det Zuhalt beż in der 
Nummer 41 der periobijchen Drudjcgrift: „die 
garo“ vom 8 October 1893 auf Śeite 163, 
Spalte 1 enthaltenen Mrtitelg: „Bejpredhun= 
gen mit ben politijchen Capacitäten und Par- 
teiführern“ in der Stelle von „Nr. 5 Graf 
Thun“ big „Shinder! da8 Bergehen nach $. 
800 St. ©. begrinbe, und e8 wird nah $. 493 
St. O. bas Berbot der Weiterverbrei- 
tung biejec Drudjchrijt auśgejprochen, Die von 
der f. f. Staat3antwaltjchaft verfügte Bejchlag= 
naĝme nach $. 489 ©t. P. O. beftätigt und 
nah $. 37 Pr. ©. auf die Bernihtung der 
faifirten E©remyplare erfannt. 

Wien, am 9 October 1898. 


BI. 238 (6489) 

Das É. É Minijtecium beż Snnern Hat 
unterm 12 October 1896, B. 7586 M. S., 
der in Neuchatel erjcheinenden Zeitidjnijt: „L 
Agitatore — Periodico eomunista-anarchico* 
und Der in Paterjon N. Y. in America erjchei= 
nenden  Beitjichrijt: „La questione sociale“ 
auf Grund deg $. 26 beż Preğgefeges den 
Poftdebit für die im Relchórathe vertretenen Kü- 
nigreiche und Lónber entzogen. 


Dag l. É. Qande- al8 Preggeriht in 
Linz hat mit bem Crfenntnijje vom 29 Sep- 
tember 1698, Pr. 20/2, gbie Meiterverbreitung 
Der Rummer 39 der Beltichrijt: Linzer Diane 
tagôpoft” vom 26 September 1898 wegen dež 
Artitels mit der Aujjcrijt: „Henri Nuchefort 
vom mobdern-nationalen Gtandpunfte aug be- 
trachtet von ©. Beder II.” nah §. 303 Gt. 
©. verboten. 


Dag f. £ Qande- al3 Preggeriht in 
Salzburg Bat mit bem Ertenntnijje vom 24 
September 1898, Pr. 10/6, bie Weiterverbrei- 
tung der Nummer 225 der in Paris erjcheie 
nenden Beitfhrift: „Le Figaro“ vom 12 Sep- 
tember 1598 nah $. 63 St. ©. verboten. 


Dag £ E Sreis- alż Pregkgeriht in 
Marburg Got mit bem Grtenntnijje vom 4 
October 1898, Pr. VI. 12/2, bie Weiterverbrei= 
tung Der Nummer 79 der Beitihrijt: Süd- 
fteirijche Poft” vom 1 October 1898 wegen 
ves Wrtifels : „Die jüngfte Itotarernennung"" 
nach $. 300 St. ©. verboten. 


Dag É f Qandez- al8 Preggeriht in 
Triejt gat mit bem Grlenntnifje vom 29 Sep- 
t mber 1098, Pr. 106, die Weitervorrbreitung 
der Nummer 39 der Żeitjchrijt: „ll Pensiero 
clavo“ som 24 Geptember 1898 wegen beż 
Yrtitel8 : „Quel che succede nel Littorale sotto 
U regune Goëss“ nah $$. 3u0, 488, 49i 
und 494 St. ©. verboten. 


Dag f. f. Randeg- alg *reggeriht in 
Xrieft bat mit dem Erfenntmffe vom 30 Sep 
tember La9o, Be 105, die Werterverbreitung 
der Nummer 19 der Beitjchrijt : „Rdeci Prapor“ 
vom 20 September 1898 wegen deg Mrtifels : 
„lz Pulja koncem a Vgusia* nah §. 65 a. 
St. ©. verboten. 


Dag £ È. Kandes- als Preggeridjt in 
Trieft gat mit bem Grfenntnijje vom 30 Sep- 
tember 1898, Pr. 104, die Weiterocrdreitung 
der Jtummer 151 ber Heitidhrift: „Edinost 
vom 41 September 1898 wegen deg Mrtifels : 
„Prisel je torej“ nach $$. 458, 491 und 494 
St. ©. verboten. 


Das f. f. Rreiżgeriht Bozenu als Prep- 
gericht bat mit bem Erfenntnijfe vom 6 Oce 
tober 1898, Br 27/2, bie Weiterwerbreitung 
ber Nummer 79ber periobijchen Drudjcgrift: 
„Alirilor WBolfsblatt" vom 1 October 1895 we- 
gen bdeg Wrtitelg: „Neminjcenzen” nach $. 6% 
Gt. ©. verboten, 


y 


Da3 f. É Oberlanbeśgerihł in Prag 
Bat mit der Cntjcheibung vom 24 Muguft 
1898 D. I. 237, bie Weiterverbreitung Der 
Nummer 15 der in Pribram erjcheinenben Beit- 
fchrift: „Noviny z Prbrami* vom 11 Auguft 
1898 wegen deg Mrtifels : „Casova uvaha“ nad 
$. 802 St. Œ. verboten. 


Dag £. £ Laubeże alż Preggeriht in 
Prag Bat mit dem Crfenntnifje vom 1 Gep- 
tember 1828, Pr. 401/2, bie Wreiterverbrei- 
tung der Nummer 35 der $Beitjchrijt: „Samo- 
statnost“ vom 27 Auguft 1898 wegen deg 
Artitel3: „Imenovani prazskeho pol. reditele 
Dörfla“ nah §. 300 St. ©. verboten. 


Daz f. t. Oberlanbeżgericht in Prag Bat 
mit bem Cnifheidung vom 13 September 
1698, D. I. 254/2, die Weiterverbreitung der 
Nummer 241 ber Beitjchrijt: „Narodni Listy“ 
(Morgenauggabe) vom 2 September 1898 we- 
gen deg Artifelg: „Rozedniva sə“ nah § 63 
St. 6. verboten. 


Dag f. E Sandee als Prepgericht in 
Prag Hat mit bem E©rtfenntniffe bom 21 Septem- 
ber 1828, Pr. 421, die Weiterperbreitung 
der Nummer 38 der Zeltjdjrijt: „Samostatnost“ 
voni 17 September 1898 wegen deg MArtilers : 
„Viadni duvərnici pro hornietvo* nach §. 300 
St ©. verboten. 


Dag f. i. Qande- als Preggericht in 
Prag Bat mitdem GCrfenntnifie bom 21 Sep- 
tember 1898, Pr. 422 bie Weiterverbreitung 
der Nummer 38 der Żeitjchcijt: „Vysebrad* 
vom 17 September 1898 wegen der Artikel : 
„Cisarovna rakouska Alzbeta zavirazdena“, 
„Za svobodu vlasti i naroda“, „V Lublani“ 
und „Projevy loyalnosti* nach $$. 64 unb 65 
a. St. ©. verboten. 


Dag f. f. Qandes- al8 Pregkgericht in 
Prog hat mit bem Crienntnifje bom 27 Gep- 
tember 1898, Pr. 425/2, bie SBetterwerbrei= 
tung dber Nummer 19 der Beitjchrijt: Ceske 
Delnicke Listy“vom 28 September 1898 we- 
gen beż Feuilletons: „Poznamky na podnet 
ruskeho cara“ nah 300 St. ©. und Mrt. IV. 
des Gejfebes vom 17 December 1862, Nr. 8 
R. 6. BIL ex 1863, verboten. 


Das i. £. Krei- al8 Prepgericht in Ceitme= 
rig Bat mit dem Erienntnijje vom 20 Sepiem= 
ber 1898, %r.; 175/2, bie Weiterverbreitung 
der Beilage: „Z jarma!“ ber Nummer 56 
der Beitjchrijt: „Hlasy z Podripska“ vom 
16 September 1898 megen der Mrtifel: „O- 
bzynki* nnd „Atńzije spravedlnost“ nach 303 
bezieguugówejje $. 300 St. ©. verboten. 


Das Ë. f. Rreiz- al8 Preśgericht in Leit- 
merig hat mit bem Grfenntnijfe vom 24 Sep- 
tember 1888, Jr. 180, Die Weiterverbreitung 
der Mr. 61 Der SBeitjchrift: „Nordbdgmijche 
doliszeitung" som 21 September 1893 wegen 
des Urtifels : „Gin J'atentpatrtot" nach $. 802 
St ©. verboten. 


Dag f f Rreiz- als Preggeriht in 
Qeitmerig hat mit dem Crtenntnifje vom 24 
September 1:98, Pr. 181, die Weiterve: brei- 
tung der Nummer 76 der Beltjhcijt. „Tetjhen- 
Bodenbacher Zeitung" vom 21 Geptentber 1898 
wegen der MrtiÉel: „417 Bejdhlagnabmie” und 
„Sm nener tjdhechijcher Borjtog” nah $ 300, 
beziehungóweije S. 302 St. ©. verboten. 


Dag T. E. Kreis- al8 Preggeriht in 
Qeitmerig hat mit dem Grtenntnijje vom 26 
September 1898, Pr. 132, die Weiterverbrei 
tung der Rummer 38 ber Beitidrift: „Skol- 
sky Ovzor* vom 21 September 1598 wegen der 
Mrtitel: „Inspektor kavalir !* „A jeste z Hra- 
deeka* und „Po treti z Hradecka* nach ŚŚ. 
491 St 6. und Wrtifel V. des Gejegeż vom 
:7 December 1862, Nr, 8 R. 6. BL. ex 1063, 
verboten, 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. e2. VI 310.86 (2) (6544 3—3) 

Niewiadomą z wiejsca pobytu Kaskę 
Warkę 2 im. Mielmczuk z Manastyrka zawia- 
dawia sę, że celem zawarcia formalnego kon- 
trakıu jej imieniem właścicielami parceli gr. 
l. 786/1 a to z Jlkiem Rudkiem i Petrem 
Radziwicem, ustanowiono kuratora Fedka Me- 
lana z Manastyrka. 

C. k Są1 powiatowy. Oddział I. 

Łopatyn, dnia 14 października 1898. 


u. cz. C. II. 131/98 (3) (6855 2—8) 

Przeciw Apolonii Łaskawskiej i spóln., 
której miejsce pobytu jest nieznane, wniesio- 
nym został do e. k. sądu powiatowego w 


Bieczu przez Szymona Gabańskiego pozew o 
własność parc. gr. 2488 gm. k. Binarowa 
Pzd: 

Na podstawie pozwu tego wyznaczono 
ustną rozprawę na dzień 16 listopada 1898 
o godz. 11 rano w tym sądzie biuro nr. 6. 

Celem strzeżenia praw Apolonii Łaskaw- 
skiej ustanawia się pana Antoniego Michalca 
w Binarowy kuratorem. 

Tenże kurator zastęępywać będzie oska- 
rzoną w rzeczonej sprawie na jej koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianu je. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Biecz, dnia 17 października 1898. 


L. 1587 (6227 2—3) 

C. k. Izba notaryslna we Lwowie wzy- 
wa wszystkich którzyby mniemali, iż w myśl 
pierwszego ustępu z $. 25 ustawy not. preten- 
syom ich na kaucyi ś. p. dr. Władysława 
Pasławskiego e. k. notaryusza dawniej w Ko- 
zowie następnie w Chodorowie a w końcu w 
Podhajcach, przystuguje z mocy ustawy pra- 
wo zastawu a to z powodu urzędowania tak 
jego, jakoteż na wniosek jego ustanowionego 
substyt, F'elicyana jego Girzejowskiego po dzień 
18 lipca 1896 by z preteosyami swemi w 
przeciągu sześciu miesięcy do tut. Izby nota- 
ryalnej się zgłosili, przeciwnym bowiem razie 
po upływie tego terminu bez względu na ich 
pretensye wyda się zezwolenie na zwrot rze- 
czonej kaueyi jej właścicielce pani Józefie 
z Lewickich Pasławskiej. 

C. k. Izba notaryalna. 
Lwów, dnia 24 września 1898. 


L. TA (6864 2—3) 

C. k. Izba notaryalna we Lwowie wzy- 
wa niniejszem edyktem tych wszystkich, któ- 
rzyby do kaucyi notaryalnej pana Jana Man- 
kowskiego z tytułu jego urzędowania jako sub- 
stytuta zmarłego c. k. notaryusza Franciszka 
Wolskiego na posadzie w Sokalu na podsta- 
wie pierwszego ustępu §. 25 ordynacji no- 
taryalnej rościli sobie pretensye, ażeby pre- 
tensye te w przeciągu sześciu miesięcy od 
dnia trzeciego ogłoszenia niniejszego edyktu 
w urzędowej części „(razety lwowskiej“ w 
tut. e. k. Izbie notaryalnej tem pewniej zgło- 
sili ileże w razie przeciwnym po upływie po- 
wyżrzeczonego terminu zezwolenie na wydanie 
tejże kaucyi notaryalnej ;jej właścicielowi u- 
dzialonem będzie. 

Z e. k. Izby notaryslnej. 
Lwów, dnia 22 października 1898. 


L. 1695 (6865 2—3) 

©. k. Izba notaryalna we Lwowie wzy- 
wa wszystkich tych, którzyby do kaucyi no- 
taryalnej pana Józefa Górnickiego, byłego za- 
stępcy c. k. notaryusza we Lwowie s. p. Mi- 
chała Lenartowicza z tytułu urzędowania jego 
w myśl pierwszego ustępu §. 25 ord. not. 
rościli sobie pretensye, ażeby pretensye te 
w przeciągu sześciu miesięcy od dnia trze- 
ciego ogłoszenia tego edyktu w urzędowym 
dzienniku „Gazety lwowskiej“ w tejże Izbie 
tem pewniej zgłosili, ile ża po upływie tego 
terminu bez względu na ich możliwe preten- 
sye nastąpi zezwolenia na zwrot kaucji tej 
właścicielowi. 

Z e. k. luby notaryalnej. 
Lwów, dnia 22 października 1898. 


L. 1748 (6863 2—3) 
C. k. Izba notaryalna we Lwowie wzy- 
wa tych wszystkich, którzyby do kaucyi no- 
taryalnej e. k. notaryusza Franciszka Wolskie- 
go z tytułu jego urzędowania jako c. k. nota- 
ryusza w Sokalu, lub z tytułu urzędowania 
jego substytutów na posadzie w Sokalu na 
jego wniosek ustanowionych a własnej kaucyi 
nieposiadających, na podstawie I. ustępu $. 
25 ordynatyi notarywlnej rościli sobie pre- 
tensye, ażeby pretensye te w przeciągu sześciu 
miesięcy li:ząc od dnia trzeciego ogłoszenia 
uiniejszego edyktu, w tutejszej e. k. Izbie 
notaryalnej tem pewniej zgłosili, ileże w ra- 
zie przeciwnym po upływie powyżrzeczonego 
terminu zezwolenie na wydanie tejże kaucji 
włuścicielowi udzielonem będzie. 
©. k. Izba notaryalna. 
Lwów, dna 22 października 1898. 


L. cz. Ów. III 2545/98 (1) (6525 2—3) 

Przeciw Mojżeszowi Dawidowi Byk, któ- 
rego miej-ce pobytu jest nieznane, wniesionym 
został do c. k. sądu krajowego jako handl. 
we Lwowie przez Abrahama Eliasza Kurzer 
pozew o 600 zł. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
płaty. 

Celem strzeżenia praw Mojżesza Dawida 
Byka, ustanawia się pana adw. dr. M. Ja- 
błońskiego we Lwowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Moj- 
żesza Dawida Byka w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
w sądzie się nie zgiosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział III. 
We Lwawie, dnia 19 września 1898. 


L. 11808 

C. k. Sąd powiatowy w Dukli, w spra- 
wie tabularnej Zenona Suszyckiego o wpis 
prawa poszukiwania ropy w wykazie hipot. 
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(6438 3—3) | ustanawia się pana dr. Dziukezyńskiego adw. 


w Gorlicach kuratorem. 
Tenże kurator zastępywać będzie tegoż 
w rzeczcn j sprawie na jego koszt i niebez- 


l. 28 ks. gr. gm. kat. Smereczne, zawiadamia | pieczeńst« o, dopók: on w sądzie się nie zgłosi 


niewiadomą z życia i miejsca pobytu Paraśkę 
Lazoryk, że celem doręczenia jej tusąd. rezo- 
lucyi z 29 marca 1897 1. 2691 ustanowiony 
został kurator ad actum w osobie Hrycia Bu- 
giela ze Smerecznego i temuż uchwała dorę- 
czona została. 

Dukla, dnia 30 grudnia 1897. 


L. cz. A. IV. 38/98 (4) (6485 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy S. I. oznajmia, 
że dnia 7 stycznia 1898 zmarł we Lwowie Szcze- 
pan Tłuściak, nie pozostawiwszy rozporządzenia 
ostatniej woli. 

Ponieważ Sąd nie ma wiadomości, czy 
i które osoby mają prawo do jego spadku, 
przeto wzywa wszystkich, którzyby zamierzali 
z jakiegokolwiekbądź tytułu prawnego rościć 
sobie prawo do tego spadku, by w przeciągu 
jednego roku od dnia 3 ogłoszenia tego edy. 
ktu licząc, zgłosili się z prawami swemi do 
sądu i wykazując swe prawo do dziedziczenia 
wnieśli oświadczenie przyjęcia spadku, w prze 
ciwnym bowiem razie spadek, dla którego 
tymczasowo adw. dr. Władysław Margasz we 
Lwowie kuratorem ustanowiony został, prze- 
prowadzonym będzie z tymi i tym przyznany, 
którzy oświadczenie przyjęcia onegoż i tytuł 
prawa dziedziczenia wykażą, lub jeżeliby się 
do spadku nikt nie oświadczył, cały spadek 
zostanie przez Skarb Państwa jako bezdzie- 
dziezny ściągnięty. 

C. k. Sąd powiatowy S. I. Oddział IV. 
Lwów, dnia 16 sierpnia 1898. 


L. cz. E. 69/98 (1) (6437 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Buczaczu usta- 
nawia w sprawie egzekucyjnej Izaaka Seid- 
mana przeciw Samsonowi Liebling i Taubie 
Liebling o 394 zł. 78 ct. względnie 390 zł. 
dla nieznanego z życia i miejsca pobytu 
Samsona Liebling kuratorem pana adw. dr. 
Altera w Buczaczu. 

Będzie rzeczą kuranda, kuratorowi u- 
dzielić potrzebnych informacyj, lub innego 
pełnomocnika ustanowić inaczej wynikłe ztąd 
złe skutki samemu sobie przypisze. 

Buczacz, 15 lutego 1898. 


L. ez. III 225/88 (I/II) (6498 3—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi usta- 
nowił w sprawie Mikołaja i Auny Źureko- 
wskich przeciw Józefowi Kthuel i Pawłowi 
Kristen o właszość p. g. 876/6 Kołomyja dla 
nieznanego Z miejsca pobytu pozwanego Pawła 
Kristena adw. dr. Staubera kuratoram z sub- 
stytucyą adw. dr. Hullesa i doręczył kurato- 
rowi adw. dr. Stauberowi uchwały z 16/7 
1897, 1. 12845/97, z 31/7 1897 1l. 13113. 
z 12/9 1897 1. 18118/97 i z 10/11 1897 I. 
18118/97, jakoteż uchwałę z 28/8 1898 1. ez. 
III 225/88 IJII dla Pawła Kristena przezna- 
czone. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

w Kołomyi, dnia 28 sierpnia 1898. 


L. 18482 
C. k. Sąd obwodowy w Stanisławowie, 
wzywa każdego posiadacza losu miasta Sta- 
nisławowa Nr. 22800 wylosowanego dnia 15 
lutego 1896, by takowy w okresie 1 roku, 6 
tygodni i 8 dni sądowi przedłożył, ileże po 
bezskutecznym upływie tego czasokresu po- 
wyższy los Nr. 22800 na ponowne żądanie 
proszącego za amortyzowany uważany zostanie. 
Stanisławów, dnia 31 lipca 1898. 


L. cz. O. I. 171/98 (1) (6834 3—3) 

Przeciw Markusowi Griinbaum, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym z0- 
stał do c. k. sądu powiatowego w Komarnie 
przez Majera Altstadtera w Komarnie pozew 
o wykreślenie ze stanu biernego realności 
lwh. 17 ks. gr. gm. Komarno kwoty. 

Na podstawie pozwu powyższego wy- 
znaczony został termia do rozprawy na dzień 
21 listopada 1898 godz. 9 rano. 

Celem strzeżenia praw Markasa Griinbau- 
ma ustanawia się Pan- Karola Wanieka c.k. 
notaryusza w Komasrnie kuratorem 

Tenże kurator zastępywać będzie Mar- 
kusa Griinbauma w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeńśtwo, dopóki on w są- 
dzie się nie zgłosi lub pełnomoenika nie za- 
mianuje. 

C. k. Sąd powiatowy,j Oddział I. 

Komarno, dna 18 października 1898 


L. ez. C. I. 161/98 (6888 3—3) 

Przeciw Błażejowi Bieńkowi, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym zo- 
stał do c. k. sądu powiatowego w Gorlicach 
przez Józefa Bieńka z Lipinek pozew o 241 zł. 
831; ct. w. a ' 

Na podstawie pozwu wyznaczono audyen- 
cję do rozprawy na dzień 4 listopada 1898 
o godz. 10 rano. 

Celem strzeżenia praw Błażeja Bieńka 


(6628 3—3)|8 


lub pełno. noenika nie zamianuje. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Gorlice, dnie 17 października 1898. 


L. cz. VII. 652/75 10JIII. (6832 3—3) 

Walentamu Tomaszewskiemu, Stanisła- 
wowi Krzyżanowskiemu, Józefowi Sadlikower, 
Ryfee Feidze Anzenstern ur. Sadlikower, Ja- 
kóbowi Gleicher i Chaimowi Ostersetz w 
egzekucyjnej sprawie toczącej się przed e. k. 
sądem powiatowym w Brodach przeciw Ka- 
zimierzowi Stefanowi 2 im. Młodeckiemu o 
882745 zł. 99 et. a. w. z pn. ma być dorę- 
czoną uchwała z dnia 8 października 18*8 
l. cz. VII. 652/75 101II., którą wyznaczono 
termin do przesłuchania powyższych na dzień 
28 listopada 1898. 

Ponieważ niewiadomo gdzie powyższi 
przebywają ustanawia się im w celu strzeże- 
nia ich praw, kuratora w osobie Pana adw. 
dr. Bernarda Grossa. 

Tenże kurator zastępywać będzie powy- 
żej wymienionych w rzeczonej sprawie na 
ich koszt i niebezpieczeństwo, dopóki oni się 
nie zgłoszą lub pełaowocnika nie zamianują. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Brody, dnia 8 października 1-98 


L ez. T. 7/98 (23) (6501 3—8) 

C. k. 5ąd obwodowy w Samborze wzywa 
teraźniejszego posiadacza zaginionych książe- 
czek Sainborskiej kasy oszczędności Nr. 25109 
na kwotę 509 zł. opiewającej, na imię Gitli 
Rauch wystawionej, zas Nr. 25110 na kwotę 
106 zł. opiewającej, na imię Rywy Barg wy- 
stawionej. płatnych na okaziciela, ażeby ta- 
kowe w przeciągu sześciu miesięcy w sądzie 
tutejszyn: złożył, lub Herschowi Miinzówi 
w Samborze zwrócił, albowiem po bezsku- 
teeznym uyływie tego czasu wspomniane ksią- 
żeczki za nieważna uznane zostaną. 

Oddział V. e. k. Sądu obwodowego. 

Sambor, dn'a 3 paździerkika 1898. 


Do L. ez. IV 45/65 (6515 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Nowemsiole 
podaje do wiadomości, że po zmarłym dnia 
21 marca 1854 Wasylu Słobodzianie przecho- 
waną jest gotówka w tusądowym depozycie 
3 zł. 50 et od dnia 15 listopada 1864, zaś 
po ks. Michale Macielińskim, zmarłym w To- 
kach dnia 18 kwietnia 1897, przechowana jest 
gotówka w tusądowym depozycie 1 zł. 85 et. 
od dnia 18 kwietnia 1867, po ks. Janie So- 
chackim, zmarłym w Klebanówee dnia 8 sjer- 
pnia 1865, przechowaną jest w depozycie są- 
dowym gotówka 23 zł 401/, et. w. a. po 
zmarłym w Koszlakach dnia 6 marca 1854 
Hipolicie Gottsomerze gotówka 18 zł. 60 et. 
tudzież po zmarłym wœ Worcbijówce dnia 19 
stycznia 1851 Stefanie Witoszyńskim gotówka 
10 zł. 38:/, ct. Wzywa się spadkobierców 
wyż wymienionych zmarłych, by w ciągu 
jednego roku i 6 tygodni gotówkę tę podjęli, 
gdyż po upływie tego czasu takowe na rzecz 
karbu Państwa przypadną, 
W Nowemsiołe, dnia 11 października 1*98. 


L. 9696 (6547 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Trembowli za- 
wiadamia, że dnia 22 października 1894 zmarł 
w Trembowli Daniel Wiszniewski pozosta- 
wiając rozporządzenie ostatniej woli, w którem 
uniwersalnym swoim spadkobiercą ustanowił 
Ołeksę Sztyka. 

Powołaną z ustawy do tego spadku żonę 
zmarłeg 'Teodorę Wiszniowską, wzywa się, 
by w przeciągu jednego roku od dnia niżej 
wyrażonego w sądzie tutejszym się zgłosił: 
i wniosła oświadczenie swoje do sp:dku, 
w przeciwnym bowiem razie pertraktacya 
spadkowa ze zgłaszającymi się dziedzieami 
i kuratorem jej dr. Blausteinem przepro? a- 
dzoną zostanie. 

Trembowla, dnia 13 grudnia 1697. 


L G.Z I. 10/98 (2) (6463 8—3) 

Das k. k Kreisgericht in Przemyśl for- 
dert den Besitzer des dem Emanuel Hoiuscha 
Bauunternebmer in Przemyśl eigenthümlich 
gehörigen durch die Verwaltungs-Comumission 
der k. u. k. Militar-Bau-Attheilusg in Prze- 
myśl ausgestellten Depositen-Scheines über 
240 fi. 6. W. denselben inaerhalb eines Jah- 
res beim Gerichte zu erlegen, widrigenfalls 
der Depositen-Schein als amortisirt anerkannt 
werden müsste. 

Przemyśl, am 24 August 1898. 


L. ez. Cw. III 2518/88 (1) (6526 3—3) 
Przeciw Mosesowi Dawidowi Byk, któ- 
rego miejsce pobytu jest nieznane, wniesio- 
nym został do e. k. sądu kraj. jako handl. 
we Lwowie przez Leona Zelnik pozew o 
500 zł. 
Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 


płaty. 


(elem strzeżenia praw niewiadomego 
z miejsca pobytu Mosesa Dawida Byka, usta- 
nawia się pana adw. dr. Kazimierza Czarnika 
we Lwowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Mo- 
sesa Dawida Byka w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd kraj. jako handl. we Lwowie 

Oddział IIT., dnia 16 września 1898. 


L. ez. IV. III/897 (2) (6558 3—3) 

k. Sąd powiatowy w Kamioce str. 
ogłasza, że dnia 1 stycznia 1897 zmarł w 
Kamionce Markus Sandberg bez pozostawienia 
ostatniej woli rozporządzenia. 

Ponieważ sądowi niewiałomo czy i ja- 
kim csobom przysłuża prawo dziedziczenia 
poaim przeto wzywa się wszystkich, którzy 
na podstawie jakiegokolwiek tytułu prawnego 
do spadku tego pretensye rościć by sobie 
mogli, aby swe prawa dziedziczenia w prze- 


ciągu jednego roku od daty edyktu w sądzie | 


zgłosili a wywiódłszy je oświadczenie do spadku 
tego wnieśli, albowiem w razie przeć wnym 
spadek dla którego tymezasowo kuratora w 
osobie adw. dr. Krowczyńskiego ustanowiono 
z tymi którzy się do spadku oświadzyli i 
swój tytuł prawny wykazali przeprowadzonym 
i im przyznanym będzie, zaś nie przyjęta 
część spadku lub w razie, gdyby się nikt do 
spadku nie oświadczył, cały spadak Państwu 
jako bezdziedziczny wydanym będzie. 
Kamionka str., 28 maja 1898. 


L. cz. Cw. III 2512/98 (1) (6524 3—3) 

Przeciw Mojżeszowi Dawidowi Byk, któ- 
rego miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 
został do e. k. sądu krajowego jako handlo- 
wego we Lwowie przez Emilię Feld pozew 
o 600 zł. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
płaty. 

Celem strzeżenia praw niewiadomego 
z miejsca pobytu Mojżesza Dawida Byka, usta- 
nawia się pana adw. dra Kazim. Czarnika 
we Lwowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Moj- 
żesza Dawida Byka w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niehezpieczeństwe, dopóki on 
w sądzie się nie zgłosi lub pełnomoenika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział III. 
We Lwowie, dnia 16 września 1898. 


L. cz. E. 856/98 (3) (6588 2—38) 

Janowi Mazurowi z Zsbłotowa w egze- 
kuceyjnej sprawie toczą*ej się przed e. K. są- 
dem powiatowym w Strzyżowie przeciw nie- 
mu o 600 złr. ma być deręczoną uchwała 
z dnia 27 sierpnia 1898 liczba czynności E. 
356/98 (1), którą zarządzono wykenanie do- 
zwolonego uchwałą Sądu obwodowego w Ko- 
łomyi z 5 marca i898 IX. 71/95 (1JII) wpi- 
su hipotecznego, tudzież zanotowanie przymu- 
sowego zarządu realności lwh. 3396 gm. Lut 
cza na rzecz Jana Dżźurgota. 

Ponieważ niewiadomo, gdzie Jan Mazur 
przebywa, ustanawia się, w celu strzeżepia 
Jego praw, kuratora w osobie pana Zygmunta 
Holeera z Strzyżowa. 

. _ Tenże kurator zastępywać będzie nie- 
wiadomego Jaua Mazura w rzeczonej sprawie 
na jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Strzyżów, dnia 1. października 1898. 


L. cz. E. 243/98 (3) (6574 2—3) 

_ Przeciw Zdzisławowi Czajkowskiemu, rol- 
nikowi w  Brzuchowieach, którego obecne 
miejsce pobytu jest niewiadomem, wytoczył 
w sądzie kraj. hazdlowym we Juwowie sprawę 
egzekucyjną Markus Wosk we Lwowie o 35 
zł. w a. z pn. 

Kuratorem nieobecnego Zdzisława Czaj- 
kowskiego, został mianowanym adw. dr. Ka- 
miński we Lwowie na koszt tegoż na tak 
długo, dopóki tenże do sądu sam się nie zgłosi, 
lub nie ustanowi swego pełnomocnika. 

C. k. Sąd powiatowy, S. II. Oddział IV. 

Lwów, dnia 30 września 1898. 


L. cz. E. 249/98 (5) (6456 2—8) 

. Panu Markasowi Hausmanowi poprze- 
dnio w Baszea zamieszkałemu w sprawie li- 
eytacyjnej Galicyjskiej kasy oszczędności we 
Lwowie toczącej się przed e. k. sądem kra- 
jowym cywil. we Lwowie przeciw Annie 
z Antoniewiezów Gdro:ć Suehock ej pto 12000 
zł w. 8.0 przymusową lieytacyę dóbr Skwa- 
rzawa stara i Lipuiki obj. whl 28 i 369 ks. 
gr. dla większych posiadłości ma być dorę- 
ezoną uchwała z dnia 24 lipca 1898 liczba 
czynności, E. 279/98 (1), którą zarządzono ta- 
bularne zanotowanie wprowadzenia tego po- 
stępowania licytacyjnego na karcie ciężarów 
wykazów hipoteczuych Il. 28 i 369 a to od- 
nośnie do poz. 69 i 26. 


Ponieważ niewiadomo, gdzie pan Markus 
Hausmann i inni wierzyciele hipoteczni dóbr 
Skwarzawa i Lipniki przebywają, ustanawia 
się w celu strzeżenia ich praw, kuratora 
w osobie pana dr. Adolfa Fischera adwok: 
kraj we Lwowie. 

Tenżs kurator zastępywać będzie Mar 
kusa Hausmana i innych wierzycieli w 126 
czonej sprawie na ich koszt i niebezpieczeł 
stwo, dopóki oni w sądzie się nie zgłoszą "™ 
pełnomoenika nie zamianują. 

C. k. Sąd krajowy cyw., Oddział VIL 

We Lwowie, dnia 17 września 1890. 


L. cz. IV. 458198 (4) (6634 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Brodach zawi*” 
damia ż miejsca pobytu niewiadomego JÓ785 
Harmelin, iż dnia 15 marca 1853 zmarła W 
Leszniowie bez pozostawienia rozporządzem!* 
ostatniej woli Dressel Zuckerkandel i wzywa 
go, aby w przeciągu jednego roku lieząć © 
dnia trzeciego ogłoszenia tego edyktu 5% 
oświadczenia się do spadku wniósł, gdyż * 
przeciwnym razie postępowanie spadkowe = 
oświadczonymi spadkobiercami i z ustanowi. 
nym dla niego kuratorem dr. Bernarde" 
Gross przeprowadzone i część spadku Je” 
przypadająca dla niego zachowaną zostanie: 
Brody, dnia 20 sierpnia 1898. 


L. ez. T. 45/98 (8) (6689 1—8) 
C. k. Sąd krajowy cywilny we Lwowa 
oddział VII., wdrażając na prośbę Rudol* 
Pochmarskiego i Maryi Pochmarskiej p0% 
powanie amortyzacyjne, wzywa niniejszem f 
siadacza obligacyj indemizacyjnych Gal. wad 
Nr. 8026 lit. A na 400 zł, tudzież Nr. 890% 
11256 i 40453 po 100 zł winkulowanych 
rzecz kaucyi służbowej e. k. kontrolora P% 
datkowego Adama Pochmarskiego, by w p 
ciągu trzech lat od dnia ostatniego ogłoszenie 
rego edyktu w urzędowej części Gazety Lwow 
skiej licząc, takowe sądowi tutejszemu przed 
łożył, lub prawa swa do takowych wyksżsk 
w przeciwnym bowiem razie na ponowne 5% 
danie proszącejo za umorzone uważane O$”* 
Lwów, dnia 18 października 1898. 


L. cz. Ow. 2642/98 (2) (8630) 

Przeciw adwokatoówi dr. Rostowi w 14r 
nowie, którego miejsce pobytu jest nieznakó 
wniesionym został do e. k. sądu obwodowe89 
w Tarnowie przez Towarzystwo eskontowć 
w Tarnowie pozew de praes 5 październi»* 
1898 o zapłacenie 105 zł. 

Na podstawie pozwu tego wydano 24 
kaz zapłaty z dnia 6 października 1898 1. 0% 
Ow. 2642/98 (1) 

Celem strzeżenia praw niewiadomego * 
miejsca pobytu adw. dr. Józefa Rosta ustat% 
wia się Pana adw. dr. Minza w Tarno” 
kuratorem. 15 

Tenże kurator zastępywać będzie BIŁ 
wiadomego z miejsca pobytu dr. Józefa Kos 
w rzeczonej sprawie na jego koszt i 0 
bezpieczeństwo, dopóki on w sądzie SIę a 
zgłosi lub pełnomocnika nie ząmianuje. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
Oddział II 
Tarnów, dnia 16 października 1898- 


l. ez. E. 635/98 (1) (6607, 1—8) 
Herschowi Hochbergerowi, zamieszk8 
łemu ostatnimi czasy w Królowej ruski: 
w egzekucyjnej sprawie toczącej się p'zed* = 
sądem powiatowym w Grybowie przeciw Be 
schowi Hochbergerowi o 1000 zł. w. % 
być doręczoną uchwała z dnia 27 sier 
1898 liczba czynności E. 635/98 (1), ky 
dozwolono przymusową sprzedaż realność! pó 
112, 179, tudzież 2/12 części realności * 
57 i 1/8 części realności whl. 59 k: gr-8 
Królowa ruska objętych. Tauhi 
Ponieważ niewiadomo gdzio Hersch 3 
berger przebywa, ustanawia się mu, W 
strzeżenia jego praw, kuratora w osobie pó 
Jana Wyszowskiego. Hor- 
Tenże kurator zastępywać będzie p. = 
scha Hochbzrgera w rzeczonej sprawie on 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki iks 
w sądzie się nie zgłosi lub pełnomoćn 
nie zamianuje. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział Il. 
W Grybowie, dnia Ż7 sierpnia 1890- 


pnie 


L. cz. E. 758|98 (1) i 
W sprawie egzekucyjnej Teodozy! = owi 
mowej w Leszczynach przeciw RS 
Korbie o 800 zł. z pn. dla niewiado ii, 
z miejsca pobytu dłużnika Łukasza Kor ©. 
ustanawia się, w celu strzeżenia jego Pot- 
kuratora w osobie p adw. dr. Sterna W 
licach. - ME 
Tenże kurator zastępywać będzie szi 
kasza Korbę w rzeczonej sprawie na je80. = jj 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w ek 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamian J 
C. k. Sąd powiatowy Oddział I. 
Gorlice, dnia 28 sierpnia 1898. 


L. cz, Cb. III. 754/98 (1) (6391 1—3) 
n Ludwik Krempa i Agnieszka Kr: mpó- 
Fe: których miejsce pobytu jest nieznane, 
ABA kuratorem jest adw. dr. Nowaczyński, 
om do e. k. sądu pow. w Mielcu przeciw 
byt oninie „Wieczerzak również z miejsca po- 
i odda ge domej i sp. pozew o własność 
STER: p. gr. lk. 541 oraz części pare gr. 
1 ać w Babisze ad Bryście. 

e podstawie pozdu wyznaczonym zo- 

stał termin na dzień A 98 
sinę 10 aji? zien 16 listopada 1898, go- 
m Celem strzeżenia praw Antoniny Wie- 
; ak, ustanawia się p. adw. dr. Hearyka 

andta w Mieleu kuratorem. 
enże kurator zastępywać będzie Anto- 
"zał Wieczerzak w rzeczonej sprawie na jej 
ie l niebezpieczeństwo, dopóki ona w są- 
nana zgłosi lub pełnomocnika nie 
0. k. Syd i i 
1 powiatowy w Mielcu 

Odział TIL, dnia 12 października 1898. 


b o 0, II. 216/98 (1) (6892) 
tnieh tzeciw P. Mosesowi Lauferowi, w osta- 
które Czasach w Nadwórnie zamieszkałemu, 
sion Eo miejsce pobytu jest nieznane, %nie- 
ją został do e. k. sądu powiatowego 
zew , ÓTRie przez P, Peibisza Hirscha po- 
0 zapłacenie 175 zł. 72 et. a. w. z pn. 
tJa n 8 podstawie pozwu wyznaczono audyen- 
U i 16 listopada 1898, 10 godzinę przed po- 
N w tymże sądzie, oddział IL. 
uatan elem strzeżenia praw Mosesa Laufera, 
awia się p. dr Karola Bardacha, adw. 
śdwórnie, kuratorem. 
z enże kurator za-tępywać będzie po- 
I piao „W rzeczonej Ta A na i koszt 
nie z ozpieczeństwo, dopóki on w sądzis sę 
E'08I lub pełnomocnika nie zamianuje. 
0 . Sąd powiatowy w Nadwórnie 
ddział II, dnia 26 października 1898. 


L, 

p IV 242/97 (2) (6674 1—3) 
Baa. |. Sąd powiatowy w Bursztynie po- 
w Bożą, Wiadomości, że do spadku po zmarłym 
Raie SZOweach dnia 21 września 1896 Oziaszu 
Mem Z pozostawieniem ostatniej woli 
Pow p renia między innymi spadkobiercami 
Uan ; z SŁ Dawid Reichman, Nussen Reich- 
; pi Reichman. 
dow; -9y obecnie miejsce pobytu tychże są- 
b M nie jest znane, L N SAh się ich, 
tpadk llągu roku zgłosili się w sądzie i do 

jar, U I9 oświadczyli, w przeciwnym bo- 


Wion razie postępowanie spadkowe z ustano- 
Praa Jm kuratorem Józefem Telichowskim, 
Prowadzone zostanie. 


w k. Sąd powiatowy, Oddz. III. 
Bursztynie, dnia 30 czerwca 1898. 


L, 

tu. 846 lwh. 26 Pogorska wola (1) (6670) 
lenagg  iadomego z życia i miejsca pobytu 
Aga, , Werzwmskiego z Pogorskiej woli 
Uchwały 12 się, że przeznaczoną da niego 
l gąg gą" Poteczną z dnia 23 czerwca 1898 
towj | 8, üstanowionemu dla niego kurato- 
Bea 7 Zającowi z Pogorskiej woli 


S k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
rnów, 12 sierpnia 1898. 


L 
Praes, 1495 18/98 (6665 1—3) 
dy „(50 Ekscellencya Prezydent wyższego 
Gy nec we Lwowie zamianował dla 
Przypis 9, ZWyCZAJNej kadencyi posiedzeń sądów 
WA ęgłyeh, która roz SERGE w era 
Bodzinią  dowym dnia 2i listopaia 1893 o 
u % przed południem przewodniczącym 
brezyj, JSięgłychi e. k. Radcę Dworu jako 
ski S4du obwodowego Ambrożego Ja- 
itepe” zaś zastępcami przewodniczącego 
skiego 8zydenta tegoż sądu Kajetana Ohyliń- 
wiis „radców sądu krajowego Ludwika 
Sanika skiego, Jana Jakubowskiego, Karola 
Wsk,,, Leona Roszkiewicza, Juliusza Giżo- 
Koziej 67863 Kohmana i dr. Włodzimierza 


Sambor, 19 października 1898. 


L 
EL 130/96 (1) 


(6686 1—3) 


Powiatowy oddział III. Kopyczyńce 
mis niewiadomego z miejsca pobytu 
tug, rorci + WeBO, że w celu doręczenia mu 
łap owy! z 26 marea 1896 1 1197 dlań 
Brana Ono kuratorem pana adwokata Józefa 

R Sąd powiatowy, Oddział III. 
opyczyńce, 11 sierpnia 1898. 


e T. 32/98 4 VI 
A k. Sąd krajowy w Krakowie wzywa 
Mitano Ktoby wiedział o życiu lub śmierci 
dtia 12% Kleśnego, urodzonego w Okseimie 
września 1834, który miał się wy- 
nie „ Ma przed przeszło 30 laty i do- 

TR 0 mm żadnej wiadomości, aby o 
lowj T lós? tutejszemu sądowi albo kurato- 
pskiemu, ecnego adw. dr. Romanowi Ławro- 

chow: lub zastępcy tegoż adw dr. Karolowi 
t w Krakowie, najpóźniej do dnia 


(6737 1—3) 


li 


ostatniego listopada 1899 tem pewniej, że po 
upływie tego terminu na ponowne żądania 
Jana Świątkowskiego w mowie będący za 
zmarłego uznany zostanie. 

Kraków, dnia 238 września 1898. 


Dziennik hip. 240/98 (6646 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Sądowej Wiszni 
ustanawia dla niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu Tomasza Czechowicza z Sądowej Wi- 
szni celem doręczenia uchwały tabularnej z 
dnia 22 sierpnia 1695 l. 4855 kuratorem p. 
Szymona Torskiego z Sądowej Wiszni który 
zastępywać gobędzie w tej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie sę 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuj”. 
Sądowa Wisznia, dnia 5 czerwca 1896. 


L. cz. E. 218/98 (11) (6676) 
Zastanowienie postępowania licytacyjnego. 

Wprowadzone na wniosek Seliga We- 
bera, kupca w Kalwaryi, postępowanie licyta- 
cyjne co do sprzedaży realności lwh. 6 i 92 
ks. gr. gm. Kalwarya objętej, dłużniczki Kry- 
styny Urbańczykowej, w Kaiwaryi własnej 
zostało zastanowionem wskutek czego termin 
licytacyjny na dzi-ń 28 września 1898 godz. 
11 przed południem wyzaaczony, nie od- 
będzie się. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Kalwarys, dnia 29 września 1898. 


L. ez. firm. 138 spółk. I. 27. (6663) 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
w Brzeżanach uwiadamia, że wskutek uchwały 
z dnia 27 czerwca 1896 1. firm spółk. I. 27 
wpisano dnia 14 września 1898 w rejestrze 
handlowym dla firm spółkowych przy firmie: 
„Podhajecka spółka propinacyjna, Horowitz 
Lilienfeld i spółka“, iż wskutek tus. uchwały 
z 18 kwietnia 1896 l. 2802 został Leon 
Landau ustanowionym likwidatorem tej firmy, 
i że firmę tę podpisywać będzie, umieszczając 
swe imię i nazwisko pod nazwą tej firmy. 
Brzeżany, dnia 20 września 1698. 


L. ez. Firm. 444 stow. I (8) (6694) 

C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu po- 
daje do wiadomości, że walne zgromadzenie 
członków uprz. Banku powiatowego w Tarno- 
polu na posiedzeniu dnia 18 marca 1898 
w miejsce zmarłych : dr. Alfreda Kwiatko*- 
skiego i dr. Rościsława Piątkiewicza wybrało 
dyrektorami: dr. Włodzimierza Luczakowskiego, 
adw. krajowego, i Józefa Ingwera dyrektora 
kasy oszczędności w Tarnopolu, za$ w miej- 
sce zmarłych dr. Leona Kuźmińskiego i dr. Emila 
Sternklara zastępcami dyrektorów dr. Rości- 
sława Piątkiewicza, adw. krajowego i Jana 
Strońskiego, inżyniera powiatowego w Tarno- 
polu jakoteż, że pełnomocnikiem tegoż banku 
wedle statutów w skład dyrekeyi wchodzącej 
nadal dr. Stanisław Glogier, adw. krajowy 
w Tarnopolu, pozostaje. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy. 

Oddział V. 
Tarnopol, dnia 8 października 1898. 


L. cz. Cw. II. 2576:98 (1) (6690) 

Przeciw Mojżeszowi Dawidowi Byz, któ- 
rego miejsce pobytu jest nieznane, wniesio- 
nym został do e. k. sądu krajowego jako han- 
dlowego we Lwowie przez Wolfa Rapp pc- 
zew o 500 zł. w. a. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
płaty. 

Celom strzeżenia praw Mojżesza Dawida 
Byk ustanawia się Pana adw. dr. Jabłońskiego 
we Lwo»ie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Moj- 
żesza Dawida Byk w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w 
sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamzianuje. 

C. k. sąd krajowy jako handlowy 

we Lwowie. 
Oddział III., dnia 22 września 1898. 


L. 6619/97 (6683 1—3) 

0. k Sąd powiatowy w Zborowie za- 
wiaądamia niewiadomego z miej:ca pobytu Nu- 
chima Chrapa, że przeznaczona dla niego u- 
chwała tabularna z dnia 2! styeenia 1897 
1. 262 kuratorowi adwokutowi dr. Naglerow: 
w Zborowie doręczoną została. 

Zborów, dnia 17 sierpnia 1897. 


L. ez. III 8750/85 (1) (6680 1—3) 

Bazylemu Hraiuikowi w Krystynopelu 
w sprawie toczącej się przed e. k. sądem po- 
wistowym w Sokalu Towarzystwa zal:czko- 
wego w Sokalu przeciw J nowi Królowi i tow. 
o 86 zł 10 et. ma być doręczeną uchwała z 
dnia 6 maja 1496 1. cz. 2255, którą ustano- 
wiono porządek płatniczy wierzytelności hi- 
potecznych realności l. wyk. hip. 292 gm. 
Krystynopol. 

Ponieważ niewiadomo, gdzie Bazyli Hra- 
diuk przebywa, ustanaw:a się dla tegoż w 
celu strzeżenia jego praw, kuratora w osobie 


Pana adw. dr. Eugeniusza Petruszewicza w 
Sokalu. 

Tenże kurator zastępywać będzie tegoż 
Bazylego Hradiuka w rzeczonej sprawie na 
ego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w 
sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy w Sokalu 

Oddział III., dnia 5 sierpnia 1698. 


L. cz. IV. 62/95 (2) (6605 1—38) 

Niewiadomego z życia i miejsca pobytu 
Kościa Maczkoderę zawiadamia się o przypa- 
dłym nań z ustuwy spadku po Ołenie Basa- 
rab wzywa się go przeto by w ciągu roku do 
spadku tego się cświadczył, inaczej bowiem 
spadek z ustanowionym dlań kuratorem Mi- 
chałem Basarab przeprowadzonym kędzie. 

C. k. Sąd powiatowy. Oddział I. 

Bohorodczany, 12 września 1898. 


L. cz. Ne. I. 672/98 (1) (6606 1—8) 

C. k. Sąd powiatowy wzywa posiadacza 
zaginionego kwitu depozytowego wystawione- 
go na książeczke kasy oszezędności miasta 
Tarnowa Nr. 47464 na 90 zł. opiewającej a 
złożonej jako depozyt poli.yezny pod art. 52 
w ck. głównym urzędzie podatkowym w Tar- 
nowie, aby kwit ten w ciągu jednego roku 
od dnia 8 ogłoszenia w gazecie tego edyktu 
tut. sądowi tem pewniej przedłożył, gdyż ina- 
czej kwit ten uznany zostanie za nieważny a 


PZ 2 


Doniesi 


Prakseda 2 Sozańskich Sengl 
Rynek 5, I. piętro 
Jak w latach poprzednich, tak i obe- 
enie udziela lekcyi wszystkich tańców 
w salonie swym dla kółek oddzielnych, 
w zakładach naukowych męzkich i żeń- 

skich, oraz w domach prywatnych. 
BGB. (6805 1-8 
Obwieszczenie. 


W dniu 5 kwietnia 1898 została 
na targowicy bydlęcej w Dobromila 
znaleziona gotówka; właściciel tejże ze z, 
chce się zgłosić po odbiór takowej w 
Magistracie w Dobromilu, gdzie będzie 
obowiązanym udowodnić swe prawo 
własności. 

Magistrat król. woln. miasta 

Dobromil, dnia 27 października 1898. 


Ia y SP Parowa * 
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L. 934 


enia 


— e -m e 


wystawca tego kwitu wolny będzie od wszel- 
kiej odpowiedzialności. 
Dębica, dnia 5 września 1898. 


L. cz. firm. 385/98 (6789) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Tarnopolu ogłasza, że do rejestru handlowego 
dla stowarzyszeń zarobkowych i gospodarczych 
wpisane : 

1. że na podstawie statutów z daty Ska- 
łat 14 czerwca 1898 zawiązało się stowarzy- 
szenie pod firmą „Kasa pożyczkowa w Skała- 
cie, stowarzyszenie zarejestrowane z ograni- 
czoną poręką*. 

2. że celem stowarzyszenia jest udzie- 
lanie kredytu członkom i obracanie ich ka- 
pitałami w granicach ustawy, 

3. że czas stowizyszenia jest nieogra- 
niczony. 

4. że wybrano dyrektorami: Herscha 
Sehera, Józafa Tennenbauma, Izydora El- 
fenbeina i Naftalego Tennenbauma. 

5. że ogłoszenia stowarzyszenia mają 
być ogłaszane w jednym z dzienników lwo- 
wskich 

6. że odpowiedzialność członków rozcią- 
ga się do piećkrotnej kwoty deklarowanych 
udziałów. 

7. że firmę stowarzyszenia podpisują 
pod wyciśniętą stampilią dwaj członkowie 
dyrekcyi lub ich zastępcy. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
Tarnopol, dnia 20 sierpnia 1898. 


prywatne. 


| 6906 1—8) 
Ogłoszenie. 


boru: 

a) 100 pro. dodatku gminnego do 
podatku konsumcyjnego od mięsa (ce- 
na wywołania 3618 zł. 12 ct., wadyum 
10 pre.), 

b) taks za oględziny bydła rzeźnego 
i mięsa sprowadzonego do gminy (cena 
wywołania 220 zł., wadyum 10 pre.), 
na rok% 899, odbędzie się w tut. kan- 
celaryi gminnej publiczna  licytacya 
dnia 28 listopada b. r. o godzinie 10 
przed południem. 

Z Zarządu miasta 

Trembowla, 24 października 1898. 

Sheybal, 


c- k. komisarz rządowy. 


L. 4948 
Celem wydzierżawienia prawa po- 


Ogłoszenie. 


Na podstawie upoważnienia Wysokiego e. k. Ministerstwa spraw 
wewnętrznych z dnia 2% stycznia 1898 l. ?11 zatwierdziło Wysokie 
c. k. Namiestnietwo pod dniem 25 maja 1898 dol 40.475 zmiany 
$$. 12 i 15 dotychczasowego statutu naszej kasy w tym kierunku, 
że odtąd kapitalizowanie nie: odniesionych odsetek od wkładek od- 
bywać się będzie nie jak dotychczas półrocznie, lecz tylko raz, a 
mianowicie z końcem każdego roku kalendarzowego. , 

Podając to do publicznej wiadomości, wzywa się strony, któ- 


reby się z tem zarządzeniem nie 
koniec listopada 1878 odebrały. 


AN PZERE 


są kupony po 40 mark. 


Dyrekcya Kasy oszczędności m. Stanisławowa. 
dnia 25 października 1898. 


Dywidendę 
od akcyj i 
Banku Ziemskiego w Poznaniu 
za rok 18978 wypłacają za zwrotem kuponu od 
1 listopada b. r. 


we Lwowie: Bank krajowy, 
w Krakowie: Bank galic. dla handla i przemysłu 


po 23.40 złr. wal. austr. za kupon. 
W kasie B:nku Ziemskiego w Poznaniu płatne 


zgadzały, ażeby wkładki swe po 


oj 
[U 


wal. niem. SE 


Bank ziemski w Poznaniu. 


12 | 
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ABS" Wspierajcie przemysł krajow "ZH Najtańszem i najlepszem źródłem zakupu wszelkiego rodzaju papieró 
z P J P M Jowy przyborów szkolnych i kancelaryjnych, oraz to | 


Ządajcie wszędzie tutek Niemojowskiego | wchodzących w zakres palenia, jest sklep s 


dana sób b dwoma medalami zasługi. N. W. Niemojowskiego, Lwów, plac Mary ackl O 
T o MME Należy strzedz „się p przed naślador naśladownietwem, S= Szczegółowa cenniki rozsyła się franko. 
a 3 è § B 
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emre unaa 


SARARAAAAZAAAAAAAAAAAAAAAZACĆ 


—|G 
© 
© Leśnictwo Zassów pod Czarną 
5 (op. Zassów, stacya kolei i telegr. Czarna) 


EIE EEEE 


a Kam | Opilstwo natychmiast uleczalno 


potii əm dwa centy. 


r i z wiedzą lub bez wiedzy pacyenta, podług 
REM su SZAT x dr. med. Schulze, król. pruskiego nadiekarza. 
12 SP 50 ct " W caterometrowy całkiem su- Gwarancya. Za nadesłaniem 20 fen. w mar- 


rozsyła od [5 października sadzonki leśne, drzewka 


ego drzewa z lasów Pańsiwa y 
Wygoda po 12 zł 50 et. wraz z odstawą do domu kach pocztowych. A. Vollmann, Berlin N. W. 
Skid : ul. Pełozyńska 1. 5 (obok ślizgowki). Żazaó- | Thurmstrasse 80. 221 parkowe, krzewy i rośliny pnące. 868 
wienia: Rubin Buchstab, ul. Krakowska 1. 25. Cha- 
jes, ul. Kopernika 5 i Biuro dzienników Buchstaba. em Cenniki odwrotną pocztą opłatnie. 
977 

REF ię TA EGO Pon |DO | CODLIOLACYDOIOPOOCOOO DOD 

Oferty Biuro dzienników, Paca Bausmanna. Do P. T. Właścicieli koni 


„+, Jeżeli Wielmożny Pan 
saa | dobre i tani 
4 |zamierza e 
zah] dery na konie 
Fi ‘kupić, zechee Wielmo- 
sai | żny Pan udać się do 
©. składu dywarów 
=] AU LOUVRE 
Lwów, Sykstuska 6 
Tamże znaidzie Wielm. 
Pan ogromny wybór 
der po zdumiewająco 
niskich cenach. 


— Na prowineyę wysy- 
Z Merana : == łany na żądanie nasze 


KUAGJJE Wig aeni 


10 funtów brutto wysyła wszędzie 
za 2 zł. 20 et. 
Hans Tauber. Meran (Tyrol). „928 


MBB RRREWEEEEREE 


Resztki chodników i wysortowane 
<8dywany, portyery, firanki, kapy, $8 

koce, dery na konie, gobeliny ı różnegyy 
o ACO dekoracyjne po cenach baje-2 


J U L I A N s « o L 1 K 
(przedtem Fr. Mroziński) 


we Lwowie, ul. Sobieskiego l 7, 


poleca wszelkie gatunki futer, a mianowicie: futra do podróży, paletoty męskie Í dam” 

skie, podług najnowszreh faso ów, rotondy, katanki, kołnierze, peleryny, zarękawki, czapki. 5'i pi 

skie i damskie kołpaki, skóry we wszestkieh gatunkach, wierzchy gotowe do futer męskie 

damskich. Materye najnowsze na wierzeliy w największym wyborze. Wyszczególnio 
tu towary znajdują się na składzie. 


SE Ceny umiarkowane stałe. Wy 
Dla P. T. Publiczności i Przewielebnego Duchowieństwa spłaty miesięcznemi raiami. 7818 


mD AT | g 
Dywany perskie i portyery |; 
prawdziwe (starożytne) sprzedaje, kupuje i wy- | R 
pożycza, jakoteż przyjmuje do przechowania | 


Skład dywanow „AU LOUVRE* 


Lwów, ul. Sykstuska l. 6. 
Ulgi w spłatach wedle umowy. 


Na żądanie wysyłamy nasze bogato ilustrowane 
cenniki darmo i opłatnie. 5 


Biuro techniczne 


rządownie autoryzowanego geometry cywilnego 


Mieczysława Haussera 


znajduje się obecnie przy ulicy Batorego 1. 6, we Lwowie., | 
W zakres czynności autoryzowanego geometry cywilnego wehodzą następujące czynności: P m 


pól i lasów na sekcye, uregulowanie folwarków, uregulowanie i wytyczenie granie zatartyć anto- 
spornych. wydzielanie przy P podziałach familijnych, informacje w sprawach “ posiadłości gru! 
wych w stosunku z tabulą, z ewideneyą i z opodatkowaniem stojące, sporządzanie planów SJ" a , 
cyjnych it. d. — Wymienione czynności wykonują się w możliwie najkrótszym czasie 80 i 
umiarkowanem wynagrodzeniem, 7 


Z kia klepki" 
cznie tanich poleca sE od zł. 1.20, na wszelkie ceny. 
$ Skład dywanów „AU LOUVRE“ Gustowne, tanie, trwałe, w egmay 


ROT, w Sykstuska 6 (Pasaż Hsusmana) 8 wyborze poleca 
A Dla prowincji cenniki grokie AATaae. - gą ANTONI HALSKI 
SPE EPLE PEPESE handei żelazny 


we Lwowie, plac Maryacki LR 


A Także i na ir każ ii E SE: PERAR ERA 

3 cen dywany, portyery, chodniki, kołdry $ Wystawa ogólna 835 

j watowane, Fap? na stoły i łóżka, koce, Ę 5 wschodnich i innych 

a dery na konie, jakoteż wszelkie artykuły $ ; obeych i krajowych 

potrzebne da urządzenia domowego HB dywanów, portyer, 

w składzie dywanów 835 Æ PSE loiakie 

M _ „TEPPICHHAUS AU LOUVRE“ 5 ma wage 

Z Lwów, uł. Sykstuska 6 (Paseż Hausmana) & przy  elektrycznem 
= = OPOACJĄ wysyła się cenniki gratis i franko. 5 ! 


Z rokiem 1899 rozpoczyna 40 rok istnienia i będzie wych Jiale 
dził nadal w znacznie powiększonych rozmiarach tak w dzi 


bterackim jako też i ilustracyjnym. ga | 
Począwszy od 1 stycznia 1899 roku zostanie rozszerzony bezpłatny 40 
powieściowy „Tygodnika*, nadto | 

każdy prenumerator Tygodnika 


oświetleniu. Wstęp 
wolny. Zdumiewają- 
co tanie ceny są na 


ZEŚLE KS Ochronna marka: se drży 


ARERR RARER ARAE EREA EEA E E Sa w. a. w Banku zaliczkowym we Lwo- 

aaa, „|wie eskontowanego, który płatny jest 
f AANA AAAA NAK 15 grudnia r. b., żadnych innych weksli 
Nowości w futrzanych towarach „© | nie podpisujemy, zatem weksli, jakoby 


NB i h t : AZ Ewe: 
$j ORTA OE -E ; a U prócz samego pisma i dzisiejszego dodatku powieś-iowego, dołączaneg? 
7 Li F (a i AR Lt w Ta w arkuszach, otrzyma 
P ae wedle um = = 

‘| hi nimeni, Gapsiei comp. 2 5 - c EŃ” Uprasza się każdego, pez p bety EJ A= Akg l 

teki Richt Prad NS kt kupić pra- ari za książki ani za ie rześ I 
$ uznano jato sh it v Paa e JE gnie, by wprzód va tę m pozie i 2 i E | nie | 
żj) ramie; ph ooia 40 ke, TO ri I do wa. |È | cenniki darmo i opłatnie. Listy ndznanwać należy: jako premium tomów dzieł Sienkiewicza rocz | 
3i| bycia we w: a aptek ach. Teso JE Skład dywarów „AU LOUVRE", Lwów, (jeden tem co miesiąc) ger 
Ż powszochie ul bronsgo Środa demowega JE ul. Svkstnska (Passż H usos s) Dzieła Sienkiewicza wyjłą w nowem starannem wydano, wyłącznie dla promu Ę | 
| Nada U jx KRZ AKA KOK e cc ak z 4 Kaka torów „Tygod':ka Ilustrowaneg"* i cb jrmą wszystkie powieści, nowele, listy 2 plio” | 
$ JE R BA BU: ko SW ai dróży, jednem słowem csły dorobek lteracki znakom teg- pisarza. Każdy tom te piach 
F Kaci AM WISE e Bok wen FE Ostrzeżenie. gz | teki S enkiewiczowskiej zawierać będzia «0 najmnie' 10 arkuszy druku na dobrym | 
Ź uznawać tylko butelki z tą marką e. S B = ag i drukiem «wyraźnym. | 

R ób or l; i — A 
$ ea a a , Podajemy do powszechnej wiado- Prenumeratę ze Lwowa i całej Galicyi przyjmują: wi | 
F LS) OTN mości, że oprócz wekslu na 5.000 zł. Awa Aieneya i Eksp ji ' (il a [IS UNA j if y T 
e Glówna Ajenopa Í Ekspodycya „Tygodnika Tnstrowang LWORY 
| 
EHI 


Pasaż Hausmana 1 
oraz wszystkie księgarnie i a pism. | 
Warunki ię aty „Tygodnika“ wraz z dodatkiem i premiun, nton 


a R Pea |z naszymi podpisami były wydawane, we Lwow w Galieyi wraz z przesyłką PO% 3. 75 

welonac oronkach i wstążkach $) |nie uznamy i płacić za takie weksle kwartalnie . ; zł. 3.60 kwartalnie . . zł 450 l 
po zadziwiająco niskich cenach. nie będziemy. półrocznie . a zł. 7.80 półrocznie - ' 1573 i 

„Maison de Nouveautes“ Madame rocznie : zł. 14.40 roeznie zł. 1 = 


Siedliska pod Jaworowem, 
x " za Fiedler, 885 gy 25 października 1898. 
wów, plac Kapitulny 1. 3. Eugeniusz Pawlikowski, 


ry NAD Barbara Pawlikowska. 


Numera okazowe i prospekta wysyła gratis Główna Ajencya i Ekspê 
= o Lwów, p Rana 9. 
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: wyszedł właśnie zeszyt 9- m i zawiera część 
A kk II. „Rossyi*. — Ośm rycin według zdję” 
i fotograficznych w kolorach naturalnych. — 


jsłaWw 


Tekst objaśniający nasisał prof. Stan | 
Z SZAĘ E NAP CZA a RAA Majerski. — Z zeszytem i2-tym skończy się 
serya ię Ró utworzy piel (nie uprawiane album, poj-dyńcze xe z. obrazy oprawione w ramy, stanowić mog# | 
artystyczną ozdobę każdego salonu. — Cera pojedyńczego zeszytu wynosi 45 ct, z przesyłką 50 ct. i jest 
nabycia we wszytskich księgarniach. | 


AE EN w Aj Je Dzienników Ku” Pasaż Hausmana 9. 


ZRZEC wok CHRZAN R ZE od? SLE Z ACZ OP OZ OGOSO 20 SLAA RENERE 


A E NS oai Na APA Aa2: 17 42 $ ipa ~ a "zi 74 


Z drukarni WŁ | ziei ul. DR i (2 dom Wernera. Telefon nr. 569. (Zarządca Wi. J. Wabor). NE morsi am J. Fiażkowskieh 


